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I Udział przJjmu)ą: I 
Marja Korska, Janina Macherska, Anna Zaboikina,· Jerzy Boroftskt~ Romuald 

Gierasieńskl, Michał Halicz, Wł. Szczerbiec-Macherski i inni. 

I najpiękniejszych . ZABOJKHtA-GIRLS 
10 najpięknlej&ZJłCh I 
ZABOJKlnA·GIRLS 

Codziennie 2 p.rzedstawlenla o godz. 8-ej I 10-ej. . Ka•a otwarta od 12 do 2-•J I od 5 p. p. 

Orkiestr~ pod dyr. p. LEONA KANTORA. 

DzłS premiera I 

Porywający dramat na tle tragicznego splotu przeczystej miłości i iąd&y pieniędzy. 

PełnaJa•llrawego realłzmuujawnłenła tajemnych pragnle6 :aakwłta~ących duu młodzle6c•yeh w dzlewc•ęcym okreeie 

:ó~~~~C: Erna Morena, Eliza la Porta, Imre Raday. 
Ilustracja muzyczna pod batutą A. Czudnowsklego. Początek o godz. 4.30 po poł. W soboty i niedziele od godz. 12-ej do 3-ej 

CENA WSZYSTKICH MIEJSC 50 GROSZY i 1 ZŁOTY. 

W walce z hydrą partyjnictwa. 

ZdeCtJdowana postawa min. Składkowskiego. 
Na plenum ma znaleźt się wniosek o wybór komisji specjalnej. 

przez p. mi1nistra wy;jaś-nienia nie są opa.rte na 

śc.i5łyoh -i111.formacjaclt n doana.ga·l silę rów.nież przy 

Jęcia w11ioslk1.1 o wybór specjalnej k<llllliisji. Prze

clw!lro po;wofaniu tel komisji śledczej do ży;oia prze 

mawiiadi rnastęp:n.ie !POS. SaJtoi-Oa (B.iB.) i K'Wiatkow 

ski (B.B.). 

Wkoócu rw czasie dySSrusjJ fo.rmaline1 za-brat 

.ra:e Jeszcze głos mi.n. SkJadkO!Wskoi i reasumując 

~wisko reądu w S(l)raf\Vie W111iooku iposfa Puł · 

ka o rwylo.ni.eniu specjaJned koanisii .nadzw~·cza~nt~i 

do iwyjaśnienia nadużyć wybo•rczych, oświadcza . 

że mąd gotów jest do w.sipótp.racy z każdą ko· 

misją, wyłoo.iooa ;pnz.ez Sejm, a 1J)(JIWolaną zgo<lnk 
z prrzeJ)i.sami koosty.bucji. Za tatką nie maż.na u

ważać !komksji, powo!Yl\VGnej .na podstawie w•niosk u 
·J>Osla Putka i dfa.tego. akcootu•iąe goto'\\'OŚĆ s·we.1 
wSJ)6t;pracy musi się dama.gać, aoy powoły•\f1ana 

komisja o®owiaiclata treści i duchowi art. 34 kon 

styroc;L 
--~:::---

Warszawa, 31 maja. (Tel. wł.). - .Komisja ad
ńtinistra<:rina Sejmu, zakończyła w dniu dmlel· 
seym ob.rady i1a•d wdoskami kl1ubów P .P .S„ Wy

Z"W<>le.nia oraiz mniejszości narodowyich, któte do· 

tyozyty nadrnżyć wyborczyoh i dooiaga~y eię zgc. 

dole wylo.nie11ia nad2'W}'czajnej komisji §le!dczei. 

W toku dfuższych obrad, które pr.zecią:gaiły sic

prze.z kilka posiedzeń komi$, zaznaozyly ~ 'l"ÓŻ· 
ne stanowilska 

Reforem.t wniosku P.P.S. pos. Putek (,.Wy~w.') 

dQ!llaigat s.ię, w m~ iz&'łoisz.o.nycli w.nfosików, WY· 

boru k001!sii śi1e<laz,e,j, referent w.niooków nm'ei

szości nar-OdQ1WYch, Czyszewskl (Ch. D.), proJ>O· 

n()łWaf wY'brać po.prze<lnfo po<lawmisję, która~y 

etadata ca.f.ol~sz.tan zarzutów, rząid zaś o·świadczyl 

slę kategory.czn.ie przeciwko W)•borowi na<lz.wy

czajnei k001isii śledczej. 

ważały. Rząd, iktór:y 111ie mi.al p()pa.r.cia w poprze· 

dnhn se~e. 1llW'lLŻał za swóJ a.bowaąrzek zapew

nimie sobie oa>Ucia 'W <i>eonym padameocie. J "' 
myśl tego Sik!erował akcję ~<:dl Wn'JC, 
~ l)OSełsade nie zawierają, .zdaniem 11. minł*a, 

konkretnych amutóiw. JeśJ.i jednak tallcie mu.u· 
ty ilsłnieją, ro zbadacie ich :nałriy, zda.niem p. nJi.. 

oislt:ra, do kompet~ sądu na:jwy,żs:zegu. Wybór 

-komfsii sePtiowel.i zaite:m wwaia n9,d za izbyitecz.ny 

a naiwet, jak się -wyraził p. mi111ister, szk:od!iiwy, 
gd~ WYlbworzY to .nie,pa.żą<lamy pr«edem.s. 

Pois~a moi nie~o~łe1ło~t i suwerenno~t oa~stw. 

Na dzisie:iszem posiedzeniu komisji zaroaczy
fy się r<'IWnież rówice Z<lań. Po zrzeczeniu silę 

~fcsu przez posfów. zabrał gfos p. miJJ ister spraw 

"ew-nę t rznr<:h, Składkowski. 

P. illini~ti; r pr:r:pnaf. że w a·kc.ii wrborczei 

a<lm i11istra ci ~ ' 'lnie p0p 0 rh listę Nr. 1. Zdaniem 

P miinfaf,ra , byly w tern minusy, ale plus~ ~ 

Pos. Czym11vskł (Ch. D.), reforent rwniooków 

mnd.ejsz()ścl narodo:wych, pooowił zig,fos:zooy 11-

pr.zedaio S1Wói w.niosek o w:vbór po&omisłl, ztożo 

nej z 7 ipostów, k-1-óred zadaniem byi!oty .zbadać 

mate.rial, zawarty we wnics.ku poselskim i przed 
sławić do d1ni 5-ciu palnej komisj:i :kon1kret.ne łuą; 

PI'Op'o.zycje. 

Pos. Putek, reforen.t wn·iosków P. P. S. i Wy
zv1C\lenia w sp.raiwie na<lfllżyć wyi)orczych, oświad 

ozy~ się µrzcciw ko prnp.ozycji pas. Czyszews·kie
g-0 , żąda! nat-0m1ast pr7.Tjęda wmi-0sku o wybór 

spe ::jalr.c j 1\omisj i śledczej. 
~. Praaier _f?. P. S.) ~~! u ~ 

-

Pismo min. Zaleskiego do posła aowieckiego w Warszawie. 

Warszawa, 31 maja. (Tel. wł.). - J\\lnister 

Zaleski przesłał posłowi sowieckiemu w Warsza. 

wie pismo, potwlerdzaj:tce odbiór odpisu noty, W} 

słanej przez rząd sowiecki do Waldemarasa w 

sprawie rzclrnmego oświadczenia delegata Pol· 

sklego, wypowiedzianego w rozmowie prywatnej 

jakoby rzad sowiecki miał się zgodzić na odstą

pienie i. itw~r Polsce wzamian za odstąpienie So

"'-jetom Łotwy. .M;niEler Zaleski w nocie swoJ'!.i 

stwierdza kategoryczn;e, że nie tylko nikt nie 

mówił o rzekomej .zgodzie na przyłączenie LitwJ: 

do Polski, ale wogóle na ten temat żadnych roz

mów nie było, gdyż naczelną zasadą rządu JX)l

skiego jest szanowanie niepodległości i suweren

ności państw. Dalej miolster Zaleski stwierdza 

z zadowoleniem, iż nota sowiecka wypowiedziała 

się wyraźnie co do niepodległości państw bał· 

tyckich. 

Pamiętajcie o inwalidacb 
wAifnnvdał 



Zakoficzenie generalnej dyskusji budżetowej. 

'rouramuwa oDlemika 101ła Ra~liwiłła i pot ~,~I~im w ~eimie. 
Szaegdłowa debara nad budietem Mln. Rolnictwa I Reform Rolnych. 

Stronnictwa chlopskio żqdajq podwyższonia wydatków. 
WRAŻENIA. rl. wyrażone w dyskusn na temat obecnego sy

stemu rządzenia. Nikt z nas - mówił - nie uwa
ża obecnego stanu za normalny i stały. Mówca po
wolnie się na słowa p. premiera marszałka Pilsnd
sk:iego, że zamiarem rządu jest unormowanie tych 
stosunków w drodze odpowiedniej zmiany przepi
sów konstytucji. Przeciwko pomawianiu rządu o 
tendencje faszystowskie przemawia fakt, ie mar
i;załck Piłsudski zwołał na zasadzie obowiązują
cej ordynacji wyborczej Sejm oraz ten fakt, że 

wyszedł on z lewicy. Marszałek Piłsudski - mó
wił mówca - mógf już w roku 191$ zostać dykta
torem, gdyby eio pragnął. I 

Socjaliści, którzy pomogli do ~11 majo
wego, robili to w nadziei, :ie rząd prowadzić bę
dzie politykę klasową. Ody ich to zawiodło, zmie
nili zdanie. Kończąc, mówca pośwlęcil ldlka słów 
sprawie mniejszości narodowycll. Zadelclurował 

się on jako szczery zwolennik ńlw'nouprawnfenia. 
mniejszości narodowych tak w praktyce jak w te
orii, pod warunkiem, :ie Ich przedstawiciele nie bę
dą nadużywałi cierpliwości polskiej I spełnłą obo
wiązki wobec państwa, które chwilowo zamiesz
kują. 

Fo przerwie przemawiali posłowie Dworczauin 
imieniem klubu białoruskiego cbf.opslao • rolJotnł.. 

cze::ro I Cznczmal w Imieniu Selrobu, przyczem o
baj o5wiadczyli się przeciwko budżetowi. 

Re:fe rent generalny budżetu pose! [\ rzyżanow
r-k i zwraca s ię do izby o przyjęcie budżetu i nie 
zw1i:ksz:::.11i e preliminowanych w ydatków, gdyż 
b;ak b:rlony na to pokrycia. 

Na tern w yczarpano dyskusję ogólna nad pre
liminarzem b u dżetowym i przystąpiono do dysku
~ii szcze&!Jlowej nad budtetem Ministerstwa Rol· 
nictwa i dóbr państwoWYch, który referował po
seł Stadnicki (BB.). 

W dyskusji nad badtetem zab!erali głos przed
stawiciele wszystkich khl:bów sejmowych, przy
czem ,większość wypowiedziała się za upaństwo
wieniem lasów państwowych oraz podniesiel1iem 
zasilków na melioracje rolne. 

Zgłoszono przytem rezolnck, WZYWaiącą ~<i 
do podwyższenia kapitału zakładowego Banłnt 

Rolnego do 150 milionów złotych. 
P o przyjęciu nagfości wniosku koła żydow• 

sicie.go w sprawie podatku przemysłowego (chodzi 
o zwolnienia od Podatku obrotowegc rzemle§nł
ków, nie zatrudniających włęce:I nad I rbotnika), 
obrady przerwano. Następne J!OSiedzenie odbędzie 
się jutro o godz. 11 rano. 

Warszaw~, 31 maja. (Tel. wł.). W czwartek za
końo:zyla się dyskusja generalna budżetowa. -
Z przemówień zaznaczyło się przedewa)'tltkłem 
wystąpienie Posła Raicha, którJ' stwierdził, te 
pod rządami matszałka Piłsudskiego warunki lud
ności żydowskie) znacznie się poJepszyły. NaJbar
dziei jednak atrakCl'Jnem przemówieniem było wy 
~tąpienie PO!i<ł<J Radziwiłła; była to jego mowa 
dziewicza w tym Sejmie, słyszana przez całą izb<:. 
Zap1 ezentowal się jako mówca niezwykle wy
t worny, salonowy i świetny stylista. Rzecz zna
mie1ma, że Bezp. Blok jemu powięrzyl przepro
wadzenie poleruikł, którą on przeprowadził w 1p0o 

i<ćb nlez~ykle ~htelny. Trzecłem przemówieniem, 
zasluguiącem na podkreślenie, było oświadczenie 
posła K;zyżan8'wskłego, który zadeklarował się 
iako zwolennik demokracji parlamentarnej, demo
kracji, kttira jednakże zabezpiecza równowagę 
budżetową I atabilizacJe finansową. Ożywienie i 
z~iiitl'lresowanie, jakle towarzyszyły dyskusji o
gólt;ej nad budżetem, zniknęły z chwilą gdy przy. 
siąpiono do rozpatrywania bud.tetu Młnłsterstwa 
Rolnictwa. W trakcie obrad występowały przede
wstyt;tki~m stronnictwa chłopskie z sweml nowe
mi oostulataml, domagająceml się Podwyt.szenla 
wydatków budtetowycb. 

, Białogró,d na bmykadach. 

Krwawe walki demonstrantów z żandarmerją i policją. 

GENERALNA DYSKUSJA NAD BUDżETEM. 
Na dzisiejszem posiedzeniu Sejmu toczyła się w 

d3.lszym ciągu generalna dyskusia nad budżetem 
Przemawia!' poseł Reich (Kolo ż~d.), zaznaczając: 
że nadzieje, które ludność żydowska przywiązy
wała do przewrotu majowego, nie całkiem okaza
ły się złudzeniem. Zgnębione zostały stronnictwa 
polskie, które opleral'y swą silę na systemie ucisku 
mnłeJszości żydowskiej, natomiast pozytywnie ie~t 
jeszcze wiele zaniedbań. Mówca wylicza szereg 
postulatow żydowskich, jak przyjmowanie żydów 
do urzędów, zmienienia ustawy o świętowaniu nie
dzieli, domaga! się rewizii podatku obrotowego 
oraz subsydiów rządowych na szkoły żydowskie 
i ori:anlzac je kulturalne. Żądar również zniesienia 
rzekomc~o numerus clausus. Mówca oświadczył, 
że żydzi żądają autonomii kulturiiilnej, co powinn„ 
znaleźć zrozumienie w stronnictwach lewicowych 
I w centrum. Za pocieszające uważa on, Iż rząd 

wyrzeka się fasżyzmu, ale żydzi boją się zakuli
sowe1 gry przy załatwieniu spraw konstytucyj
nycb ze szkodą dla Ich interesów. 

DEBIUT POSŁA RA DZIWILLA. 
Przemawiał następnie poseł Radziwill (B. B.), 

który .zaznaczył na wstępie, że pragnie odpowie
dz!.eć na zarzuty i 1..apytanla, które w toku dysku
sji padły pod adresem B. B. Mówca przyznał, :ie 
zarówno w połltyce wewnętrznej, iak i 1..airrani
cznei, grożą nam niebezpieczeństwa i trudności , 

ale mówca wierzy w geniusz rasy polskiej i w to, 
t e on da sobie z niemi radę. 

Polemizując z postem Dąbskim mówca dowo
dził, ie w ciągu dwóch lat Qstatnich Polska osląit
nęla powodzenie w polityce zagraniczne!. Grozi 
nam - zdaniem posra Radziwilla - nletylko nie
bezpieczeństwo komunizmu, lecz także mnlei uch
wytne niebezpieczeństwo kapitalizmu międzynaro· 
dowego, który chciałby Polskę uzależnić od sie
bie i w drodze rewizyj międzynarodowych umów 
wymusić na nas to, czego w t'janych warunkach 
naszego bytowania siłą zbrojną niktby nam nie 
odebrał. Gdy przeciwstawiamy się kapitalizmowi 
międzynarodowemu nie wolno nam podkopywać 
kapitału rodzimego. Musimy zapewnić zaufanie do 
r>i eniądza, zachęcić do oszczędności~ Mówca stWier 
dza. że w dziedzinie gospodarczej nastąpiła popra
wa. 

ZDOBYCZf.. KLAS PRACUJACYCH. 
Mó wca zapewni!, że w dziedzinie finansów rile 

zą.g1 al-a nam żadna katastrofa. Następnie poruszył 
iiose! Radziwili sprawę reformy rolnej zaznacza
j ąc . 7. e czyni to tern śmielej. :ie należy do klas? 
posiada jącej. Nie odpowiada wprawdzie mniema
nie, ;akoby ziemi aństwo nie uznawało zasadniczo 
potrzeby refoimY rolne]. Mówca twierdzi, że rząd 
obecny nietylko nic nie cofnął ze zdobyczy klas 
pracujących w zakresie tej reformy, ale jego za
sfug;1 jest, ie stara się jej odjąć ducha nienawiści 
klas,1wei i dąży do tego, ażeby była przeprowa
dzona tyl ko pod kątem widzenia interesu gospodar 
czego wsi i pai1 stwa. Nie można też reformy rol
nej traktować, jako panaceum, gdyż nawet w ra
zie rozparcelowania całej wielkiej własności, głód 
ziemi nie mógłby być zaspokojony. Mówca nie 
1odz! si t; z mniemaniem posła Niedziałkowskiego 
o salldaryzmie. Wszędzie, gdzie były podi~te pró
by solidary zmu społecznego, nie wychodziły one 
na szko dę. 

ODPOWlEDZI NA UWAOJ. 
Następnie poseł ~ad~włłt odPQw„dał na uwa-

Konflikt między Włochamł a JugosławJą zaostrza siłl-
Białogród, 31 mala. (A. W.). Wczorajsze de

:nortstracjc w Białogrodzie miały niezwykle burz
llwy przebieg. 

W różnych punktach miasta doszło do gwat. 
t<>wnyeh zajść między manifestantami z jednej, 
zaś żandarmerią i policją z drugiej strony. Kilka
krotnie wYbuchfy formalne walki. 

P>'.lniewai w kilku miejscach demonstranci zbu
dowali barykady, aby unlemożliwićf'ładzom roz
pędz~nie manifestantów, p<>Hcianci 1 tandarmf 
szturmem zdobywali barykady, używając pałek 

1ttmowych, batnetów, a nawet broni palnej. 
Ponieważ siły policji wobec wzburzonych tłu

mów okazały się nlewystarczaiaee, wezwano do 
pomocy strai Pt'tama z sikawkami oraz kawa
lerię. której szarta miała rozproszyć tłum. Wów
czas w stronę kawaler.ii padły :z tłumu pierwsze 
strzały. 

Straty, poniesione przez demonstrantów nie sa 
dokładnie obliczone. Wielu rannych kryje się po 
domach. Natomiast stwierdzono, łż kiłkllll8.Stn po
licjantów odniosło rany, ranionych zostało rów
nież ponad dziesięciu żandarmów. 

Demonstranci, broniący barykad, zasypywali 
atakula.ca. policję rótnorodnemt pociskami, iak pły. 
ty marmurowe od stolików, kamienie, słoty, k.TZe
sła l t. P. 

BURZLIWI! ZĄJśCJE W SKUPClYMIE. 

ffiałogród, 31 mat.i. (A. W.).Na dzisiejszem po.. 

siedzeniu Skupczyny, Podczas omawiania sprawY 
wczorajseych demonstracyj antywłosldch, doszło 

do burzliwych zajść. Szczegóbłle ostro przeciw
stawiła się zarządzeniom władz w odniesieniu do 
demonstrantów OPoZYCJa. 

Wrzawa podczas posiedzenia byla tak wielka, 
że musiano je zamknąć. 

OFlCJALNY KOMUNIKAT WLADZ.. 

Białogród, 3J maja. (A. W.). Dz.iś nad ranem u
kazał się tutaj oficjalny komunikat policyjny, któ
ry stwierdza., iż w zwtam s zaburzeniami u1łcz.. 
nemi aresztowani zostan róbotntcy w Dczhle G I 
studenci w liczbie 17. Komunikat podkreśla, że u
dział' robotnik-ów w demonstracjach został osta
t~cznle stwłerdrony. 

W uzupełnien!n komunikat Podaie, że "IVSZY$CY 
aresztowani znani ~ władzom bezpieeze6słwa 
~ako czynni c7łonko„;e organizacyj komunistycz
nych lub il.omuołzującycb. 

OSTRA NOTA Wł.OCH DO JUOOSLAWJL 

Mediolan, 31 maja. (ATr..). "Corriere della Set
ra" donost że poseł ,włoski w Belgradzie 'eneral 

Bodret"O oprócz dwóch doe:Jcliczasowych not IWO' 
tcstującycn przeciwko WJ!daaenioan w Dalmaoll 
otrzymał od tttlda włostiCID llOlnł notę w bardzo 
ostrym t:onie przeciwłoo demonstradom stadenc-

1 

lcfm. W nocie teJ. któnt poseł Bockero laf: wr~ I 
1tlhtistrowi Marinkowiczowl llOWłedziano. te "WY· 
darzenia ostatnich dni, a sizczeg6fnłc demonstracje 
w Spalato i Zagrzebiu mają charaktei akcii syste
matycznej oqranizowanei przeciwko Włochom. -
Nota zarzuca władzom Jugosłowiańskim, te nie pa. 
stąpiły z odpowiednią energią. Nota oprócz dale
ko Idącej satysfakcji łada Qnarrodzenla szkód 
moralnych i materjaln}ocb. 

DEMONSTRACJE AN'IYJUG()SLOwlAIQSl(JE. 
Mediolan, 31 maja. (Tel. wł.). Byfi kombatanci 

oraz tłumy publiczności tlf"Qdzily demonstrację 

protestacyjną przeeiwloo demonstracjom w Dal· 
macji. Około godz. 2 w aocy demoastrancł p~ 
wall zorganizować sztllnll na konsulat fusoslo
wlański. co zostało jednak mdemotllwłooe przez 
~ włoską. Dwóch Poll.cłantów zostało ran
nych. 

Równfet z innych miast doaoszą o podobnycli 
demonstraciacłl anty~ 

„„ ... .-...... „„ ............................ „„ ...... 1„ ..................... „„„ ......... „~-------

Katastrofa lotnicza pod Brwinowem. 
Spadochron wyrwał lotnika· z lodowych uścisków śmierci. 

Warszawa, 31 maja. (.Te1. iwł.). - Wczoraj o 
godzinie 4-ej po południu samolot wo)skowy łyJMI 
,,Spad J" Nr. t-154, należący do 4 pułku lotnicze. 
go (w Toruniu), lecąc r, Torunia do Dęblina, pod 
Brwinowem wpadł w tak zw. korkociąg, stracił 

równowagę i począł opadać na ziemię. 

Pilot PQr. Jordan, nie tracąc at1ł na sekundę 
przytomno~cl, momentalnie f'OZl)Ostarł spadocbroo 
I z wysokości :?50 mtr. opuścił się szczęśUwle 
Jta ziemię. 

Samolot spadł na łąki kolo Brwinowa i rozbił 
się do~zczętnłe. 

nowego rządu N~emlec. 
Prozos Roichstagu u prozvdonta Rzoszy. 

Berlln. 31 maja. (P.A.T} - F'lrezyrle.n·t Hin 
denburg iprzyjąt d-z,isdad na pól,godziimnem po.sfu
chanłu t. przel\Vodn i czącego Rekhsfa.gu, .posta so 
cje~-istyezdte.gl() Lo~bego. 

Jak stwierd:ia prasa berlińska , \X>stuclia11~ 
miało wyfAeznie cel i·n.formaeyjiny , Prezydeait 
loebe miał po.i1nfoimować wezydetna ttilnidenbw 
ga o ~rą<laoh, 1,arysowując:rch się w pa:r.t ii socja 
l~tycznej i scharakteryz&w-ać morbUwoki nowel 
~1~ji rządowej w Reichstagu. 

„·Per Ta.g'' i „Lokal Ainzeliger" wyrałałą na
d!z:ieję, że .po IP'O~fucha.niu di!lfunnacy~em oocl:a.11-
s.tyoznego -p.rezydein>t.1 Loesbego, prezydent ffin
de111burrg pirzy~mie w najb.1łżsrLY'Oh dniach przy
wódców i innycl! stronnictw. „Vossisohe Zeitung' 
nat()lllliast i pozostałe dzie.nnmki sądzą , że iadne 
dalsze pnyjęcia t>QSłów Reichsta.gu u pr.e.zy>denta 
Jiii!t-denbu.r.ga nie będą miały w na}bdi.ższJ~h dJ111iach 
miejsca. 

Waldemaras pachołkiem Berlina„ 
niemfec politycznym. nauczycielem premjera Litwy. 

Berlin 31 maja. (Te1. wt.). - Na wczoral
szem po~iedzeniu rady ministrów. według Infor
macyj oblegaJitcvch w kołach politycznych, oma
wiano także lnstn1kcje. które oPracował dyrek
tor minłsterjatny I kierownik działu wschodniego 
nięmleckiegu mln. spraw zagranicznych. Dirk.sen. 

dla litewskiego premiera Watdemarasa. Instruk
cje te W aldemaras ma otrzymać w Berlinie w 
dniu 3 czerwca podczas przefazdu i do nich ma 
zastosować swe postępowanl.e na terenie genew
skim. 

Nieznane losy „ltalU11 w krainie wiecznych ~o.dów. 
na pomoc gen. tłobHe śpieszą lotnicy Larson i Holm. 

Oslo, 3i maja. (ATE.). Ze Szpitzberg1~ nie na
deszły żadne informacje o losach ,.Italii". Pogłoski 

0 depeszy iskrowej, w ysranej przez gen. Nobile 
i uci1wyconei }'lrzez radiostacje w Ameryce półno
cno „ zachodniej, nie· potwlerdzaia się. Prawdopo
dobnie wiadomości, które sły-sza_ły owe stacje, 

pochodzą nie od gen. Nobile, ale od jego brata. -
Na w ysJ'ach S zpj tz;berg panuje silny wicher i śnie
życa. Lotnicy Norwescy Larson i Hol m wystani 
przez rz<1d norweski na Szpitzberg, maja dokony
wa.; nic t1stannych lotów wywiadowczych.. 

li 1181811111 •• lmalll 
WYJAZD Del.EGACJI POLSKlf..J DO GENEWY 

D.zisia,j ~ m ~ rady Ul/li Na· 
Mdów" dełeul8Ciła Pol:s.b z minlistrem Załesi.,im ua 
czcle. Obrady 1.Jg;t Narodów ~ sdę 4 CZ>eł'W· 
ca. Minisbra l.ałes1de&"O ~ bęid21ie w M. 
S. Za®r. ~r W-ysocti. 

ZJAZD WOJEWOOOW. 

W po.niedziałek 4 cz.er"WC&, odlbod:z;ie ~ Vf 

WMSza'\Wle rzja2d wojeiwod6-w z ~ pati-stwa. 
Oma.w.lane będą 5Pf3IWY adtutnMra~ i &'óS.PO
dar'Cze. 

POSIEDZENIE KOMITETU SONOMICZNł!OO. 

Na -posiedUtnlu komitetu eAoonomiicz'1ego Rady 
M-~nistróiw za-twierdzono umowę u stoic.z;nią gdań
ską oraiz p.rzeprowadrono da\$.zą dys~ję nad za 
ga'Clnie:niem biJarns11.1 handlowe.gio. D~sda ta bę

dzie zakoticzoo.a na nastęipnent '!)>OO!edzeniu komi
tetu ekonomio?Jnego, które od'bęcbJie stę drua Z 
curM:a r. b. 

URLOP NACZ. JACKOWSKIEGO. 

Dyirektor deparłame-nt.u ~ Mil!łister

S·ht.>·a Spr. Zaig.r. JaokowiskJ, WJ'łeźidlża 1 c1.er:wca 
na dwumiesięczny mi.O!). Zaistępiiwać go będ;tk 

a-adca all11'basa<lY polsJ<ief w Pa.ryiżu, Miirosław 
Arc.iszeWt5ki. 

NOWY SZEF KANCELARJI CYWJLNEJ. 

Dr. Adam Lis.jew~icz, łl9W>Omianowany szef kat 
cclar!i cyiw;iJITTei , ;powrócił wororaj raM z Paryfa. 
g.dzie za jmowat d-0tych~zas stal!le'Wisko radcy e
migracyjnego pny ammas.adzie t>Gts.kie j. 

--c:o:)--
GODZINY HAJ\lDLU W BUDKACH I KIOSKACH. 

Warszawa, 31 maja. \V „Dz. Ustaw" nka7.ato 
się obwieszczenie Prezydenta Rzplitei z 21 maja o 
sprostowaniu btędów w rozporządzeniu z 22-go 
marca o godzinach handlu. - Na podstawie ter;o 
spros towania budki i kiosj<i. sprzedające wody 
min:::ralne napo je ch!odzące r owoce, a nie sprze
daja;:,e żadnych innych towar·ów, moga być o
tv.-:1rte we wszyst kie dni w tygodniu w ozasie od 
1 kwietnia do 30 września od godz. 9-ei do 23-ej. 

---:--~ 
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WULKAN BAŁKAŃSKI DYMI ... 
Łódź. 31 maja. 

Kocioł balkailski wre znowu I kipi. 
Znów nad Bałkanami zawisnęła czarna 
chmura. w której błyska się, znów grzm)ą 
nad tym najniebezpieczniejszym zakąt
kiem Europy surmy bojowe. W Biało
grodzie I Zagrzebiu, Lublanie I SeraJe
wle manHestuJe ulica przeciwko Wło
chom, w Rzymie, Mediolanie I Weneci 
demonstruje ulica przeciwko Blałogro
·do:wl. 

stldem z chorwackiego Zagrzebia I z sło
włedskłeJ Lublany, które nie mogą prze
boleć utraty lstrJi z Triestem, Rfekł I co 
lepszych portów i wysp dalmatyńskich. 
Tam też zaczęły się obecne demonstracje 
przeciwwłoskie. Stało się to w związku z 
zapowiedzią rządu białogrodzkiego, łt w 
najbliższych dniach wniesie do skupczy
DY umowę nettuńską celem ieJ ratyfiko
wania. Jak twierdzi poseł włoski w Bla-

łogrodzie, generał Bodrero, stoją za de
monstratamt nietylko Już głośny przy
wódca chorwackl Radicz i serbski Pry
bicewicz, ale sam białogrodzki„. rząd. 

Wygląda to co najmniej na silną -
przesadę, wobec zwłaszcza wiadomOŚci, 
iż nacisk na Białogród w kierunku ratyfi
kowania „Nettuna" wyszedł z City, która 
jakoby pod tym tylko warunkłem godzi 
się na udzielenie Jugosławii pożYczki. 

Jest rzeczą mało prawdop<>dobną, by 
łstotołe na Adriatyku miały zagrzm~ 
armaty. Zarówno w Rzymie, jak i w Bia 
f()grodzie wiedzą doskonałe. kogoby taki 
zwrot najbardziej ucieszył, dla kogo sta
nowiłby wodę na młyn: Nłemcy nie wy
twarzają przecież fosgenu dla trucia bam~ 
burczyków. 

W. K. 

Alarmy te nie przycbo"lmt nleocz&. 
kiwanie. Współzawodnictwo wschod
nich wybrzeży AdrJatyku z zacbodnie
tnl stare fest jak dzieje. Rzymianie, a 
późnłef republika wenecka rozwiązały 
zagadnienie w ten sposób, że poprostu 
anektowały wybrzeża illiryjskie, Wło
chy .współczesne postawiły jako Jeden z 
idównycb celów swe20 wstąpienia w sze 
regl sojuszników odebranie Austrji Dal
macji, pomijając już Triest i Riekę. · 

$WITY POL I TY CZ N.E. 

Dzlesi~ciolecie „ wiosny czeskiej". 
Ententa przyrzekła Italii pomoc w· 

urzeczywistnieniu tego włelkowłoskie-
20 planu. To tet Jednym z głównych po
wodów rozdtwięku, jaki się na konferen
cji wersalskiej zaznaczył między Wło
chami a resztą zwycięzców, zwłaszcza 
zaś Francją, była właśnie chęć tych 
ostatnich do zbytniego pokrzywdzenia 
POwstalącel Jugosławii przez OOdanie wy
brzety Dalmacji Rzymowi. 

Wsi>Mzawodnłctwo to wzmagało się 
w ciągu powojennych łat coraz bardzłeJ 
na slłe. Włochy, zwłaszcza Włochy fa
szystowskie, postanowiły zapanować po
lłtycznie nad Bałkanami głównie w tym 
celu, żeby wchłonąć, zitallzować AłbanJę. 

Jugosławia S. H. S. naJważnieisze 
paiistwo zwycięskie na Bałkanach, sta
aowlła z rota na rok coraz nłebezpłecz
nleJszą zaporę w tym wzglęi:fzle. Zatarg 
o Rfekę I ostateczne zwycięstwo w nłeJ 
'il' Anunzta .:i_ omal nie spowodował star
cia zbrofnego. 1 oto nastąpiło to, co tak 
często <1okon}"Wa się w suacll Cfyploma
tycznych mocarstw. DwaJ rywale 10-
dzą sfe, zawierają nawet sojusz, w prze
ciwnym bowiem razie musłellby się -
pobić° I to natYchmłast, eo z rMnycli 
wzłdę(l6w w Cianef diwRI uważają za 
ftlepotaCłane. 

W takt to sposób doszło <to tak zwa
ael umowy w Netfuno. Dawała ona 
Włocliom znaczne korzy~cl na wybrze· 
tu 'iiałmatydsldem, nłc też dziwnego, że 
w roku 1925 parlament włoski ratyfiko
wał ~. nie uczynił zaś tego at po dzH 
itdeii Belgrad. 

OłóWDY opór przeciwko przyjęciu u
mowy powyższeJ wYchodzłł przedewsey-

'4Mc&IAif4 S· 

(Korespondencja własna). 
Praga, w nta(jiu. 

Rok bileżący d!la Cziedl6w j>esit piria:w

dlZiiwym „anno samro". JubM1eQl'Sz diz~oo:ę
dblecla repulJ.Lilld azies1kostOWiaJC1k!iJej CIZICX;'\ 
ilmponującą v,nystiaiwą kultury W1S'Pótoze
s111ej w Bmnle, wtsz.echśw.i·afowyrn zj·aizdem 
ryoow1ni1ków i wys.tarwą rySIU!nkorwą w 
Pra<l'Ze, v.1Le1lką wiysitawą gospodairc.zą, 
f.estli\wla!llami na miiairę eUJropej·Siką i t. d., adte 
pn;edlewszysit'kiilem uiroozy.stemli wspoinmJi'e 
~anni przeżyć n.airoddwyoh z przed lat 
cbR-esięoiu. 

Na pół roku ])rZled końcem wojny śwti'ia.
towej dokonaif•o sIDę Z1Upe1111e już zjedlnocz,e
me d zjed!!1tomyś:JJ!liileniile 'Illalrodlu cZJeskfilego, 
prries!lllnli'ęcie si.ę an.tsrłlrofilskich aiMyVJ11Sltiów 
Im erntentofillskiim palS'Syiv.nJts1Jom. rna losu 
Austro-W ęgii1er pro,Wtile diecyduj:ącym byt 
już dzii1eń 8-12 kwli!eitn]a, kiiieclly w Rzymie 
J>odnilosly glos nairodly udilśiruIDnie: Stclwliia
nl!ie austrljaccy i Włiosi habsl:mrsicy. Akit 
rnrug;i tego drama.tu p:rzieniiesirooy .OOS'ta!ł już 
na scenę l\viewnętrz.no-aiustrjach.ą, do :Rra
gii c:zieskie-j. 

W c!JnJJach 16 i 17maja 1918 .Rragia a z. 
}ją V1Sey$Uek rnairód CUtSlld ~wlitęoill uroaz.y
śaile li ogmmnJile o.lro!m.Je p.fięćdzlOOsJięcfl()l]edie 
Na:rod1niho Divadfa. Byla to okiaey~ do 
7.la!prost'/Jelllla iamych srow1ilaln l1la gody 
teamrailne .i kul:tllllradn·e św]ęto, alLe mra.IZ.lem 
by'ł bo połaszcz, pod którym pr.zygot<YWać 
obcf0lll0 i prz.ygotawatflio poroz:umfi1emfie 
Siłowtiańskiie prz.ecilw Austri i. Z Pol'Ski 
J)l'lZybyli wtedy do Pr.agii: vosł·awme drr. 
Adam hr. Skairbek, Gfąbl·ńsiki„ Wftos, obaj 
bracia T etmaderowiile, malla!rtZ i poeta, 
LuchWk Sfasfilak, Bol. Lilm:atnlOWskll~ pr.:red'
staWliciele mIBast Kira'kown 4 LWfdwta, reprie-
2'ent'<ł!ncf Ul1'i'wersytetów, mti'ę.dlzy niilmi 
Ka.s])l'io Wlilcz. 

l Jroczystość w Painiteonflle odh}~lia s.tę 
rmo 16 mwj1a. DeJ1egarai nan'od.ów ń !liite.raicli 
wita.n~ by•Li owacyj,nfie. Mi.a1fo to swe uiz.a
sadoieruile. ws.zak Jfira1Siek. c:z:~ki Si1e111kn1e
wIDcz, za'J)oczątkO!Wia!ł stainowczy Zl\\troił: 1\V 

akcf,. wyzwoleńczej przez Slfyill.'11.8, ii hliisito
rycz.n,ą odiezwę do postów c;zes.'k<ilch, ruby 
się tid!wol.a1H do n a<rodlu 0 kiieirtllllielk po/llJ1tiy
ozn ego dz(i!afan.ila i 01J1 byl b):'j:aito1rem W•iel 

Czyżby to oyla pacyfikacja lvu:!m1ec} 

W ostatnich dniach souszczono na wod~ w WiJhQ'>lP1fen MWY 6000 
tonnowy krążowni\.- · „D 11

, nazwany ;,Kolonją". Powyżej moment 
spuszczania aa wodę okrętu. (c) 

kilej ode.zwy skupiilonyclJ Lilternitów oz.e
Sfki,,,ch, wzyiwiającej dlo staij11owcziego d.'zl!"a
taJnila przediw Austirj1i i a1kcji wolrritOŚe1IlCJ1Wej. 
Przema,wPa;Li w Painiteonf.1e po J{lrasiku dele
g.at Sliowa1ków I11a·}wylJ:iltnf.ej1szy piilsiairz 
łf vi·eroos.lav, po nrrm z.ruratz Jatn Kaspiro
\Vilcz . którego m01wę ptz.erywaino wybu
chami sympatii elfa PolskJi pirzys.'Zik.i nlle
pocUegłej, następrn!1c o pra1w1a Stow·e11.cÓ\V 
dopomilna1! s.Ię dlr. Tavczia..r z Lublamy, wy
gtlos.ill.1 jeszcze prz.emówaen1l1a re!)r'~enfa111-
a'i poludn•,ia sfow jański:ieg-o SZikerlj z Za
!!'l'Zl'lJ>ia ; Szola z Boś11ti, . Uwjerniie hairo
dow·e byto tak si.linie i gcirąc.e, re Kramairza 
i Jiir.aska obywateile \vynile§Iń z Pa1f1Jtloom1 
oo rękach. To wszystkQ nii'by ,fubil1!1eUS'Z 
teatru nrurocLav.1ego. 

Wiilec~zorem podinl1ecenn1e p.rutrj.atyoznc 
wzmogło slilę, gdy w tea>trz1e rozbrz.mfia1ty 
meloLl}e •. l 1iiJJ.uszy" i gdy ze sceny wzłegty 
si1ę ptl'Ziemów.:·enńia na:przód cZ1esiloile; J·ilraska 
i Kraim.airm, a potem hołd!Ow1nii1Cze mow~ 
_giośoi. Palskii·e sJav.'I() wvgłool~ weta 
Tetmajer. Przecli!użenilem święta teamral-
111egio była ucZita w historyCZlllej gio.spod:z'iie 
„pod z.totą gęsrlią" i zamknięte już w wi!M 
K·ra.mairww.ej oora<iy s&vwńlańskdch prired
marwiiciłelL Poetyokiiie Sl'o\Vta K:asprowf· 
CIZl()We przeikona~y pohra1tymców naszych, 
że Pola:cv dobrymi są SJ)ll'ziymli\eruń:oa;mf. 
w akcji WlY\ZIWOleflczej. Za:wf~zaino wtedy 
wspólny sfoVJli<ański rewolucyjny wydrzdtaX. 
którego diz:iiafanile mfia!ło s.i1ę kiiier()IV.."aĆ 
v.'!Spólnijie i jeclnomyślnll'le uch!W1a1!oną r ezo
!ucją: W wewnętrznej wafoe pr:techvko 
Austiro-Węgrom parozumbeiwiać s·fę będą 
wszys~kie habsbu!J'S!klile na·rody S'fow.~ań
ski»e. passywilsfyczni posrowre w pa1rla
mencfi1e będ4 postępować zgodnllie i jed1rno
Hloi1e, a wsiziellv'lle sp.orne zagaidlrni1ef1lila nairo
daw1e 1wyrównaine bvć ma1ą diopilero po 
skoń-cze11iiu woj1ny. 

Na Polcukaieh budowa.no wtiie1e. ma'lmo 
że z początku Wl()jny Czes.i n/ilechętrnem 
okiem paltrzvli na lc!!'jonv na'S<Zie u boku 
moca1rsuw centralnych i z tego powodu do 
wa1Hśmy od niell whele ciefokii<ch wymó
wek i przymówek. Teraz 1! Boiliaików z.ro-
7..umiaino już i na n1i1ch liczono bairdtzo. Dwa 
na1JMi1ższe zja2dy teg-o 1wydiz.ila1tu srowJi;af1-
s<k!i1ego odbyły si'. ę w \Vledirufiu i' Lublairuiłe, 
a już trzy ostatnfo na terytor}llll11 J)Ol:sikfilean, 
w Za!lmp.amem, Krakow'ile i Lw01wife. 

ww +aW"*i&&am 

()parcie srllę czesiklile o sojusmków Po~ 
brattymczych w mooaT1Cłr.łi oodla:lo i:m silił 
i prasa Wypowiiiadialła się tatk zcliecydowa
nliie, ile cenzura aiustrjadka z.atralZ po urn
czyst'Ośdaieb teatrailinych i zijeźdz.iie 111airo
cDów zamlmęfa Il!atjpopulatn1Jiejszie i naj· 
WtpfrytW1d\\~sizie „Nairodln!i Ustty". Tego wta
śn1re nroek11w01wtego aile stamow-az;ego sfar
cna si1ę opilnfi na.rod!owej z pol11tyiką oiie
mbęzicy wispoonnWruile uczcifa Praga 15 b. 

. m. wUieHdlem śwWę.tem Je<llnotv nairodowej 
ooesikosttowackilej. Ma~ · 1918 otrzyma1ł w 
hilsitarjf cZ1eskti1ej imi·ę „wi1osny cz:esk;1ej" 
słonecz.nyich dini mat.}owych. · 

. (m) 

Echa katastrofy 
w Hamburgu. 

Na zdjęciu naszem tank, Hórego ko
mora zamkowa została 0\1 ;~wana na 

skutek eksplozji. (c) -
O czeńl piszą inni ? 

P ·RZEGLĄD PRASY. 
Na temat naprawy konstytucji 'pisze 

„Głos Prawdy": - · . 
„Naprawa ko.nstytucj.i ~t dzisiaj powszech.n1~ 

odczuwaną kornecwością. Sa!Tlac}a obyczajóiw 
se}moWYlCh Jes·t wa1rutllktem utrwaile.nia się i wzro
stu powa~ piarlameinfa1rymi.u. Że llJJie jest ooa d'l 
konaną ca.tkow.lcie śtwiiadczy chodażby fak<t oczy
wusty mącenia prze.z se}m abmosfery WS!Pół!Pracy 
zaofia.rowanej pr.zeiz Man<;zatka PUsud'Slkie.go w 
pm:ed~ zeibrania się obecnych Izib. ~wradczy 
w wyższej jesz.cze mierze cev, z jakim, iaaco swo
im ar:gumein.terrn, wysikoozyJ \V1cz<iraj na trY'l>unę 

J>OS. Jan Dąibsk.i, - żyiwa prze·stro:ga' p.r.ze.d lekce
ważeniem błąkających się po ziemiach naszych 
wiatrów od W<Sc.hodu i straStZ!liwych pezostato·śi:i 

:z.a111ętu w iakLm r~i.!a się P-Oils ka wolina i z ia
k,iego skorzystała fala111ga nis·kk.h i brutal'lych 
Jrnrjerowiczów, polujący.eh w dy pl omatycznym 
fraku i z ceipenn w ręiku na f,n,teHgcntów, i same
go ducha ku1liury w s.pólczes.11ei." 

Nawiązując do c,iebaty budżetowej 
.,Kurjer PoJski" Z\vraca uwagę, gdzie na
leży szukać demagogji wykwitającej na 
irru.ncie pewnych stronnictw: 

,,Prrred'Staiwide~ P. P. S. broniąc stanowiska 
swojej partii o~ucającei razem ze s-trnn.nictwami 
chJOIJ)S1demi przedt()żen.ie rządowe o padwyższe 
niu podałku gmntowego i budowlane go uży ł wy
rażenia „świadoma i .k()ns.ekiwent.na demago gia ··„ 
Tak, n~ewą·taJJ.iwie, tydiko czyja? Moż,na oczywi· 
ście z .i:mn.ktu widzenia teorety.cz.ne go ocenia ~ 
sprawę okr~e.nia celu podatków rozmaJcie, a1<:i 
demaigogji w dąż.no.śiei do znalezienia 1YJkrycia dlo 
wydatków na<lzwyozajnych dopatrywać s-ię może 

tyliko .. „ deanagogja. Dema.go gja ta tkwi w chęc · 

?Jdobycia sobie t amim s.posobecrn popularnośc! n;; 
wsi, gid.z.ie P. P . S „ tracąc tC!raz ~rnnt pod nri · 

gami w mias ta ch, zapuszcza coraz da lej swo.ie 
z.agany. Stąd ta solida tiność P . P . ~. ze ~tron

nictwami chl·OJI}sikiemi i s tąd to glo.;owanie prze
ciw spra1wiedHw em u rozd.zialowi podatków om 7 

pr.zeciw padwyższ eniu g!o<lowych pensyj uri~d.n: 
CzYch. Dl a.tego to stwierd zić należy. w o<lrzuce -
nie podatkowego projektu rz ą.dO'\\ ego hvlo nie 
tyle mainewrem o•pozycyjnym, i'le racze.i r.bi'l\'. ~··„ 

„ świadomej i konsekwentnej demagogji" 

, ,· 
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PORADNIA DLA ••• SAMOBOJCOW. 
Znak czasu. Oryginalna instytucja. Przerażająca statyst1ka. Prasa a semobójatwo. 
W białych pokoikach. „iycie jest piękne." Lecznica dusz. Cl, którzy chcą odejśt. •• 

Kojąca dłoA„. Ostatni promyczek nadziei„. 
{Od nasze1[o wiedeńskie20- koresp.) 

Wiedeń. w maiu· 
w) Dziennikarze wiedeńscv i zagrani 

czni. zaproszeni zostali w dniu dzisief· 
szvm na odwiedzenie oryginalnej insty
tucji. Już konieczność jej utworzenia, jest . 
.Jziwnem dokumentem czasu. 

Wzma~ająca się z dniem każdym ilość 
~amobójstw w Wiedniu. przeraziła odoo
wiedzialne czynniki. Powstała bowiem w 
dziennikach wiedeńskich stała rubryka. 
Redag'uje ją żvcie. To rubrvka samo· 
bójstw. niema bowiem dnia bv nie było 
kilkunastu wypadków samobó.jstw. 

Rzad nosil się początkowo z zamia
rem wvdania prasie zakazu opisywania 
samcbójstw -- w „sensacyjnej formie". 
Wiadomo. że analo~icznv zakaz wydały 
równie7władze w Budapeszcie. srdzie epi 
demja samobójstw szerzy sie również za· 
-;; traszająco. 

Prasa wiede
0

ńska .iednak stanowczo 
zaprotestowała. twierdząc. że ooisywa · 
nie wstrząsającvch szczesrółów samo ·· 
bójstw - wzbudzić może racze.i uczucie 
odrazv przed samowolnem oouszczeniem 
tcg-o oadolu ziemskiego - u kandy'datów 
na śmierć. 

Ostatnia statvstvka w:vkazał . ze naj
większa ilość ludzi. rinie w falach modre
~o Dunaju. Niema dnia. bv fale Dunaju 
nie wvrzuciłv na brzeiz zwtok topielca. 

Zaproszeni zostaliśmv orzez orezy
djum miasta de odwiedzenia „sanatorium 
niedoszłych samobójców". Brzmi to mo
że troche paradoksalnie. tern bardziei . że 
nie idzie tu o leczenie ran fizvcznvch -
ale.„ duchowych. Każdy czfowiek przy
bity cteiarem żvcia, którego neca fale 
Dunaju i orafl:nie w nich znaleźć zapom· 
nienie wieczvste - każdv człowiek nie
~zczę§liwy, zanim postanowi wziaść roz
brat z żvciem - nroszonv iest w gościn
ne pro~?i białego sanatorium schorza.łvch 
dusz. 

Trzy białe pokoik!. oełne kwiatów i 
cbrazów, przedstawiajacych cuda kwitną 
c:ej naturv. W tvch pokóikach urzędują 
funkcjonariusze. trrzeduia.? Czv motna 
Te dzhvna instvtucJe. natwać urzędem? 

Siostry w białych szatach. Przyjmują 
tvch. którzv chcą rzucić żvcie. Jeszcze tu 
ostatni ich krok. Jeszcze ostatni prze
błysk nadziei ... 

Stosv broszur, ksiażeczek - wielbią
cych rado~ć żvcia. Każdy otrzymuje ta
ka ksiażeczkę. 

A dodni. którzy może w orzystępie 
rozpaczy, nie mając możności zaspokoić 
dodu. chcieli taritnać sie na swe życie, 
otrzvmuią tu mleko. chleb. owoce .. · 

Postanowiliśmy - opowiada nam wY • 
bitnv psychiatra dr. Pilcz - wszystkich 
tvch. którzv ulegając depresji duchowej, 
chcą rzucić życie - znowu obudzić 
do żvcia. Często samobó.ica poweźmie 
mvśl. idzie za nią, jak za władna siłą. Gdy 
bv ktoś w tej chwili stanął orzv nim z 
~łowami: Nie odchodf od żvcia. Życie 
jest piękne ... -- rnożebv odwiódł ~o od 
rozpaczliwe~o czynu. Mvśmv stworzyli 
nasza poradnię, tu nad brze~iem Dunaju, 
któr:v już tvle ofiar pochtonat Dniem i no 
ca jest nasz biały domek otwarty. Zda
leka jaśnieje napis „Życie jest piękne ... 
Przvidź do nas ... " 

CTdv rozpacz oóźr:ą noca powiedzie 
denata - na fale śmierci ·- gdy nieszci;ę 
śliwv widzi przed sobą tvlko nicość i kres 
- niech kiedy spojrzv wokoło - ujrzv 
.ięzorv elektrycznvch świateł. wołających 
ku niemu „żvcie jest piękne". Wtedy mo
że obudzi sie w nim instvnkt samozacho
wawczv. Powiedzie ~o .iakaś siła tajem
na tu do nas .. :· 

- Ot, prosie spojrzeć na naszych pa
cjentów„. - mówi dr· Pilcz. 

\V ooczekalqi siedziało iuż kilka osób. 
na którvch twarzach odbiła sie walka z 
i(lsem. Nędza. idód. bezrobocie - zdawa 
iv sk przemawiać im z oczu... patrzeli 
blednie wokoło. 
~ Tu widzi f)an - już drugi dzień jest 

u nas staruszka, której mąż sie zapija, nic 
1ei do żvcia nie daje. Cierpi Jdód. W do
datku obchodzi się z nia brutalnie. często 
bije ją niemiłosiernie... Chce staruszka 
tldei~ć od żvcia. bo powiada. że iuż nicze
S!O. nicr.e.1?0 nie pragnie. tvlko snokoju i 
ciszv· Jest matka dwójga córek. wpraw
d'lie już zamętnych. Przekonaliśmv ją, 
f~ dla dzieci żvć nowinna. Porozumłcliś 

mv sie z Clomem starców w Latnzu - I 
Jutro odeślemy biedną kobiete do tego 
przytuliska, l{dzie bodaj cien>ieć nie ~ 
dzie dodtt-
- - -

W kącie siedzi młodv człowiek. ]at ma 
może dwadzieścia. Twarz ookurczona -
w oczach jakgdyby beznadzle.ina roz
P8.C'.l. Już rok bez pracy. Sierota. Ode
brano mu dziś zasiłek naństwowv. Hle 
chce żebrać. Nie może... Chce cicho 
odeiść od żvcia· .. Zwierzvł sie iuż z tych 
mvśłi lekarzowi. \V zirnnvch falach Du-
naju znaleźć chce sookói ... Ale lekarz po-
rozumiał sie telefonicznie ... I z radośclą 
komunikuje rozpaczającemu młodzieńcowi 
że od jutra znajdzie chleb i prace„~ Jako 
służący w szpitalu .. Jaśnieją oczy u mło
dzieńca znowu radością ... Dziekuje i chce 
odejść ... 

- Nie. orosze oozostać... PrzeŚPi się 
pan u nas ... 

Ttumaczv nam lekarz. że jeszcze nie 
wolno pozostawić ~o sameg-o z myślami, 
k;óre odniedawna go dreczvtv .. • Jutro, 
kiedv rozoocznłe utęskniona orace. już 
stanie sie innvm człowiekiem. a myśli o 
samobójstwie beda dla niego czemś bar
dzo odledem.-. -- Nasi „pacjencr• orzvchodzącv C:ło 
nas z „S1)owiedzrą" - nie musza zdra
dzać sweg'O naz'\\riska ani adresu - tłu
maczv nam lekarz. 

- Nam wystarcza fakt. że człowiek, 
którv stracil ostatni przebtvsk nadziei, 
który z życiem orawie skończvt - je
szcze w ostatnim momencie nrzed roz
paczliwyin czvnem - szuka ratunku. 

- Często ludzie zrozoaczeni nie wi
dza dla siebie już więcej wviścia z roz
oaczliwej svtuacfi. choć tak fatwo cz~sto 
wynaleźć ie można. Kiedv silne nerwy 
potrzebne sa człowiekowi - najczęściej 
odmawiają mu posłuszeństwa. Mówimy 
pacjentom: 

- Dlaczeg-o rzucasz żvcie? Dlaczet?O 
sam sobie uniemożliwiasz orzeżvcie je
szcze rMkrivch. szcześ1iwvch chwil... żv
cie Jest nieknc ... 

- Naturalnie obok naszvch „psychi
cznvch" lekarstw - musimy też realna 
służvć pomocą. Demon bezrobocia: naJ-

JicznieJsze oorvwa oflat'Y.·. Stołmv więc 
w związku z całą siecill łnstvtucvi soc.tal· 
nvch. bv tvm ludziom. którzy z ~lodu I • 
nedzv - odei5ć chca w ktaine śmierci - ' 
pomóc orzez wynalezienie im warsztatu 
pracy. 

Przvchodzą tu też lu<lzie. którzv zer
wać chcą z żvciem Przez nieuleczalne cho 
robv. Często brak im środków leczni· 
czvch. Zaniedbali ehorobe i czarne myś1i 
ich gnebia. że niema Jut dla ałcb ratunku. ' 
Tvch odsyłamv 'do SZJ>itałL. 

Są tet ludzie „załtochanr• - a z tvmt 
sprawa ciężka. Trzeba im nieraz w for
mie drastvcznei, wvkazać niedorzecz
ność ich zamiarów. Musimy nieraz pok
J>iwać i: ich ideałów mttosnych. To czesto 
poma!!a. Z koturnów romeowskicb wzru
szeń miłosnych - na szarv oadół ziem
ski wie$ć trzeba „kandydatów ~mferci", 
tlumaczvć. że tvle ust dziewczecvch jest 
s1>ra~nionvch na <§wiecie, że tyle serc bije 
jeszcze w tesknocie miłości„. 

--- ·-
\Vvchodzimv. Już wieczór. Gwiazde

czki lśnią na niebie. Ksieżvc odbiia ~ię w 
wodzie ... 

Fale Dunaju, które tyle ofiar pochło
nęłv .. 

Oddalamv się od „białe1?0 domu .. .'' "' 
A oto w tei ciszy wieczornej. z ciem· 

ności, wvstrzelają na~le Jezory elektrycz 
nvch świateł-.. czytamy... „Życie jest 
Diekne". 

Roman Hernłcz. .. 
ZNAMIENNE WYZNANIE.. 

w) Mrody poeta moskiewski, Józeł 
Utkin, odbył podróż do Paryża i po po
wrocie, uważał za właściwe podzielić słę 
z „towarzyszami", wrażeniem. jakie „bur
żuazyjny Zachód" na nim wywarł. Op! 
sat wszystkie osobliwości Paryża - wie- · 
że f.iffla, MistinRttette, białogwardzistów 
rosyjskich, podziemne koleje, nocne knaj
py, etc„ które wydały mu stę godne uwa
gi, lecz najwięcej uderzył go bardzo Cirob-
ny szczegól życia coC:nłennego. , 

„Za'Powieaziano mł w hotelu, bym wy
stawiał wieczorem buty na korytarz. Na
zajutrz rano zobaczyłem, otworzywszv 
drzwi pokoju, że obuwie stało na dawnem 
miejscu i w dodatku starannie oczyszczo
ne. A przecież u nas, w Rosji, buty trze
ba chować na noc pod poduszkę i to n!e 
wiadomo. czy znajdzie sfę Je po przebu
dzeniu._" 

-:o:-
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'MARY IMLAY TAYLOR, , 

Utlllflt KIURY !lf PllfBUDlll 
Pr.zednlk wdirollioał'. 

,(q:.ąg daAiszy)-' 
R~ll. 
DOKTÓR. 

Si.e&~ ieswze przy tern samem ~ 
tvi.edy dirZIWłi ~Y silę d o~ W!PTO'
wa<l!z:ił dlok:tOra. 

- Dokit'ór W aiblaoe, jaśnie panre - za
ain~ pny<e.iSzonym gf()Slett1 ·i wyoo
fał się, pazostawti!CłJ}ąc n~woprz.ybyłiego na 
progu pokoju. 

RmLesion n!ile wstła!t, tY1lllro obr~ 
Sitę wolino "Wi kmeśle, spoii!l'Za~ P.rneZ .ramRlę 
na nlile:main.ego sobfle osobn:i!ka. Swliiaitto 
zinajdo\Wlło się za j.ego p.liecarrnii i ceuJl, że 
Pozycja fegio jest mleizmiemile korz.ysitlna. 
Będ7Jile mllaił odtrairu możność ~1J.slelrwo-
1W1an~a zmilamy w zachowaciilu S!J°ę doktocra, 
kfledy ten ostrufu1•i utrzy swego dom~1óiema
nego paojoo.ta i porrekooa si•ę, ż,e za&1.Jło tu 
pomiles.zaru'le fd!erntycmoścl, oo w.Hdloczin~e 
jaikimn.ś sposobem uszJo t!wa!Cllre GiiSJes:a.. 

Opiróoz \f:iego nasz niiles.zclzęś1:1111k orjento
wa.l siię, ile sam będ1;z,i1e w sitlalnnle p!l'zyjne.ć 
s.i!e tvmczirusem cvt~edmvA, który mtl'Siila~ 
być · J.eka11ivem dorn01wym wl1aśeiitciefa tej 
rezydlen·c:ji., tego Slalnatorjum dlLa umrySłdWk:> 
choryoh. czy też oziegu !?nnego ! 

Doktór WS'za!kie ruile zcllradJZliQ sfię z naj
mrni:ej;s;z.em zaikłopotaini1em. Podsred~ du 
paicj;enita z wy.r.aJzem S1W10bodlnej prz~jlae!tleł 
Slk<>ści. 

- Servus. koc.halnlY chtopcze, jak się 
dlziiś cz.uje.nry? - zaq>)71ta1J wesotym tonem. 
- Oi1es powi1edlziia:t mfi,, ż,eś mn!ile wiz.ylWał 
i f.o be.z.zwtocZin~e. 

Byił ito ini1sik'i. c:zfowlneczyna, krępy, silWo 
wll()sy, o gfadiko wyg'()lbon!C!j twan~, u~ra
nv bez zairzutu, typQWIY lekairz z w1ueLk1iego 
milasta, C?JlOWcifełk , którego ÓirO<gf ż,yc.i!OW.C 
nie pr01wa<ltzflły prze~ .wertepy i wyboj~. 
Wygląda~ na S'ZCZoęslli:wca. ODeseącego S11rę 
bogaita i 1ilC$lla k.Liienttela. 

- Nadia.Je siię oo tego pokoju - sko
mentował w myśli Ri'CMeso111. Głośno 
rzekł: 

- Cmję stię, jad{ na \Wlliailla. d01s-kooia
le. Dzl!lękuję, dokiromie. 

Doktór WaM.aoe, który ifymClZaMm 
przvwnął sobile lorzesl'ło niawprost J.acka, 
spojrtza~ nań f rozleśmiilaił Silę c!Benlkiim, za
ba·Wlnym śmiieszJk!»em. 

- Cóż taJk1iiego, Horacy? - z.a1~ytiat 
oogoonioe, mrugając błysz.cz.a;eemi oczaimi. 
- ChceSiz siię re l111ł1Ją posprzec.izać? 

- Nie Jl11()gę odlp0W1ńedzi1eć na to :pyta-
rńe, dopóki doktór n:ile od'powtiie nia killka 
moiich - od'J)dwli1ed\zia~ faitszvwy ttoraicy, 
częs;tując lekarza pa.p!eros.ami. - Po 
)Jilerwsz.e: co doktór o mn.i1e mysl'il? Czy 
~ m'111ite pan ui czif.oWileika przy zdJro
fW'1''Ch zmys:łaich? 

Grubas wybrait S>e)bire paipi•erosa i R<~chie 
Sl()t1 iiw.róc.ilł uwagę na jego mocne, s•zrero-
1.de, bia~e ręce. 

- Za;ruiim ci odipowłilem, mu.siz.ę wp.i1erw 
zaizniaczyć, że pmwóoi1teś śiwfliero z nad
~alf'.Jilcmej krn1i!fly - od1pa1d sl)<)kojrnliłe Wał
laice. - W'dUtz.i&z, mój kochany ttorocy, 
choriz..y lu~ tniile'wladą &liwtnie fa1rrl)ruzje. 
Byłeś bairdlro drogo chory. Wybierałeś 
Się już na drugit świ'all:. A~e uważam 
- zmi'.erzyt go kry.tycimiem oklrem ~ że 
dziilSlilaj stain t\wój j.esit n1adieT, nadeir zaida
wiatru~aijący. 

- Zad!a!watniUaóący, ale n!be co sii1ę ty
czy władz umy&fimMych? - mpyta:t po
sępn!Ue młody c:zł-0\v1ilek. 

Dokt6r uśmilechną~ się svmpatycz.ruile. 
- Ni.gdy nile b}'lteś wruiatem, mój 

chtopcz:e. _ 
- Aha. roz,wmd1em ! A teraz py.flalnil-e 

numell" drugii'. Ten dlom należy do mnii~? 
- Z pewnośOOi. -- zaśmiał s1ę Wal

J.a1ce. 
- Czy mogę zia1pytać, g<lz.iie on si·ę 

z111a.jd'l1!j.e? To ' j'eSti: 'Witaśc~Wite, gd7Jiie ja 
stale ręzyd~)!ję? 

Doktór Z.ar>a!Wł cygrur-0, a w oozaich za
m~1gota~y mu wesoło ognifk\i. 

- Ten dom leży na sk:radu &iistńom.l 

od strony Cambridge. Z n:mnsariJly f!OiZ• 
t.aicza się pi1ękny whlok nra Chairbes Riiiver. 
Twój praipra~ek: J;JOSadziit tamtoo dąb. 
p,j1ęlm1e du"z'e!WD mdwtiJąc naiwtwem. Po
dlz1'.1-w&ałem je włlaśnie, idąc ~ chwąt<\ 
od sitJronv domu TowtnJSierullów. JodlfJa. pirz.y 
bailkoorowem o:lmti:e j:estt ~ Sll:a!rsza od 
dębu. Pr.atwldiopodobn1ile nta. t'ynn tiuta,j 
skiralwiku z1i1emi. Paweł Revere odby1ł swój 
sty111ny b1eg. MLes.zka!SlZ tu staJLe od chWliR'i 
r,l()IW1fotu z zag.ranicy raizem z Maturycym 
Claypoole'm t sitairym Gi~es.em. Nile przy· 
p.omin.a:sz soh.fo, j.a;k m'i S1i1ę ztda\1e. iJe padl11eś 
ofi1arrą wypactiku? 

- Nie! Ale zacz..Y111a- mi} coś śWiRtać. 
W1ięc mll::iit m~ejsce jaki'ś wypadJek? 

Dokbór skillnąt głową i ziaiailąginął Slilę 
dymem J)a!l1i.erosa. 

- · Co za wypiadiek? 
\VaJtlaioe z.a1Waha1t się. 
- Czy pamiętasz. jakieś wyrusza1t w 

poc11 óż naokoło śW1ilaita? 
- Tego nłiJe mogę powiiedliiBeć. Osta:tni.a 

podróż, ja1ką sobie przypominam, z.<lfWlilodfa 
m11i·e z New Yorku dlo Spir]mgfireldu, w 
&p.ra wale sptr1Z.edaży samochodlów Stam
tona. 

Doktór popańlr~y~ nań bystro i niagłie 
sipow.aż.niilaił'. 

- No Wlllęc, l'!ZeCZ sdię 111ńaltia flaJk, żie 
mając o.s.iienmaśioiie lat, wyjooh:ameś ~!!'ffi
mcę. W Jap.oni;i: mi~tieś wiypaid!ek. Wy
buchł mi.aJoorwicle t:a:jf.un F }aipoń.ski dorn, 
wtitesz. &b. zaba.wkia z papinm'll, bambusu 
i pairu larlek. rw którym maij<liowruł-eś s:i'ę 
w towairz.ystw:le Maiuryioego Ola'Y'JXl'Ollie'a 
1 Gi~e&a. ziwailiił s.tę :wiam n.a gJ!olW!y. Tamci 
diwaj 1wyS'ZJ& call-o - z nlilevkllkiiiemi tylko 
md:raśinq ęciatni. - ty W1SIZ!aJk.że :rostaJlieś 
uderz.o.ny w gfowę. Wyiwfilą,Zialł10 silię Cliiśniie 
n1Be na mózg. Za.wile~iiono cii1ę d!o \Wednia, 
a następnńlf do Pa·rvża. Za:bra:1i s;i1ę dio 
oilebi~ spec-jalliści. Obawl1an-0 Stitę, ż.e się 
p1rzC'j.edz.ics.z ad pa·tires, aJe wyS!Zted~eś z 
tej p1rzieprawy ży,wy i cały. Po dtu~t.ej 
lmracjli. przvwfre1,iono cli~ do diO'mu, gdzi~ 
dotąd prz€bywasz. 

Doktór umi1:k? n z poiważ!l'Ym wyraillem 

oczu Lacbągnął silę mocno dymem; poca:.err. 
wyci~gnąl rękę ~ zitożyl ją oobrotlilwńe na 
r<lfl'iien~u rnlodego cwtow.iiedra. 

- To wszYSttko pra:wti.łe, mój milty tto~ 
ra1cy. Cz.asatnil C'l:Ułeś tydlko pewne za
mroazien'ile mny'Sił:u. Nd·e mo~ś sobfle pirzy 
pomnńleć nookltórych rzeczy, n:fiepraJWtdlaż? 
A1Ie ruiigdy nii1e by.fieś oblq,kemły. To WlSIZYSlt~ 
1ro giłupstwo. N~e nabi~.<J~ sob'i1e tern głowy. 
Prz.eżyl:iśmy raizem dobre czasy, ja i1 ty, 
Horaicy, a dJzii;s;i.ati - bystre oczy poczdw· 
ca obrzuC:ilły z.nów postać mJooZJi1e1ica -
zdJaj.e mi Silę, iJe \Mildtz.ę zmianę. Co tani 
Slttychać z piulsem? 

Pot'Ożyl p.otęż.ną r~kę oo. p:r.ziegubie 
doon~ R•ilcbUesonia i ''"'•V'Cllobyf w-gairek. Po· 
tem pr.zysłuc.hait siię bI'lailu seirca m~iodiegC' 
pa,cjanta. 

- ZnaJłrormolie ! - wykny1k!nął. - Puls 
wspialtlii'ały. Sarce bi!je Jak trzieba, po sfa· 
r.emu; s'.edemd:z:~es1i'ąt dwa udieiriieniia na 
milnutę. Wilęc, o cóż ·to Wił'iaściilw1ile chod·z·i· 
ro? Dla czegoś to mnii1e tak l\\t1ez.wtall expre
sem. kochany mfod!:zli1eńcze? 

Jack, który z:abrail się Z'nów do swego 
papierosa, pa:lif przez chwti[ę, mciągając 
~ę dyrnesip l zwlek.ad'ąc z odpawr~edtz,ią 
Paitreył, PI"Z'ez 01kno, na dom, leżący za 
trawtnlilkam1 i wygl;ąda~ący na wj,ejską sie
dlZi'ibę w altlgiielskiim sty.l!U, trochę dz.iwa· 
C7)tl~, o wyookim d!aichu 1i ciiemnej ~ueleni 
bruS7Jczu, w.sph1aijąc~o się w ściana.eh. 
Too ostatni szczegół rozrÓŻtnli1rut, na tę od
ległość, gotem ok>ilem. Z komtna wzbij ał 
suę pil6ropusz dymu 1 wvsfbrz·elait p.i1onowC1 
w ajemnoblękltne n1ebo. Obseirw1Ql\vat g~ 
pr.wz cz.as nilejaki, wreszc.fc zapytait: 

- Ile ja mam 'teraz la1t? 
Ton tych słów był zup.etinfue zdruw.ko· 

wy. Mówiląc, odiwróaill si.ię i spo}rza.r do
ktorow1i w oCJzy. WY'dlato mu si1ę, że w id: 
g'łębi coś s:iię naigl.e poms.zyło; coś - nl.t! 
\V1tedizi1ail wlaścrwiile co - ooiinęfo si:G, , 
uoi·ekfo, ukryło, pmmstawii1ając z.a sobą 
jedyni•e dwi:e małe btvs.z.czące iskierki, ni„ 
bv lat<l!nre I! wejścila ck> dwóch bJ:i1ź11fa
czych piecz.ar. 

'(D. c. n.l 
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Plan zużytkowania poży ... 
czk1 zagraniczne; w Łodzi. 

Wczoraj odbyło się zwyczajne posie
dzenie Magistratu m. Łodzi, na którem 
załatwiono szereg spraw bieżących mniej 
.szej wagi. W przyszłym tygodniu po u
kończeniu wszystkich formalności zwią
zanych z podpisaniem i zatwierdzeniem 
pożyczki przez Ministerstwo Skarbu, Ma 
gistrat przystąpi do nakreślenia szczegó
łowego planu zużytkowania pożyczki. (t 

BUDOWA DOMÓW ROBOTNICZVCH. 
Dziś przedłożone zostaną Magistrato

wi m. Łodzi plany policyjno-budowlane 
domów robotniczych, po rozpatrzettlu któ 
rych i zbadaniu kosztorysu zostanie zwo 
lana komisja budowy domów robotni
czych, która ostatecznie zadecyduje o sy
śtemie prowadzenia robót. Najprawdopo
dobniej ogłoszone zostaną przetargi na od 
danie tych robót przedsiębiorcom buao
wlanvm. Według planów Magistratu w 
roku bieżącym pierwszy komoleks domów 
zostanie wykończony. (t) 

POSIEDZENIE RADY SPOŻYWCÓW. 
Wczoraj wiceprezydent Rapalski udał 

się do Warszawy celem wzięcia udziału w 
posiedzeniu państwowej rady spożywców 
na którem zapaść miały uchwały w spra·
wie kontyngentu zbożowego i polityki 
WyWozu zboża zagranicę. (t) 

DWA ZJAZDY KOLEJARZY W 
CZERWCU. 

Bie~ącego miesiąca obradować bę(lą 
na zjazdach dorocznych dwie organizacje 
kolejarskie. Zjazd zw. drużyn konduktor
skich odbędzie się w Katowicach dn. 25, 
26 i 27 czerwca. Zjazd urzędników kolejo 
wych zwołany został Clo Warszawy na 
15 czerwca. 

Wobec 'doniosłości tocząeych słę w tej 
chwi11 na terenie Sejmu i rządu dyskusji 
na(:f problemami urzędniczemi zjazdy bę
aa miały za zadanie ustalenie opinji kole-
jarzy. - - -- -

WYJAZD DZIECI NA' KOLON.JE LECZ
NICZE W RABCE. 

Wczoraj Wydział Opieki Społecznej 
wysłał na kurację oo kolanjf leczniczej w 
Rabce, zorganizowanej przez samorząd 
łódzki, piet wszą grupę, liczącą 61 'dzieci. 

__.KUR.Jf:R t.óDZKJ"'. - Piatek. 1-go czer'ifCiJ.2.?8 rol{tf. -
- -- ·--· 

Groźba strajku w przemyśle włókienniczym. 
Przemysłowcy zgodzili się podwyższyć płace o 6 proc. 

Zwlązkf zawodowe propozycji teJ nie przy Jt1łY. 
Wczooaj o godJz. 12-ej rw J)Oll. w lokalu 

Zwfąz:ku Prnemysl'u WtókieiruruiJaz.ego w 
Pa.ństwńe Polslcilem odlbywa~y ~ dJalSZle 
obrady J)r11Jedistawńłci.eli praemysitowców z 
prizecJsta wtilC'iielami ztw!Dąz.ków mwodio
wych iw siprarwli·e żąd!ań podlwtYŻlkdwlych 
robotnllilków przemysłu wtóklil0011Jilcziego. -
Rerwszy zabrał g'łos p. finiż. Rumpei1. :~ 
ry Zla!kant'l.lll100cowatl zebranym. że p0 ostatt
nd\ej konf~ji prrecMa'W'ilc@etM Pl'\Zlemy
słowoow z pr~liamti roOOtlniików 
odlbylo Siiię pasiied:zenJie zairządltt ZiwiVą:zku 

. Przemysfa Wlókif1ermiczego w Pańs.twi1e 
PolSkliłem, oo kitórem ·rozipaitry\W\ainiy byl ca 
tdkM:Jtaiłt ż.ądlaiń roboltmtiezych. W rezu!litla
cle obrad przemysłowcy dbstz11 do W111liłos~ 
ku, re WL<:;<zystk·i•e omawila:ne doeychw..ais na 
konforencja1ch kwestje w iiny być slmnkre
tyzowoo1e i dlefiłllli(flYwnlie załaitw!ilone, co się 
1tyczy wyższych plac d'la robotnli1k6w ob
sthlgujących ziwn1ęksroną ilłość mrus1Zyin, to 
tę kiwtest'ję PfZJemysr~cy patraiktowa:l1i 
przycl1y1h1ifle. wyrażając z.dia!llile, że struwki 
diJ.a tych robotinllików wi>nny być us1talonc 
przez sp.oojal ~e po1wo!fa.ną w tym celu ko-· 
mljlgj-ę fachową., która :rotlę.ł'<ł'biy sJię usrtai1e
l1fi.em }}lac z.a pOSJtoje pirzymUJsawie. Sprra„ 
wa dleteg-aitów fabryc.Z1n ych }e:s1t zda1111i!em 
przemysłolw1ców z.a1ta11Jwfona prz,e:z regula
miln pracy. Odnoś.ni1e pod:wyżkii pfa1c dl.a 
wszystikiiich robotnilków prnemystu wió
kilenallicz.ego, priZemyslowcy po dlnższej 
dyskusji postanow.iU'! podwyższyć place 
r1obotniilkom o 6 proc. z zaistrz.eiieirv~em. że 
jest ro decyzja oońaJtecZ!na i że Ilia Zll11ii!ainę 

_ jej nile fWlIYłyiną żaidlrue lliniteirWte1nJCj1e mga'J:łiL... 
zaicy1 robatniozych c>q,y tio nia 'terenJie Ło
dim czy Wa!rSZlaJWY. N~e w1i1ad1omo bclwiJem 
czy i tę podwy~ę 6 piroc. P•rZJemvsl •wry
trzyma, \\10bec ciiężkilej sytuaicjii, w jaikiitej 
znajditrje Sfę w chwi!Jń obec'l1!ej. 

STANOWISKO ZWIAZl(ÓW ROBOTNI· 
CZYCH. 

W odpowiedz.i mbrał gfos pr.z.iedJStawd
clel Zwlhąz.:ku KJiasowego p. Waffic1Jalk, któ
ry ośW!fiadczyJ, ~ rw spraiwlile usta.11.oo!la. ta
ryfy :Płac dla r·obotndlków obsłrngufąicych 
ZJWlięiksz·oną liczbę m•yn, zgaidiza s!ę na 
pawOlłainrie w tym oe1u propono\Vtan11ej pr,z.ez 
pirzemiysl\owców ko.misji fachowej,, uaro
m.~t sprt:lJwię wy.nagródZ. za pootoje na
Leży. zdiani1em mówc~r, z.alart.'W'i'Ć na konfe
rencji, paniite•wai w myśl uSll:lalwy zm~am. 
J)tate może nastąpić tylko oo uprzedruilem 
14-to dJniowem w,ymówl'.leniilu, nli.iewyp41aca
nlie zaś za. postoje jest wta:śnn.\! zmiianą wa
runków płiacv pr.zeprowadlzon.ą w i'nnlej 
f<mtl!De. Sprawa ·a.~legaitów robatn.filOOtwl iia
bryomych ma dla ziwli1ązkófw1 ZJnlaJCoonile 
zaisaidlruilcze, wobec C'Zleg:o ·nJi:e moF:ą one po
dl~f<eHlć zdla~1ffła pr:Zemys.1o·wx;ółw. ż.e sp.raiWa. 
ba zatłaitwi1ona jest pirzez r egufaimitn pracy. 
Każdly z prZ'emyslowców bow•ilem ma pira-

wo nra terenie $Wej fuhry:kii regulamiln pro; 
cy zmfienii1ć w ten s.pos.ób, że mofo zeń 
pookit o detlegaltlach fa.bryc;z.n.ych wydilmi
Illowta.ć. Dlaiflego też JJll'alWłO wylileTaJnla: d!e
legatów fabrycmiych ił mpciW1!1lileme tym
że sWiobodJy dlzii:ałam1i•a wi:nrno być mg;wa
rain towanoe robotnilkom w umow:ile. Mów
ca zglosiil! przytem odpawi1edni \vnliloseGc w 
tej sprai'W(ie. 

Ofta!rdwane pa-UtZ 1>r2'elltl'Y'sl1owieów 6 
prioc. pod!wyżk! zardlom:>lić robofultiik6w niiie 
mogą, po!JJJiiew1aż na odby tem zebramliru die
legcAów fabrrycznych sziereg mówców wy 
r.az!fo z.d:airuile. !:ż wobe:c sit1afn0Wlilsika pawe
mysioW1c6w należ.aik>b:v pf1eir\w1o1in:e żądiam.iie 
15 IJ!f'OC. iw.ycofać i wys.ltlawić oowe żadla
nn1a wyższie. \V końcu S1Wegio przem6wliie-
11ńia p. Warlc·zaik oświ'ardlazytf, że noWla IYro
pozyicja pod1wyŻ'lci płaic wysta'Willonia p.iirez 
pr,zemys.f.owcó:w 1>rziedstawfuo.na będlzlile 
przez re·JJTczen1Ja11rtów z'"iązkólw za!W'Od:o
wych, btiioirących udviiał w konrerentju d1e
J,egafom fabryc:unym na lich w.ai1nych ze
bran1~h .] że stanli1e slrę pirziedlmtiloltem ro1Z
waż.af1. Zd'amrl1em mówicy jied!n~żie Sfta.no
Wiisko deliega·tów będ!zi~e odmlQiW1nie, talk, że 
rxrzem yst Kx..-1t0ó1(.iie1t11I11ilc•zy sto'f w prrz·ed!ed!nń~u 
walki straj•kr)Wle j. 

Zkole: zab~ernl~ idos pp. Ka.zimfiercza:k 
i Mmk, któirzy w;ypow.:1ed!Zibebi sDę w du
chu przedrrnówcv. Po d1t:użs~ej dy stkusji za
brai ponoł\\.1nde gfos p. Rumpel. który mvtró 
cH si1ę z us:il!;rrym aipeiem dlo prz,ed-Stawnd;e
Li związków zal\vodowyich, by wyraz.iii 

zgodę swą na priopoo.ytję ~ 
i podipi<sa!l:i: umO'W'ę, gdyż tJJafychmu1astowe 
podpilsiatn.'ile jej morot·aby spo.wodl()(wiać, że 
wiesz.la.by ooo. w ilyclle . jlJ.liŻ z cLniilem 29 ma· 
ja. Pir.redstaiwtiiClilelie robotlniików jednakże 
ośW1Iladczy'lii, ~e Illie ma.tą pelnomoamcitw 
do 'W!YltiaiŻenila zgody na podrp.isainiiie um<>
w..y. Na tJem konferencja 2'0S!Wa mmkinlię
ta. (p) 

MAJSTROWIE f ABRYCZNI WOBEC 
WYSUNIĘTYCH ŻADAN. 

Wazoraj odbyil'!o Sliię p0Sli!ed1'Zleniie zairzą· 
<lu gł.óWIIlego :.Owliiąizkiu Majstrów Pabryez
ł11Yich Rzooz.ypoopio!]Jfiliej Pols~f ej, na któ:.-~m 
omarwtnam.a by\Ja odlpowiuedi priiemys:tow
ców ma pi•Srtno maiSitlróiw., kitió.rzy rażądaiM 
zJwO'ktlnli\a kion:ferenicjii w celu omówd1ontla 
sprafWY IW!Ystmilętego przez ruiich ż9,00:11ia 
20 proc. poowy żkll );)tac. Z referatem WJYStą 
pi!l prredistaJwruclel za'flZą.d:u, który pocb.ł dk> 
w.nadlomości zehramiym, ż,e prrernys:towcy 
WlyiraJzilL1 gotowość o<lbyoi.a konferencji z 
maijrsitrami dlopiłero iw :i:oorws:zym tygodnd~J 
czierW\Ca. W wynfllku dY'Slkusjl zebrani do· 
szli dJo p:rrekonalil!ila, ~ przemy'S>łowcy pra
giną •\va1docZ!llń1e :z;aikońCIZIYć swa.wę żądań 
robo1mlllczych :i potem dlopńleiro pertrakto
wać z marilstrami., rw rez:u™tiad1e postainowiio 
no azekaiĆ cileirpliw~e cllo cziasu wezwa.n.óla 
przez priremysławców przed:sta'WfPciclf 
maj.strów fabrycznych na konferencję. -
Usta1Joino też sk!ta<l diele.gaJC)i., która w kon· 
fere.no.il tej weźm~e udizlii~. (p) 

PolilUi ~o~atlmme Kolei meMPUlZllih Doiaz~omulll. 
Z dJrui:cm 1 c:renwca wprawndizone zo

s1ia1Jy na odcónklaich milejsk'.lch Ełe1ktrycz
nych K()IJ.efr Doja.zd!owych ł'~ódź - Zgiilen-z
Ororków i Łódź - PabJanieie sipecjrulare po 
cfągi!, które kUJrsują milęcLzy Placem Baituc
kLm a Rad'Ogoszicz.icm i Placem Reymonrta 
a mostem koLejowy m na Szos'!le Pa.!J~antlc-
1.~1 • tueJ. 

Z Ba1luckrego Ryn[ru pocilągJ te oddw
dw, o g;OOiz. 6 m'1n. 10, 6 mlln1. 50 1• co 40 
mmut dto godz . 21 1niil1. 30. Od1j1aizd z Radio
gosrom nas·tępujie o giodz. 5 m'Jn. 55, 6 mfn. 
30 i t. d. do 40 m Lnut do g.odz. 21,10. 

Z Placu Reymonta pociągi loikiaine OO.. 
chodtzą o godz.. 6 mfiln. 30, 6 mi1n.. 50 i!td. co 
20 m!ilnut dlO godlz. 20.50. Odljaizd re sitecji 
kirańcorwei przy moścfile koJ,ejowytrn .na 
Plac Reymonta następuje o godlz. 6.20. 
6.40 :itd. oo 20 milnltt!t diO godz. 21 mlihmt 40. 
J ednoc:reśnie od dJnfila dlzfrslile1Sz!ego ~gi 
Lmji Łódź - Orolrków ~ Ł~ - Z~z 
1Jaltrz.ymyiwać stiię będlą m W'SZIY'!Sltkłibh płrtlH, 
stall'lrach lffinit zg~ersk"!lej. W ten sposóo IW 
gira.niilcach mi1asiia Łodlzf na l1!nl.i1i Zlg\ilel!'Slkii'ei 
poctiąg.i łrursować będ!ą oo 10 mli!rrut. Na 
lułrl~i· Pabj.aJnliekiiiej mś oo 5 - 10 mJilrmt. (tI 

Po~terunHguiu Hn~ania u~eBorowanu Hrz~tem . zastuoł. 
Podniosła uroczystość w szpitalu ewangelickim. 
\V czoraj o ,R"odzinie 1-ej po południu, 

w szpitalu ewangelickim przy ul. Pólno~~ 
nej cdbyta się u roczystość udekorowa
nia Krzyżem Zasfu~i dzielnego posterun
koweg-o III-go komisarjatu P. P. Jana Ko
pani, który w pościg-u za złodziejami U· 

chodzącymi z łupem został cię1'ko po
strzelony. 
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Na uroczystość tę przybyli w zastęp · 
stwie p. wojewody naczelnik wydziału 
samorządowego p. Zakrzewski, nacz. 
wydz. zdrowia publ. dr.Skalski, sekretarz 
osobisty p. wojewody p. Rosicki, naczel
nik wydziału bezpieczeństwa Urzędu 
Wojewódzkiego p. Bielecki, podinspektor 
Elzesser-Niedzielski. komendant policji rn. 
Łodzi nadkom. Izydorczyk, naczelntk u
rzędu śledczego nadkom. Weyer, ofice
rowie policji i koledzy Kopani. Uroczy
stość odbyła się w sali sz14ita1nej, w któ
rej leży Kopania. 

TEARR IDEJSKL 

,,Nieuchwytny'~, 
sztuka detektywistyczna w 4 

aktach Edw. Walltce'a. 

Takie są dzisiaj czasy, re Iuaziska 
~łiętnie czvtają, sfuchafu. czy oglądają _to 
wszystko. co niezwvkle, szczesrólnie pod
niecają.ce. co - jednem słowem - stano
wi sensację. Nerwv dzisiejszego cztowie 
ka. wyczerpane walką. codzienna. zmaga-
11iem się z życiem, potrzebuia silnej, a "!W 
każdym razie silniejszei. niż dawniej, pod
nietv. Stąd pochodzi ów nadzwvczajny 
rozwój kina. stąd najwieksza ooczvtno· 
ścia cieszyć się będa owe sensacvjne po
wie5ci, pełn e nieprawdooodobn:vch nie
jed00krotnie scen . przeładowane dziejami 
osób niezwvktvch, naicześciei niepospo
Htvch zbrodniarzv. czv genialnvch de
tektvwów: stąd bistor.ie Sherlocka Hol
mesa czy Arsena Lupina budza u szero
kich mas takie zainteresowanie. 
' Trmi samemi śladami_ zaczvna zmie
rzać teatr. Inna sprawa. czv mu z tern 
„do twarzv", można spierać sie. czy wpro 
wadzenie na deski teatralne sensacvj1:ych 
bomb odDowiada i zadaniu i now::ldze te
atru 1'' ic mie.iscc ahv SJJ6r ten nr~strz v
zać. Stwierdzić .i :::dv:1 ic nal eżv fok t że 
pociob11e sztuki pojawia.ia sic coraz czę
ściei. budz<1c zainteresowanie u oublicz-

_ aości, a dyrek<:iom robiac kase.„ Cechu· 

ją w tern Amervkanie. a za nimi An~licv, 
których sztuki obiegają obecnie sceny 
obu półkul. 

Ubiegłego sezonu wystąpił teatr miej
ski z podobną sztuką „Pociąg widmo", 
również sensacie do pewne_go stonnia wy 
wolał „Spisek carowej' . <'. obecnie znów 
wvstawiono sztuke Wallace'a „Nie
uchwvtnv"· Sztuka osiaRneta swó.i cel 
\Vzbudzila SW<t treścia, pewne zaiecie. a 
budowa niezmiernie kunsztowna potrafiła 
trzymać widza w nieustannem napięciu. 
I ta wlaśnie budowa stanowi o jej warto
ści. a nie treść sama. która nie \VVkracza 
no za ramy zwykłego detektvwistyczne-
go ormansu. . _ 

„Nieuchwvtnvm" bowiem ies~ poszu
kiwany przez policję angielska zbrodniarz 
nietvlko dla org-anów śledczvch. ale i dla 
widza, którv do ostatniej chwili pozosta
je w niepewno5ci i z coraz wiekszem za
interesowaniem śledzi wraz z detektywa 
mi. szuka śladów, abv wkońcu wykryć 
zbrodniarza w osobie, która ani zacho
waniem swoiem. ani wyglądem nie daje 
najmniejszych Pozorów do oodejrzeń. 
Ooowiedzieć treść sztuki jest trudno, zre
!'zta i nie \Varto . bo sktada sie ona z sze· 
regu szczegót6w. w syntezie doDiero da·· 
facych całość. Przesuwa sie .ieden ohra"'. 
za drugim, scena za scena. przynosząc 

coraz to nowe niesood7. ianki i ni eoczeki
wane zrrola S'i tnacic \Vidzi111v cab ga
ler.ie typ<'i\v, nozostającvch w 11e·i.·11ej 
~.nrzcczności 1 ko~icksem karnvm. dzia
iającvch skrvcle. t' odsteDnie. A wszvst
ko przechodzi szybko, kaleidoskopowo. 

iak w kinie. Stąd też miedzy sztub•. Wal
lace'a a kinowvm dramatem duże podo
bieństwo. stąd też także owo z2.intereso
wanie . jaki u szerszep;o og-ółu , żądnego 
~ilnvch. działaiącvch bezpośrednio na ner 
wy wrażen może sztuka wvwotać. 

Potrzeba oczvwiście stosowne.i wysta 
wy połączonej z dobrą, utrzvmaną \\' 
szvbk!em tempie. zra artvstów. Temu za
daniu prem.iera ostatnia odpowiedziała w 
zupefności. Znać bvfo prace reżyserji, 
dążąca do zupełnego zgrania sic całego 
zesoofu. To też sztuka wvoadla dobrze. 

Z poszczególnvch w:vkonawców na 
olan pierwszy wysunął sie D. Ziembiński , 
kreujący trudną i wyczeron.iacą rolę 

· adwokata Meistera. I w ruchach i w mi
mice oraz w calem ujęciu v.ra o- Z. stata 
na DOziomie prawdziwie artystycznym. 
P. Bonecki. jako doktór Lomond. wyka
zał raz jeszcze. jak zdolnvm ]est artvstą. 
Również dobrvm bvł p. Krzemiński . iak11 
inspektor Bliss - nieootrzebnic jednak 
przesadził w charakteryzacji. Komiczr.ą 
postać ex - więźnia Samuela <lał D. Pabi
siak, u którego nawet pewna szarża nie 
raziła. Papierowvm i sztvwnvm nato
miast bvł p. Chodecki w roli komisarza 
Wembury. Kobiece partie spoczvwa!y w 
rękach pp. tforeckicj i Tatarkiewiczów· 
ny. obie dobrze wvwiazałv sie z zadania. 

Cato5ć zrobiła dobre wrażenie i jest 
nadziej?., że Nie11chwvtnv" przez dłuż· 
szv C"'.as b(:d:. ic s ie cicszvt oowodz eniem. 

Schol. 
~:::--

/ 

Do rannego przemówił pierwszy na
czelnik Zakrzewski, który odczytał de
kret prezesa Rady Ministrów, na mocy 
którego przyznany mu został specjalny 
Krzyż Zasługi orzeznaczony dla funkcjo
narjuszy policyjnych, którzy z narażeniem 
życia stali w obronie bczpieczefl stwa p11-
bliczne1?;0. Po odczytaniu dekrd11 nac?:e! 
nik Zakrzewski wręczyt Koł)ani 200 zfo
tych tytułem pensji roczne.i przvs tu !:;u .ią
cej kawalerom Krzyża Zasług i oraz wr<; 
czvł mu Krzyż. Następnie zbliżył się dr, 
foża udekorowanego komendant Flzesser 
Niedzielski.. który powi tał ~o w imieniu 
komendanta gJówne.zo nolicji nail stwowcj 
Komendant Niedzielski z:i.komuuikowal 
rannemu, i ż otrzymał tc!ef011iczin·· roz 
kaz Warszawy awanscwania :::n na ~tar
szeg-o J)osterunkowe~o . w reszcie komen
dant Niedzielski życzvl Konani r11chte1rn 
powrotu do zdrowia. by mÓ.!!l' nadal nef
nić szczytna slnżbę w obronie bezpie
czeństwa nublicznego. P odohne ;tj·c7eni.:i 
zło:hrli rannemu wszyscy· obecni . 

Ze tzanń , .,,,, ocz~ch d z iękowa t wzn 1 -
szony Kopania za życzenia i wysokie od 
znaczenie, jakie orzynadto mu w nd-;;ial e 
przvczem oświadczył. że spctnit i e dVi1~: 
swój obowi4zck. Postara siq nadal nctn:l' 
ofiarnie swą słuibę skoro powróci dr 
zdrowia. (~. 

I 



ś.tp. 

Pastor Ew.-Augsb. Parafii św. Jana w Łodzi 
Superintendent diecezji Piotrkowskiej, 

. . 

zmarł nagle w podróży, przeżywszy lat 80. 
O czem zawiadamia w głębokim smutku pogrążona 

RODZINA. 
O dniu wyprowadzenia zwłok na mieJscowy cmentarz ewangelic

ko-augsburski nastąp~ oddzielne zawiadomienie. 

Dnia 30-llo maja 1928 roku, po dłu~ich i ciężkich cierpieniach, 
opatrzona $w. Sakramentami rozstała się z tym światem, przetywszy 
lat 55 ••tP• 

Rnłonina Marja Racięcka 
ur. Zagłoba·Smoleiiska 

Wyprowadzenie drogich nam zwłok z domu że.łoby przy uli~y 
Piotrkowskiej 255, nastąpi w piątek dnia t/VI, ó iitodz. 4 po południu 
na stary cmentarz katolicki. 

Nabożeństwo żałobna za spokój duszy, odbędzie się w sobotę 
o godzinie 9 rano w Katedrze. 

Na smutne te obrzędy zapraszają knwnycb, przyjaciół i :11naio
mych, pozostali w nieutulonym talu 

Mąt, córki, zięciowie i rodzina. 

loroun~ o~olne le~ranie ~tow. 'ni. Kn~[óW i Puemy1ło\V[óV1 [~uei[ijan. 
Wybór nowych władz stowarzysz<Jnia. 

W dnilll 24 b. m. odbyto siię dorocmie o
g61.n-e zebiraniile StowairzysziOOJitł Polsk:ieh. 
Kupców i Prz.emysłowiców Cwreściti'alll w 
lokalu w1l,as111ym przy U!liicy PliOfuik01Wislkńlei 
Nr. 113. 

Zehraini~1e za~aJilt pireZies rarządlu p. Zy
gmunit f.itedlleir, WZViWridąc od UJCIZ·Cz.enlila pa
mfęci z.marr łycl1 cz1kmków Sto1w13Jrz:yS1Z1etn1lla 
ś. p. Broni:slłarwia ~hąd!zyflsik!uego, Stefana 
Kochraniows.kJilego, Artwra Kłoobziella:, Hen
ryka Maiowsknego. 

Nas.tępinii1e w d7uż.sizem pirz.em6wrilen~lu 
z.obraz.owa~ ohecną sytuaieję gospodtaJrc:z.ą 
i hair. dl:mvią , porówinyvv-ując ją z r.oklilem u
bDegłym ·i z1aIZn.aic.zia.jąc. te stos.unikii· gosipo~ 
diaircz1e w kraju staile slę popira1wr.1adą. nalt'o
m~1a sit zw i;ękwa.jąve s.iię podiait'kli. gnębi:ą ku
piuect·wo, które pow i1rnn.o bairdiz.ile.i skupiiać 
si·ę w organ~zaiejli Zćll\\1odmv1ej. aby wiiię.k
szą pow.agę i znac z enil~ prz.e<l:sta;wiitać na 
ze\vnatrz. 

Zarz.ad Stowa:rzvszeniila bul udz.~a1ł w 
OJ}ra:c0twainii1u proiektów: mmi~ta)aJl.nycll '!i>/. 

S1)raiwa;ch gospodiairoz.ych, gdyż wm:dlze 
rządowe, dlocenilaiąc rolę ztWffiązków ku
Jl]eC'lru~h 11Ji1eT<edlnok1rotirnile ziaisffięga~a, op1lnii 
m'IZed rwejściiem w życ1ile u:staJW, dlat.yczą· 
cych handfo i :Przemysłu. 

Kończąc swe pirz.ern6'Włi1en~ie. preżes p. 
Z. ffuedler zaiproponi0wia~ na prz.ewodlni
cząoego p. Wtadys:!a1wa Kości:e.tniiiaka, któ
ry poprosi!l n.a asesoll"ÓIW pp. W:ilkttora 
Cr.roszikowskiJegio, J&ziefa PogonowStlciego, 
EdW1alrdla W·eli'gt'a i J óizefa WoJsiki~o. a na 
seikret.airza p. Zygm. Meir'1w1 - WreJ.eiz.iier
skifegio. 

Po przyjęciu porządku d:zilełrmego, od
CZiylttruny zcsta·ł pirz.e'Z cz.tonka zairządlu p. 
T. Kui:awsikiiego p.ro~odmf a.strutnrego rocz-
negt) og6lnego z,ebrandia.. , 

Zkolei wyc·z,e.rpujące spmwioizd.anlie z 
d-1.1i1ailai.nośc i za:rz.ądu Stowarzy szein,iia w r. 
1927 ockzyra,'t dvire-ktor r.lu.ra p. Stefan Na
ruszkiile1w1:1cz. Zairząd w zaikreSiiie S\Vycll 
prne kierowa~ sii 1ę poE:tyką, ma-} 8,;Cą na celu 
dObro kupiiec.tiw.a llt'Zeszonego i staile prze-

J>rowlachzał konferencje z wtad!zami usta
w.i;>dafwczetm, komunalłnerni, podaitkowemi, 
bairdlzo często i1ng1emjąc w obronfile iilnitere
sów kup.i1ec:rwa i wysyhbjąc mernorjaily, <>
ma-wtilające zaigadnfuenllłl: f a'lctuailne sprafw.Y 
lrupiookie. 

Memorj:afy te były dor~ozrure pwez de 
t.egattów St~nila wta.dlrom skm-
oowym i poda;tiłrowym. 

Dzięki' rej ~j akc'.i!F re strony 
wta-dlz Stowarrz;ySZlelltlla udało sFę si'kuttecz
nJDe birOITl!i.ć zirreszonych kupców przied zbyt 
d~ąż.a•cemi podiai1Jkia.m~. uzyskudą.c pła.tnioś
cl z3tlegif vch podatków na :riafy miles~ięc-vne 
z zaslbosowa:ndiem ulg-o\\r.ych procerntów. 

Oży1wibną dlzli1aitalność wyi.katzalło rów
rniteż b:furn Stowairzyszienila przez załat
w.iraniile rekU1rSów cz:łornkom SfułW1airzysZie
nula, prz.oz wyij1edinywiamti1e pozWbleń na 
W1WÓZ, paszportów ziagirandlozinych r t. p. 

Spira'\voodia1I11ue cyf.rowe dlotyozace bi,_ 
1amSiu oraiz iiesta1W1iieniila przychotllu i roz~ 
chodlu za 1927 r. referowa~ cztonek z,a.rzą
dlu p. Edward H:fillS!z.er. Ró\wbiież odcz.yta
ny wstał prelfm1n.a1rz wydla1Jków na 1928 
roik w sum11e zł. 25.000. 

Po wvstuc.bamlilU tych spraw.ozda1i, któ
re zebrani j1edlnomyślnii!e zartiwfileird'z1~1.;,, pirzy 
Slf·ąpuono do W1Yborów Wltaldz StO'\varzy
sz;enila. 

Uzupeil'inrono zarząd na miejsce ustępu
jących z kadenicM !WlYbarem w ilajoom gfo· 
sowaini111 pp. Balrtosz:ewllicza W'i!tlołk!Ja„ Ło
z1i,ńs~lilego Brooi'sta:wa (ponorwnlfle), Rosza
ka Kaz.ilm1ie1rz:a, dyir. Srolairczy'ka Leonia. 

---- rift!!M 

Na zastępców wybrano J>P. Kościeln11iia
ka WładV'Sfa:wa, Bog-usi!'awslld\ego Ka•zmm1·e
rzia, Knocha Gusta!\vta, Wahla AdiOllfa. 

Do komiSji rewilzy}nej 00\.VIO'laJIU> na 
~OI11ków pp. Borysła!\V1S1kiiego Cezalrjus'Za, 
Glugilę franC!ilszlka (pon0VJ1nre), Jost:a Ta
d-eusza. Na zastępców pp. Kuj:aws.kii1eg-o 
Teodima, Kraul1)e Józefa, UJijokiilego Józ.efa. 

Do komtsH rurbirt:irów wybrar.o pp. fited· 
!era Zygnmruta, Juszldewilcz.a Arkadjusza., 
BookowtSiki~ego KaJToła, Glug']ę Francis-z.ka, 
mlsziera Edwarda, KotkowsGde~ B01l1esfa
rwia, BOlfvsił'a,wski1ezo Ceza:rjusiza .• Stachl·e '.'.V 
sk1uego - Sobolciwisk-.ego Ka\ZJi.miierza, Mi
siz:ewskiiego Stru111i!sł.awa. Bogdiańskiego Ed· 
murndla:, Wahla AdioUa. ŁO:Zl'.:ńsk1ilego Broni
sła\va. 

Na zas1tępców pp. Ba1rtosz.e-w:icza \Vi· 
toldia, Endłe Edmunda, Szcz.epańskilego Ja
na, Te'latyck ii::: go f.dwa·rda. Kuja!\v:,k.11ego 
Teooma. Madńskri1egio Jana. 

W ~lnych \W5·oska-ch czitonków za
rządu p. Kaz.iim1erz St.1.chlewsiki - Sobolew 
ski adiCizyta1t regulamin Kasy Pogrzebowej. 
Nrud wrga111iiwwa111iiem tejże wylłoofła sie 
dłuższa d'y;skusja, której rezultatem bv to 
uchwaleniie dobrowo·lnego naJeż·e-n:i·a czto;1 
ków StoW!arzyszeinia. Na samem zebrairniu 
znaczna ifość obecnych za.plitsa1ta swe u
dlz.ialy do tejż.e kaisv. 

.Jednocześnie polecono z.a.rządowi. aby 
sprawą Kasy Pogrzebowej zafateresowat 
ogół stowarzyszonych. 

..__-:o:-

Zakład Optyczno· Chirurgiczny 
Z DZIAŁAMI: fizycmnym, chem!cznym, fotogra!i.c7;nym, ortopedycz

nym i pracownia przezroczy dla s:r;koł i pogadan~k 

KAZIMIERZ ROSZAK 
w ŁODZI, ul. Pr. Narutowicsa rł.1. (Ozle!DB) Telefonu rtr. 21·18 

Firma egzystuje od 1886 roku. 
poleca w wielkim wyborze: różnorodn~ szkła optyczM, !lliędzy innemi .szkła 
PUNKTAL" C. ZEISSA szkła cylindryczne, skombinowane, knyzowe; 
~prawy do okular i binokli w najró~noro~niejs~ych faso~ach, lornetki tea
tralne i polowe, lorgnony, szkła pow1ększa1ące 1 t. p. Duzy ~ybór szkła che-

l n:icznego dla laboratorjów fabrycznych, szkolnych 1 t. p. 
- ----·-·----·-- Spnedaż hurtowa ł detalłczna. 
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I . I 

linia 31 maja r. b. zasnął nagle w Bogu 
długoletni pracownik w winnicy Pańskiej, 
nasz sędziwy I niezapomniany 

I '-. • 'C 

-
. ' 

KS. ·WILHELM PIOTR 

I 
-~· ---,.......,. 

Superintendent djecezii piotrkowskiej 

kościoła ewang. - augsburskiego w Pol~ce. 
' 

W zmarłym- tracimy ni · odżałowanego 
duszpasterza,·wiernego szermierza praw
dy ewangelicznej i siu ·ił calem sercem 

-.oddanego swemu kościołowi• . 
· Pamięć o nim zachowamy w sercach 
naszych. -

• 

· · Kt 1a~torowi~ i ~ole~ium ~~i[ielne 
·. · ~oitloła ewanu.-au1~~. ~w. Jana w to~Ii. 

/ 

1 
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Pobór rocznika · 1907. 
Jutro, w sobotę, dnia 2 czerwca r. b. 

przed komisjami poborowemi winni się 
stawić następujący poborowi: 

Przed komisją poborową Nr. 1 (Pomor 
ska 18) poborowi rocznika 1907. zamie
szkali w obrębie V komisarjatu policji 
państwowej o nazwiskach na Utery: O, 
od Ge. 
. Przed komisją poborową Nr. 2 (Ogro
dowa 34) poborowi rocznika 1907, zam. 
w obrębie XIV komisarjatu pol. państwo
wej o nazwiskach na litery: A, B, C, D. 
E, F. 

Przed komisją poborową Nr. 3 (Zaką
tna Nr. 82) poborowi rocznika 1907 za
mieszkali w obrębie XI komisarjat~ po-
1icji państwowej, o nazwiskach na litery: 
M od Mar. N, O, P, R. do Rog. 

Przegląd koni. 
Jutro, dnia 2 czerwca r. b., na prze ~ 

dąd koni o g. 8 rano na plac przy zbie:
gu ul. Prez. Narutowicza i Tramwajowej 
winny bvć doprowadzone konie z obrębu 
XJI komisarjatu poi. państw., należące do 
wtaścicieli luh posiadac-7.y o nazwiskach 
na litery: A, B, C, D, E, F, O, H, Ch, I, 
J, Ka do Ki. 

Osoby, uchylające się od stawienia do 
orzeglądu koni, wymienionych w obwte
szczeniu, będą karane. w drodze admini
stracyjnej w myśl art. 27 rozporżądzenia 
Prezydenta Rzeczypospolitej z dnia 8 li
~topada 1927 roku grzywną do wysokości 
wartości konia lub aresztem do 6 m1es!e. 
:::y, a w wypadkach szczególnie cięźkich 
uchybień mogą być stosowane obie kary 
łącznie. · 

ZJAZD DRUŻYN HARCERSKICH. 
. W sobotę, dniila 2 cz.er.v.1ca r. b. roz.poc.z 

n,ne swe obrady iw ŁodJzlP z..jiafz;d drużytro
wtyah l reh ziasiępców chorągwi męskrej. 
W JJ!!ieirwstz;ym dmlilu, Zlj!aJz:du wyg-łoswny zo„ 
i;tanile przez naczeln!ilka Stanii~av.ra Najde,
ra reforat p. t. „Zarwllis:z.a CZialf\ny". 

W diruglm dłndlu omaiw.iane będą sip.raiwv 
orgmilzacyjne i doty'cząoe naijblii~z.ei akc~ 
IWla!lmcyjneJ. · 

Po obradach odibędą snę -za1w·odtv strze
lecłdle z broni mafokalifurow'ej o milStrzo
stwo lilndvwid!Uatl1t11e t hufców. 

KASA CHORYCH ZABIEGA O PO· 
ŻYCZKĘ. 

W zwliląziku z uchwałą za:rządu Ka.sy 
Choirych w spra;wlle zaciąg.ni.ęcia poży.cz· 
kir w Banku Gaspodlalrsflwia Kraiowlego na 
~lrońozenli.:e budowiy gmachu lecz.rnilcy 
przy ulkv Zimnej. uda~ą silę w oobotę dro 
\Vairsza'\\"Y z od111ośnym memo1r.ia~em we· 
res zrurządu i d'yrektor KaJSiy Chorych. 

W iwypadlku uzys1kain.ia pożyozki iw ro
}{:u bfieżącym lec:zin.lik::a przv Ulłicy Zimmej 
zostafaby odld:a11a do u~~tku ubez.p-ileczo-
nych. (t) 

WALKA z ANTYSANITARNYM STAA 
NEM W PIEKARNIACH. 

Powo~a.na przez Mag11strat nadzwyczaj 
ia komisjla do badialf1Ji~ piekair6 podczas 
J)racy nocnej ukarała za niieprzestrziega1nie 
prZiepiisów sainittarnych mandiaftami ka.me
m.i właśdciiel'i pńekan-ń: przy uf.ilcy Kon
sbaintynows·kiiiej li, 26, 38, 44, 46, 74, 84, 
Aleksand1rowskti1ej 26, 30, 48, 49. 6_6, 75, 104, 
?Ilw1nrej 23, Ba.łuckim Rynku 3, Cernckiie· 
go 9, JaS'ltej 10, Zgl°'erSlkiiej 43, 56, 76, 77, 
111, 136 . 

.T ednocz.eś11:i1e nąd1ziwyC'zaij.na komisja 
pos tainQlWdlła wliitmyc h ni1epWesibiiz;egamiiia 
przepl'Sów sai111i!tamych pooiiąginąć do odlpo
Wlredz:i1aJbności sądioiw1ej. 

BADANIE WODY W POSESJACH 
LODZI. 

Z U1w1agi na to, że k o-m!i'sje. sia:niilt'rur·l.J e 
sit1V.· :~1rdz i'1'v allltysan•ilta.rny stan r.ez~Qa
-:ów wodly w niieiruchom<>śafac:h ł6dlz00rch, 
nia W1111;1osek Sekoj1i Epfdierrrjologiiiclmej lWi ce 
lu sku·t·ecmi1ejsz,e.j l\Vlaiikli z chO\l"Olbami: za~ 
kafoemi~ de1'eg.rucj1a WydzJila!ł'iu ZdJr-.()wx:>tn.o-

, ści Publicznej po1Sfta111owtilłla Pll"1JY'Stąpnc do 
ba<l1airuiia wody, pochodiząeiej z ttlycli rel1.ler.-
1w10airów. Pobieramilem prób l\VlOdy za1łtm\ 
się Dozory Sainitaime, a barl!a111me próQe:}{ 
J)()W'Jlwzoore będJzii1e Miejsikiej Pracowni 
Bakterj:olog1cz.nej. 

NOW A UMOWA Z CEGIELNIAMI ME· 
CHANICZNEMI. 

Pod prziewod11.1iiictwem 1;1nspetkitoo-a pra· 
'JY odbyła s.iię konfet'ieinoja na temat zalW!M' 
óna nowe1 ume>wy z oog;ielnlilam'r mechaci
oz.nemi. 

Po dłuższych debafach posli'ąino\V'.ii(jt1<J 
rnzoi1ągnąc na mechaini,ozn~ ccg.ielnŁe umo
iwę zawartą poprzednio z ce~Yeil~ n.i1e-
mecbanJcm~~ i~ „ · · 

Beuo~otni Df B[OWDi[Y umy~łowi il~Bjij puywrórenia lB~omóo. 
Projekt wyełania memorjału do Ministerstwa Pracy. 

Wczoraj zgłosf.ta się :.i'() Jyr. l)bwocf.o
wegc Fundluszu Be2lroboc'. a dJelegacja be:z... 
ro~ych })!ralCOwników umysłowych, po
zb<l'Wilottych zaipomóg na mo:y ostamiiego 
za:rządizertira Mi1nilsters~wa Pracy. Delega
cja pros.i'ła o ~nterwenc.ię v.: Ml111!sterstiwfi e 
Pracy w k!i\elIUilliku rychłego wypf acennia za 
pomó~ zai rrif.esli"\C maj nra7.: an.ulmvania 
krzywdzącego bezirobotny~h zarząd:7JCnia. 
Delegac}a wskalzaltia, iiŻ nic wszyscy i:ozba 
wi-et1f zapomóg bezcobotrn pracown!cy u
m~sloWii Sq . bez.robotnymi zaw<rdowym1„ 
że lw~ a częś~ bezrobotnych musi utny
mywać sdę z zapomóg państwowych nrile 
mog~c otraymac fmłiCY- Widu lxz.robot
n'Ych uitrzvtmrj1e z zapomóg roWf1CÓ'W 
swvch. a wobec sik.asow:111ii..1 zapomóg ma 
le,źJ; ~ie orni w sytuacji bez , wyjśda. 

\V od.p()!WJ!:edz.i d'Y1f. Obwodoweg(} f ;iu-

duszu Bez.robooba ośwdw:Lczyt, że Zarząd 
Obwodowego Fwnd!uSIZU Bezrobocila w Ło 
d:z.T jest tylko linst1atncją wyk:onaw;)Zą, ź.e 
zapomogi wyplraioać może tylko na pad.sta
wie śaiisłych zalr'Ządz.eń w!fa.cfa wyższych, 
wcbec czego nlile może ~ngerować w Mini
c.;tt.•.rstw11e Pracy. Poza tern wskarano dele
gaicj.f, u joo1y1ne wyjśde z sytuaJcj było
by zwrócen~ slilę bewośrednio do M!of
sterstwa Pracy. 

\Vobec powyż:s:Zlej odpowiledzi pozba
wren; zaipomóg bewobotni pracowniilcy u
mysił~r pos1tlan1Jowti11ii w dnfach najbliż
szych zwo&tć W'all.iille zebranle, na któretń 
ust.afony zosit:ainJfie teik:SJt rnemorjału do Mi
n'.sterstwia Pracy. Odpii;s m~morjatu pirze
sła'11y zosta1rnie dJo Urzędu \Vojewódzkile-
go. (p) •· . . . ----------

lstru 1a1ar1 m zakładar~ Wi~zew!~iei M 1nutahturu. 
Dzuiwiqciusat robotników porzuciło pracq. 

Pned rui(edawnvm czas;m 1.arząd Za
ldadów przemysfowych Wi·dz~wsk.kj Ma
rmfa!kituiry \vynlÓ'\N•ilf na dwa tygxlniic prn
cę 900 roboitnllkom za.trud~1ionym w t. Zlw. 
„PrzędJz;aJl;nJ .Egiipsikiiej". One!/,"da j po \vy
gaiśnluęoilu ttieim:~11u :\vymóv.-.i· ~nkl ; an;ąd fa
bryk!I za1P1·o;poniowrul robotnikom 11P\Vc wa 
ranki pf,aJCy, a "\J\.1i:ęc prz.,;jśd~ z diri'iówk~ na 
a?rord. RoOOhnk;y n.a propo.zyc.j(} tę nie zgo 
dZilli siilę, mot111W111iąc odim o-wę S\vą tein. :ie 
l1Ja z..montowainych n•mr ych mast yna:.::h r11i1e 
będlą ·w stanli'.1e wyrobi ć stawki zasadnd
CWej. Pon~elwatż z.rurżąd firmy llecyzję swą 
Ufrzyma1t w m'QCy wczoraj rob)tpu1cy 
„Brzę<l?-a:lirlli Eg1i.pskl1ej" po1rzudi. · p.ra.cę i 
Wiyslaihl de.Ięgację dlo okręgow0go fr spek-

tora prncy z ~nterwencją. Insp.!'ktor piracy 
skonmn1i1k·oiwa.1t siiię z zarządem fi:rmy, któ
ry oświiadlc:zył, ż.e diecyzja ~Y sittandwl
czo ru!ie będi:dle zm:ieni'Cma. Na skuh~k tego 
robotn~cy nad1ail sitlrajkufa. 

Wcwraj zairząd \Vłd·z,ewskk~j Manufaik 
h1rv wymów:1r nia dwa tygod·1i1e i . racę je
szcze 2.400 ropot111i'kom, zat.rud11!'()nym na 
innych oddzia.tach p:rz.ędzalni zamL~·rzaiąc 
i w tych oddiz,fil,l ł-ch zastosować rcorgand-
zację praicy. - Za.m:1ę.rzenfa te wywołały 
wśrM robcttn,:!ków ty<:h z.aktadów zroz.u
m:1alv odrruch. Dz1i'ś zwolane z.01Sta-nd1e wal
ne zgromadlz.ern~e wis.zyS!tkkh robotnf'ków, 
celem powz1ięc1ia stanowiska wobec Z4!I"Zą-
dizcń fi1rmy. (p) 

Zmierzch ery · r~cznego wypieku chieba. 
Wszystkie piekarnie w Polsce będą zmechanizowane. 

Datę. 24 maja r. b. można śm\alo u
ważać za datę kończącą erę ręcznego wv 
pieku chleba w Polsce. Tego bowiem 
dnia weszlo w życie rozporządzenie min. 
spr. wewn .. oraz min. przem. i h"1ndlu i 
in. nakładające na piekarzy obowiązek za 
stosowania urządzeń mechanicznych do 
przesiewania mąki, mieszania i zagniata
nia ciasta. - słowem orzy całym proce
sie produkcji cI1leba. Rozporządzenie da· 
tyczy piekarń. cukien1 i innych zakfadów 
wyrabiających pieczy\vo do użytku pu-

blicznego. o ile wymienione zakłady znaj
dują się w miejscowościach, liczących po 
wyżej .5 .000 mieszkańców. 

Oczywiście rozporządzenie ustala ter 
min do wprowadzenia wypieku rnecha· 
niczn es,;o, Miia on za 6 miesięcy. 

Od tej chwili wszystkie zakłady pie
karskie muszą już posiadać urządzenia 
mechaniczne. Nie ulega wątpliwości. że 
powyższa reorma wpfynie dodatnio na hi-: 
gjenę wypieku oraz z czasem wywoła zna 
czną zniżkę ceny pieczywa. 

Prowincja w n·iebezpieczeństwie. 
'/\/owy rodza1 oszustów niapokoi rolników. 

\V szeregu rniejsco,vości na prowind! 
zjawit się nóWY wdzaj oszustów. 

Udają . oni · przedc;tawicieli fabryk na· 
q:ędzi ro)nicz:vch lub tą.bryki rowerów i 

sprzedają rolnikom na 30 rat miesięcznych 
w,szystkie narzędzia rolnicze, rowery 
i t. p. . 

Oszust zbiera zazwyczaj zaliczki, o
biecując, że towar zostanie z fabryk na
tychmtast wystanv. Naturalnie oszukany 
nigdv g:o nie o;rląda. 

Syndykaty i zrz~szenia rolnicze roz
poczęty walkę z tą plagą. 

Na~ad rabunkowy przy ul„ P.om~rskiei. 
!v~tJZ,na_n1 złoczyńcy okradli sklap spożywczy. 

One.gdijJ d godz. 1 O ramo d1okonrcmo śmiia
tego na!J)il1dtu na Mdt p spożyl\V·cizy Józefa 
Dros.zcz.a w Ć·omu r;rzy uV1cy Poo:nrnrSłklilej 
rnr. 91. l)o. sklepu, ·w którym prz,ebyv;iaiłia 
tyl!ko żona wfaśdc·J,e'.la Aleksaind!r<ai Drosz
oz;owa wbąc.zylo dt\.\·ócq owlmiłków, któ
rzy poproslt:\ o, p:apfornsy omaJZ . air.cykUJfy, 
kttórych Slkl:ep· nile posJ1adaJ'. - · Sklliepiowa, 
chcąic ulaJttw~ć pirzybylym kupno \V'S\kaiza\fa 
~a1kłłaid pOISifadający żą;cba:ne aJI1tykuJł'y. -
W te>:i ohWiiUii -j,ecJ.en z ()i$0bnii/k(')W! ab/wtyd~ 
DrQ!Su:::zową za gaird~0. a drugiii ~Slbąw~ . 
clio raibU!ńlku, . pr,zies·zuikiutiiąc sizufliadiy kainito
m skilepowe~o ~ meł:Jl1i, mLes'1.1kamiJla prylwlalt
nego, znaddlut<tcego stlię pin;y- s.kll:epiłe. ~ Po 
doki:manitinl rabwnku mip;aJS'trnilcy zb~eg.Jl -
Ochi~onąWISZy z µrzernż,e.nfaa Drooz.c;wwa 
podiJIVosila alłattm. Na mile'.i'sce 001Parlu })11'1Zy
byly 1wllaidlZJe J)dll't:.yjne, celem prrepirowa
d:reniia śledlzitlW'a. 

Drosz.c'.wwa wyja·śniilfa, że n~y, 
którw d~ooal:i: r.aibwrulru: odlwliledlzJalti S1kJ.ep 
~s.łlo, silaile źądadąc tych aJrtY'kuiłów, kitó
rych IW sJ<11,1ep!~ nile byl-o. Ten siz.c.zegól dto
:wiodm. że mpad płanowaoo od pe1wnego 
cxasu. Na:ipastniilcy s:tairaJ1i Si'ę tylko W'Y'tL'Y
skać szczęś:l~i\vą svtrua•cjęi Pos21kocłowa·na 
c.hwHowo rn~e była w mo,ż.rvośoi okireśllć 
d.okl.adłnie wysok-0ści skrndlzi191nej sumy 
QiedędlzY. Ok!eśla ia \V . przybMilżoolilu n.a 

500 ,'9lotych. Próc·z tego tup.em b:aln.dytów 
paidtv dlwta 1w1eksle po 100 złdtych. 

vV toku dochodz·eń poliilcja aires:zitdw1aJ. :: 
kiHJlku Olsobnliij{ów podiejrzainych o c!Jokona· 
n1Be napadu. (p) 

--(:o:)-

WYJASNIENIA PODATKOWE. 
Urzędy skarbowe otrzymafy polece

nie udzielania na ż.ądanie płatnika wyja
śnień dotyczących podstawy opodatko·· 
wania. 

Wyjaśnienia te dla zaoszczędzeni; 
czasu i wYdatków biurowych udzielan 
będą ustnie w formie zwięzłej. (b) 

ZJAZD KONCESJONARJUSZV ALKC 
HOLOWYCH I TYTONIOWYCH. 

PfilerwS'Ze Łódzk.'re S.tOW'a!r.Zy$L'eali)e Kup 
ców i D~ÓW1 Wojeiw~ Łódtnkfo
go z.wo~u:Fe w ruedziileilę., dłJJi'a 3 ciz.en-iwca r. 
b. w loka~u stowarny~eriJa pmy tility 
PJ.otr·kowsk1i1ej 69 z:j:arztl koo.ces~ooattims:zy 
ail'koholo!W'Ych ii lt:ytoniowych wo1. łódtzkie
go. Z referrutamil wysitąpd·ą: poocl Wada.w 
W.iś!lickJ , dytr. centrali Zw. Kupców. ilnż. 
Zajdeman\ prezes centrnll ZrzeSIZeń Kup
ców \.Vód'czanych w \.Varszawk p. Szaten 
s.ztadn i· :11111!. Początek zjazdu o godiz. 11-ej 
przed potudln!iem. 

Z 1000 m. głębo~olel wulk. slarcaano-błotne 
:tródła 67° C. Kuracla daje nadawycHjne wyniki , 
prau wyd&ielanle chorobowych składników pray 
namaty11mle, laehla•, podagr•e, choro
bach koblecyeh. Pierwuora•dne pomi•sscsenłe" 
w Thennla-Palace (naturalne ~ąplele błotne 
w domu). Dobre hotele mie111czafl1kle z: ut:rayma
niem. Wspaniałe połołenie nad rzek' k11rpaok11. 
Waag. K11piele 1łoneczne, park natura1ny, spacery 

na piały, tennb. 
lalormacyl udałe1a: 

Biuro Piszczany dla Polski, Cieszyn. 

WYCIECZKA UCZNIÓW GIMNAZJUM 
PAŃSTWOWEGO W JAŚLE. 

Do Łodzi przybyła wycieczka ucz
niów gimnazjum państwowego im. króla 
Stanisława Leszczyńskiego w Jaśle w 
liczbie 20 osób pod kierownictwem swych 
wychowawców. Wycieczka zabawi w Ło 
'dzido soboty włącznie. Wydział Oświa
ty i Kultury przygotował dla uczestni
ków wycieczki noclegi w gmachu szkoly 
P<>wszechnej im. Adama Mickiewicza przy 
ul. Nowo-Targowej. ---z ŻYCIA MŁODZIEŻY~ 

Na uroczysitość Boż.ego Cilalta w ·dni'll 
7 cz.er<\Vlca wyjeżdża wyc.Doozka Stow. 
Mlodlz. Pol1sk z m. ł'.odzi dQ ŁOIWfibz.a w 
I~czbiie około so· osób. 

Wyciieczka będlzi\e prowa<drona przez 
P. profesora KJuskę, paffirona Staw. Młodiz. 
z Rud!y Pab}amJICk.iej. 

Zgłosz.et11ia przyjmuje Zlwtiią:zietk MłodJ'dle 
ży (Gdańska nrr. 111). 

POSW·IĘCENIE •• DOMU LUDOWEGO'". 
W dtnJtu 2 cz.e!f'Wca b. r. w gocll7Ji1t1ach 

popof1ndlnii<XW1Ych J. E. ks. blilslktl'P dlr. W. 
Tymielll!ieck:r diokma poświlęoonńla „Domu 
Ludowego" w Sko.szewru::;h paw. hrzlezlilń
skfilego. Dom ten })Owf9tail z i*jartywy p. 
ZdZiiltow.iecki(:h, d:1.fię!G n:iezmordowainej 
pracy Stawiarzyszien:ia Mł'odlzliei;y Ka4olk
lcilej i St.rafy Ognbwlej. 

W pośwJęcenjlu „Domu Ludbwego" W& 
zmą ud;zfail prz.edstaiwidełe wttam J)OIWlh, 
tQwych, Łód\zkilego0 'Zl:wlilą'Zku. M,łt(j(})z..ileży 
Pd.lskiilej ora'z orgairuilmoyj ku'btu!railtoo - oś
w:kabowiy eh z m. ŁodZli l okol:ik:. 

ZAOPATRYWANIE M.. LODZI 
W MLEKO. 

Wydziiał gospodlłfI'iC.rUy Magi8sfftratn m. 
ŁOdzli omarw!ila problem ~ mSe
czami mi~ej iv.1 kilenmkU mJapaJtJeyłwa- ' 
n@a w mlclro n1.':eltylro W'S~ filnstytu
cyj mitefsiklilch, aille i m'lles1Jkańców Łodl1J. 

W zw1i!ąziku z temń. plantamli rozsmrzo
na :rostaniile kww1ilamba. m'OO!jska J»1Zez m
lrup TWliiękSIZ'ej tiościl krów, co n.a&tą})i'i po tt
zgodlnJlenfu tej spra/wly z f.lnainsam1 Inte.i-
skmem:L (b) 

PODWYŻSZENIE· CEN PIW A. 
-, 

I 

Towair,zysd:wo Za'W'OdlQwłe Pra.iemytSła 
H!waw1a:r5ildego Wi ŁOldlzW fnhmutie nas. 1Je. 
z powiodu poiważniego podlrożieaiE aen S1ł-< 
rQW!ców ~ IW!ziros.tu koo1.ltów ogółuydi pro
dJwkcli~ cooiy piwa ~Y podiw.yżsrołn!e o, 
IO gir. na litl"Zie ii o 6 gr. na bUft1ellc.e. 

I KINO Dom Ludowy 
ul. Przejazd ff. 

Ceny mkfsc: W ciał pownednl. lia 
weąatkie ..._,., zał w aobo"- m.dabtk 
l Adęta od ~ 2 do 3 po poł.Wa 

1-ln. 15 ft:· 11 m. 40 •· m .m. 3D ;:!;: 
W ~boi;, Diedziele i ł~ta ;a 4 
popoł. I m, 90 gr. Hm. 50 fr. Ul m. Ilf. 30 

Miejski Kinematograf 
OŚWIATOWY. - WodnJ' Ry11••· 

Od wtorku, dnia 29 mała do ponledslałla 4Gla 
4-fo czerwea 1928 r. wł. 

Dla dorosł)reha - -
Dla młodsleiyc 

Mo~iłn ttieinane~o iołniem 
•••• lłJ=cl powWel ................ 
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Pierwsza wielka· wiosenna rewja sportowa. 
ł.óddde OJu41agowe Kolegjam 

Sfłdzl6w Płlld Nołnej. 

Komunikat ur~dowr Hi 16 
s dnia 1 cserwca 1928 r. 

Program święta w. f~ i p. w-. w Łodzi. Obsada zawOO<nr: 
Dnla 2 czef'Wca - boisko t:.K.S., go(tz. 

'17-ta JJasmonea-K.aOimah. P. Raettlg; 
drtia 2 czerwca--botsko w.iu;., godz. 

n-ta, Kraft-Oratorjmn, p. OraJwoda; 
'dnia 3 czerwca-boisko Wodna, godz. 

11-ta. Pogoń-Ratlid, p. Cwtllich; 

Udział wszystkich męskich I kobiecych organizacyj. -
- I 

Jak już dlonlileśl•~śmy, W1 ~e O'd 17 do 
24 czerwca r. b. na tieireruile wojlewóc!Jzitwa 
fód z.ki1ego z,ostan<iie rorgattlliłrow··~my ,., Ty
ct zii1e1i SpryrtQwy". W 7.IWlilą.zllru z tern, w 
myśl uchrw1ały miej~<Jłego kO'ITlfilt:letti w. r. 
i P. \V. zostaime ~ ow: ~h 
J 6 : 17 czerwca r. b. śwtiięto P. W. di W. F. 
\\: Ł odlzi we<llług 111aS'tlęplllfąoego pirogiramu: 

Dni.a 16 czerwca 192.8 rdk:u: godiz.: 
l fi.OO d'O 15.30 - fina~ pai}amJta, 15.30 dio 
16.f!O - finał koseyk~ 16.00 do 16.30 
-- fina1r sfaitkówkiii, 16.30 dlo 17.00 - pól
fi1naJ ha•z.einy, 15.00 db 19.00 - 1J31WOdry 
lekkorutletycme w ~e gifien". 

Druiia 17 07lelrlWCa 1928 !'dkit.t: giodtz.: 
9.00 do 12.00 - msm. w KtaJt/edJrre, po 
mszy d!efiiliada {prned k:wrafurium O. S. Ł„ 
Protirkowsika Nr. 104), 15.00 do 15.45 -
Fnat s:zczypiarm""ka~ 15.45 dlo 16.00 - po
k a:z lekc.ii gimnasty.kii { h1 rautu gira
natcm, IS.OO do 18.00 - 2'.laJWlOld'y leklko
<!.i!letycz.ne - fflnaiły w mfJę<l\z~uuslile g!iler, 

, lS.00 d'O 19.00 - filnail ha'Zle<ny, 18.30 -
start ma:rS1Z11 na 10 km„ 19.00 do 20.00 -
rozd<ł!nhe oog,ród. 

Na ~Jęto W. r. J P. W. złoża Sliię: 
a) mszia polowa i delliniaJdla, b) zarwodty 'WOj
~kowo~sportowe i diJJa arg.ainń!1.laJCyj P. \V„ 
c) zawody leklmaitle•tyciine dll:a orga:nruz.a
cyj P. W. i W. f ., d) 1.0JWIOdy giler sp.arto
wych d1a orgamlllzacyj P. W. ~ W. F. 

Zaiwiodiy wsitainą przeprowooirone w 
trzech grupach dfa kobiet i męl;c.z.y.zn: 
a) hufców szkolnych, b) orgrum"zalcyj P. 
W., c) organ!mcyj W. f. i klubów spor
tOJwych. 

W św1llęcfle bbrą udłzmł: wszy~ 
orgaintlizaO)e P. W. ~ W. F., hufce mmme, 
k1uby sporoowe <X"alZ chęf.tnJi nfleSl!owamey
SZJerui obywartde m1alsta ł'..odzf., kltórzy 
ukotioz.ylli łat 18. 

ai) pięciobój "W'OljSlkowo-sporrowy: bfeg 
1 OO metr&v-1, tAleg 3000 m., strok ~ rzut 
gira111albem, rw.atłka na bagnety, <lilia łrufców 
szikolinych b'Leg 1500 mtr. Udłzmł - my~ 
w.i\Cliualiny po 2 z.alwofuiilk6w kaMv hufci'e 
i kaJixlry oddizful P. W. Tennii1nl: dln8a 11 i. 
12 c.:ziet1wica 1928 :r., godz. 18.00 m boiJs!ku 
\V. K. S. (plac Haił!OOmi). Zg!f-OiSmT!Jja: do 
dln:ia 7 c~erwoa 1928 .r. nadsvliać niadieiy 
d'o mair. Zabtoo\clego (28 p. srtm. Kan.). 

b) M airsz drużynowy m 1 O ·ldm. Dru
ż yna 13 }ud1zJ: Udz~ - p0 }ediiei druży
nie każdy odcl'zfat P. W. Termin 17 C'Zle·tiW'
ca 1928 r., godz. 18.30. M5·ejsce - bo!sko 
\V. K . S. Łódź, piJ.aic gen. tfrul1era. ZgłoS1Je
nia d-o ,dinia 7 oret"W1Ca 19218 r. oo maj. Za
błoclvnego (28 p. p.). 

c) Stirrela!ntiłe z kb. tyipu wojskoweg'-0, 
brioń c!Jług-a na 100 in.: Tarrcza 10 p.!J~śoi1.3-
rn'ov.·1a. s· stlrna!łów + 2 próbn.e. ldąc z 
podpórką Udzial: po 2 za/wod•nri:ków z huf
ca i odd:zlilaru P. W. Termm: ckm t()-.go 
czerwoa 1928, giodiz. 8 raoo. Miejsce: Stlrzel 
rn:·:.a gair11ii1zonmv.a - SZOISa Konstantynow
ska. Zg'tQISIZrenfila dlo d!ntila 7 ~l"W'Ca 1928 
do p. rniir. Zabłocktlłego (28 pp.). 

d) Strz.ehrie z kb. mał~"br.: na 50 
metróv.r - 10 stNJalłów + 2 próbne - ma-
cz.a 10 piierśc:iloołil()Wlru. stojąc bez po(łpórld. 
Udzl!'Glł: po 2 m<Wi0idmlik6w z huf.ca szlkol
n1ego rn oddlz. P. W. (W. F., kitubów sporto
wych i Th~sltiov.w~h. T~ ii' miej 
sce : 10 cz,ffi'TW1Da 1928, gOOlz.. 14 n:ai strZiel
ntlcv ma.tokaliiJbrrowiej W. K. S. Łódź (31 pp. 
Zu;kątina 1). ZgJosz.en~ do dlni:a 7 orerwca 
1928 na ręoe mjr. Zaibtoakfilego (28 pp.). _ 

e) s tirzJeme z broni . malłolmlibrowej 
dla kobiet: na 50 metrów ro srtlmałów + 
2 próbne, stojąc bez podpórlcli. Udztiał: JJ() 
2 zaiwodin1i1cz1ki z każd!.ego hufca ~· odld:z.i".alu 
P. \V. i Vv. f., ldoubów sportowych ~ nre
stow1airzysironych. Terrmn i miłejs!Oe: dini:a 
10 01.1erwica, godlz. 14-ta na sirnezllllńlCy maito 
kalibrowej W. K. S. Łód'ź (31 w. ul. Za~ 
kątnra 1) . Zgl-0sz.enq1a do dior.la 7 DZeT'\\1ca 
1928 r . ira ręc.e mjrr. Zabtock<lic~«o (28 l>P.). 

f) Strz,elan1i·e z plistoleotów typu dlmvol
nego dla kohuet: ma SO metrów -10 s/tlrza
tów + 2 próbne, stojąc bez podspórk1ii. U
dmial: oo 2 za.w<>ÓibłlCIZlkli z bt.żdlego huf ca., 

odldzlilaru P. W.~ W. F., orgiam,ji2:1acy] spor- ma i orgaJnffizacje W. r. ~ P. W, I(.1utjy SIPiOl"" 
tQw~h ii n1estowairzy.szonyte.h. Te·rmliln: • towe ze sz.tamdirurami f :w1Sizysitkdmi0 czloo
d1n1i.a 10 czerwoa 1928 r., god!z. 17-d:.a. Miej- lrn.m~ zbl era·ją slilę po stronde }}ćJlill/OCllliej ka· 
soe: strZiellnb matoi~ W. K. S. bOOry o giodlz. 9-\!lej. Złi.órka dlla bufc(Jw 
Łódź (31 pp. ul. Zalkąifura 1). Zgłos1..enila do SIZlkolin.ych i argam'Zaoytj P. W. o godlz.. 7.30 
diruiJa 7 ~ 1928 na ręoe nrjlr. Zabloc- w Jroszarach 28 p. p., skąd maszem3ą 'do 
kiilego (28 pp.). katedry. . 

DnJila 16 c00?1w1Ca r. b. odhędią Siilę z.aiwo- Kiier~1k defilla<lly p. mdir. Zabloalcl. -
dy l-e~ko-ait1etyc2lrne. Piro:gram następują- DeMa<lla odbęd!?.liie się pnred Kumtorijarn 
cy: 1) skok wdlal z wyetiłrntiln101Wainłi!em po Okręgu Sz'komego (Pjl{)ltrkowska 104). 
3 na~J1epszych 1.ia:wlOdtl'ii'ków z lmżdej gr.u· :o:--
P'Y. 2) rmt oszc'Zlepem (ja1k pkt. 1), 3) bieg O PUHAR DAVISA. 
200 mtr. (jlatk p.kft\. 1). 4) b~eg 800 met<rów-- Nowy Jork. AmeirYka t>dkoniaira Chllnry 
~ilnat: honoru1e silę t•r.zy pii!erwsze m1i1ej:sca 5:0. 
w lmiżdej grnpiie, 5) slkl()lk o tycooe Gaik ptkt. Paryi. \V ćiwiilerćfimbch grupy eiwro-
4), 6) biteg 3000 m. (j'aik pkt. 4), 7) rzu.t d'Y'S- pejslktnej giratą : Wtochy - Ind!je, Angilja -
kitem (jak t>klt. 1), 8) bileg 1500 m. (ja:k pkt. Nilemcy, ttolaindlia - Austrja i C1.1oohy -
1). Zelatndja. 

Dnia 17 czerwca 1928 r. : 1) skok '\\1dal 
- filniaJt 9 ratw•OOilllilków PO 3 wyelimi1n,otw1a
nych z kaiżdej g.rupy dlrui1a poprz.ednóego. 2) 
r.rot oszczie-pem (jak pk;t. 1), 3) bileg 200 m. 
Hak pkt. l ), 4) rZJUt dyski~em (j,a!k pkt. 1), 
5) b11eg 1500 m. (,ialk pkt. 1). 

Zarw1cxi.ty dla kobiie1t: 1) btlieg 60 metrów, 
2') skok wdał, 3) bDeg 100 meitró:w. Udlzlilal: 
Jl() 3 raWIOCi'n•iłk:ÓW I~ 3 z.a/W'00Ili'.ic7JlG Z roa.~dJe
~ od<l'zilaJ~ P. W. d hufców sz.lmLnych oraz 
kliubów sportowych do każdie•j korulrur1eino.i1i 
Mfo~sce: Rci.siko W. K. S. f_ódź (p.Jla. c ttal
łeraiJ. Zgtoorenlila do dlnfa 7 czier.wc.a 1928 
m ręce p. Kordlatsz.a. prezesa Ł. O. Z. L. A. 
<ŁótM. Piotrk~lra 108: Ł. K. S.). 

Zawody g;iłelr sip01ritlC(wiych: ao) d~a męż
CZ'.Y'Zln: pa1lia.nit, s.zczy1>ibnn ilalk, kooz.yikow'" 
łm. Syi&tem rozgrywiek: h.'1()1le~o1wy al.tftm
f)!i!jskl, prrrez ro1Jlasowiamfile. Ud.zi.ait: ka1zd.)" 
hufiec i oddl1Jlial P. \V. oraiz orgamrozaicl}e ,i 
k!luby sPQrtowe pro }edn1ej dirużyitllile. Ter
min: iilnab dlni!a 16 ·~ 17 cwrwca (jak pkt. 
l ), 6-wierćfmaity ~ pótma~y w cli:ąp;u tyg<>
dma od 11 do 16 czerw-ca b. r. w godzi
nach iwi:eC'Wrowyich oo 18 do 20. 

Szczególf.Qw;y progiram rozgir.vwek p(r 

Ctamy dn.!a 6 ozienwioa b. r. Mń1ejsce: boi
sko W. K. S. Łódlź (plaie g-em. ttaffI·era). -
ZgtO'SIOOrl~ dlo J)Olr. Kuźnócki·eg-0 (DOK. IV 
Ref. W. F. ff P. W., Al. Koścriluszki 67) do 
d!n.ta 3 czie11wta 1928 z pod!amli1em 111a0wlfsk 
graczy. . 

b) DJia - kobVet: S ilaitlkówka i łuuze-na 
kwadrant. - - w.g. podręovnlika „Gry spor
towe kpt. Kwrlełtlty i C. Rembowski.ego. -
System rozgirywek - kolejkowy olimptjlj
Sikii pr.rez rozill(JIS'OWJalnile. Udziiat: każdy hu
fłee, oddzia~ P. W. i1 W. f. oraz kiluby spor 
tow~ po jeÓ1111ej dmużY'nie. T errn i"l: fina1y 
16 ! 17 czerWICa 1928, jak w par. 1. 6v.r.i;erć
fiua.fv i półfioo.lły w cią~u tygoon:.a, to jest 
od dnd!a 11 do 16 cve1w,··~a I Q28 w ~odi.i
nach wileczorOVłiyteh od 18 do 20. Szcze
gćłowY progiram będz:f e podany drfa 6-go 
czerwca 1928. Miiie.isce: bol-sko W. K. S. 
tódt {plac Iiadq.e1ra:). Zgfos.z.en:a do d1ma 3 
crerwca 1928 dJo por. Kuźnickiego (DOK. 
rv. At. KościlusiJkti 67) z podaniem IJP.:ZWij.sk 
za'WOdniczek. 

8) Polraz giimnastyikti1: Dnfła 17 orerwc.a 
1928 tw czMłe ll"IZ.Utu g;rianatem od~'diz!.e 
s!ę pokaiz g.imn!aslfy'.01JI1JY, pt"repwwadrony 
przez drużyuię kursu iln:strnkitioorsk~eg-0 O
środka W. r. mim. Łódiź. 

GRY SPORTOWE W GIMN. IM. SZCZA· 
Nl:ECKIEJ. 

Dnia 2 i 3 czerwca r. b. o go<lzi-nie ~ 
po pot na boisku sportowem Oimn. im. 
Szczanieckiej przy ul. Pomorskiej 16 od
będą się dwudniowe zawody w Siatków· 
kę i koszykówkę z udziałem następują
cych drużyn: 

Siatkówka: Pryssewicz - Skrzyp
kowska, Sobolewska - Szczaniecka. 

Koszykówka: Pilsudski - Zimowski, 
Księży Mtyn - Absolwenci. 

Podczas zawodów przygrywać bę
dzie orkiestra uczniowska Gimn. J. Pil· 
sudskiego. Jednocześnie Koło Ródziciel
skie przy Gimn. im. Szczanieckiej urzą
dza obok zawodów loterję fantową. Ce
na losu 1 zł. Wejście na zawody: d1a mto· 
dzieży 30 gr., dla dorosłych miejsca sie
dzące 1 zt., stojące 50 gr. 

Ze względu na bogaty i urozmaicony 
program, jak i wzniosły cel, gdyż czysty 
dochód przeznaczono na kolonje letnie 
niezamożnych uczenie, impreza wzbudzi
la olbrzymie zainteresowanie. 

BRACIA Sl'OLAROWOWIE - Ml· 
STRZAMI WARSZAWY. 

W finaie tennli1smvym g;ry podlwi6.fnie.l 
~adiia Stdl1airm.V1owDe p.oikona'llil pairę Loth
Emr.hO\Viilcr- 11 :9, G :3, 6 :2. 

Zatem todiz,ila·n1ac w osobach braci Sto
l~ow uzyskalti pi1eirws.ze mi*zostiwla War 
Sz.M\"Y w gT'aich pojtedyńcize9 1 pod'wó}nej. 

OLIMPIJSKl TURNIEJ PIŁKARSKI. 
Amsterdam, 30 mada. (C.-S.). Dallis;Z.e 

l\Vtyrni!kii p:111karski1c na OJl:mp.iadlziile są nasbę
putjaoe: F.gipt - Turcja 7:1 (2:0), Włochy 
- fr<amcja 4 :3 (3 :2), POlrtugaHa ·- Jug>OlSła 
wła 2:1 (1 :1), Arg·entyna - U. S. A. 11 :2 
(4:0). 

Na:stęJ)łlą mndię 1wyilosuwano namępu
jąoo: Nriemcy - zwydllęz.c.a mecz.u Ho/łan· 
cija - Urngw!aj. Belgjia - ArgienitytnJa, Wto 
chy - zwydęzca mecru ttl'sizpatn1a-Mek
syk'. Portugailj:a - Egipt. W póffttnal;ach 
spot!kar,ią st!lę 7J\Vlyc!itę'ZCy meczQw polorwsre~ 
glC) \ otfrzeclegQ OMIZ ZWYCli'ęZJCy IDOOIDW d!l'IU 
g1iego li czwarleogo. 

BIEG PRZEZ AMERYKĘ ZAKOŃCZONY 
Nowy Jorlc. BLeg 3.400 klim. LOIS Anige

b - N dWY Jonk ZldSiłlal 'WIC:Zmati 'Zalk'oń
crony. Zwyoiiężył Pai1t1e w ogóLn.ym c'za
Sllle 573 godlz. 45 mliln. Na drugillem mJi1ejscu 
Salo. Stail1t bi·egu odlbyt s1tę 6 mwroa. 

dnia 3 czerwca-boisko Zgierz. godz. 
11-ta, Gwiazd.a - Tur, p. Sobociński; 

dnia 3 ~Burzy (Pabj.) 
godz. 11-ta, Burza - Soktl, p. Btra; 

dnia 3 czerwCa-bofsto .S.S.K • .M., godz. 
17-ta, S.S.K.M. - Stowaddego, p. Szer 1 

dnia 3 czerwca-bołs1ro Pabj. Sokół 
go0z. 16-ta, Neszer-5okdl (Zd. W-oła), P 
Przybylski; 

dnia 3 c.zerwca-bołsJm za Woła, g. 
15-ta, Tur - fJe<tność, p. Dowbór; . 

dnia 7 czerwca--bofs1W Ł.l(.S., godz. 
17-ta, Orkan - t;.T.S.O.. P. Rakowś1; 

dnia 7 czerw~ Ł.l(.S., gddz. 
15-ta. Orkan Il - Ł. T.S.O. Il, p. Szer N.; 

dnia 7 czerwca-botslro W.K.S., g00%. 
17-ta, Kraft - Siła, p. Mlke; 

dnia 2 czerwca-boisko w ooua. godz. 
17-ta, Turyści - Union, p. i\ndrzeiak; 

dnia 2 czerwca-boisko Wodna, godti. 
15-ta, Turyści II - Union II p. Izrael; 

dnia 3 czerwca-boisko Ł.K.S., godz. 
11-ta, Ł.T.S.G. - G.M.S., p. Piotrowski; . 

dnia 3 czerwca-bolsko W.K.S., godz. 
11, ttakoah-Widzew, p. War~z 

dnia 3 czerwca-boi'sko W.K.S., gooz. 
9, ttakoah II-Widzew II. p. Katnszyner; 

dnia 3 czerwca-boisko Zgierz, godz. · 
17-ta, Sokół - P. T. C., p. Cichocki; 

<Inia 3 czerwca-boisko Kalisz, godz. 
17-ta, Prosna - Ł.K.S., p. Raettig; 

dnia 3 czerwca-boisko Piotrków, g 
16-ta, Strzelec-Sokół. p. Busiakiewicz ; 

dnia 7 czerwca-boisko Tomaszów, g. 
16-ta, Lechja - Strzelec, p. Kozielski : 

dnia 7 czerwca-boisko Moszczenica, 
gooz. 16-ta. M.K.S. - Żyd. T. O. S., p. 
Pietsch; 

Linjowi na zaw-o(ty Turyści-Hasmo-
nea pp. Szor i Czech. . 

Taksy należy zainkasować na boisku. 
Wszyscy sędziowie zainkasowane tak 

sy wfiirnrtl VJ'l)taicać sikatrbin:ilk'<WJ!i O. K. S. w 
czwartki każdego tygodnia, również za
le.gle taksy obowhtzkowo uregulować ani~ 
4 czerwca r. b. od go(Iz. 7-ej do 9-ej w 
lokalu Ł.Z.0.P.N. skarbniłCC>Wi p. Rakow
skiemu. 

Następny komunikat ukaże się dnia 9 
czerwca r. b„ t. j. w sobotę. --o--
Co dziś usłyszymy z głośnicy 

rad ioaparatu? .. 
Piątek, dnia J-;~o czeirwc:a. • 
Warszawa, llll m. - 12.00 Sy.gJ11<d cza~tt. 

hejnał z 'Wle:ży Marjackiiej w ·I<JaikO!w.ie, ik-0nmni'kat 
lotniow-meitoor-0.JogiCZ111Y, naid program; 15.00 -Ko
mun!katy: meteordo.~ioziny, gospodarczy, samo
mądawy nad l)tro.gram; 1620 Jlrn.egfa,;d wydaw· 
nictw ~y;cmyeih o.inów.i prof. He.ruryk M-0śck 
lk<i; 16.40 Le.keja języika angie;Slkliego. Lek>to~a 9 
Memmi Gal!'dime.r; 17.20 T.ransmisda odczytu z Wil 
na; 17 .45 Koncert w wyikonamu oirłdesitry w y cho · 
wańców Izlb Rzemie~nicz:YIOh pod we'Z'\Wniem św 
A'flltonie.g-0; 19.05 Komunikat mllll'iczy ow z t ral!IS· 
mhsia z K;rakowa :notowań gietdy zibori.:owei kra
kOIW'Sikdei ; 19.15 Roomaitości; 19.30 Odczyt p , t. 
,iRrzesizczeiJ)!ianie t:kane1c" ~osi dr . Lewe.n:steir, 
19.55 Pogadookoa muzy<1:.wa, 'WYg1osi p. Matet1s1 
Gliński; Z0.15 TralllSmiis}a z DoJiony Sz.wa}ca.rs:kiei 
Kooce.rt .Qlikies:bry P·i1iharm. Warsz„ organ izowan y 
wespól 2 ful ~k,iem RadW. W 'Pt"Ze:rw•ie biulety~ 
Mes1Sa.ger Polona is w jęizyum flrarn-cuskJm : 22 nr 
Sygnoa ł czasu, formnnikat lobnkzo-me.teordog'r711' 

9' Nagrdi'y: ai) W ironllrurencladi 'ctrn
tyuo-wych dla: zwYCl':lę.sklilch drużyn . żetic
nv dla o:rgatnlDz.atcyj dly1plomy ,) migil"OOY w 
ka;ded gruplite. b) w konilrureooj.ach ilnd.y
wmd1uaJ11nych nagirddly dllia pi!erwiS71Ych 3-ch 
miejsc w katdlej gn1P&e ~ cJ!ypIDmy. 

1 o) ~ie.lrOWłllilclbwlO m'W\Odlów a· 9wllęta: 
Kier~vtnilk zaiv,10dlów m ~ mjr. Zabloc
gi, gOOJPodtairz p. ~anopilra, sqJtra~IY pitenlflęż
ne p. Undtnetr., klileirow1111Hk z,wwodiów lieikllro
<litlietyaz.nvch p. KordlafSIZ., kilie:rownrfilc &Jiler 
<;portowyc-h por. Kuźnilckm, kiilerownńlk za
wodów s.tirze'1eckP.1eh p. Grruazy.k, k·i1C1mw
nilk za \V'l()d'ów v.~oj-skaw10 - siporrtow1y0ch -
por. Dworak, lekairz zawodów mj1r. KuTy
luk. sekretaTz mwodów p. Ma·Uvnow sk i. 

'·~m . ?'l!~~t~ 1 

S A L A F I L H A R M O ff J I. . ··-~:l 
---·------~----~-~~~-:------------ r.1i 

11) Msza. 4 d1cfiO ada: Msza polowia przy 
kated1ne o goctz.)rn\le 9-itej. Udlzfa~ lf.1ocą 
wszystkiiie kluby sparrowe, stoW!ail'lZ~-

• 

Dziś w pl~tek o gods. 8.30 w iec"E. ~- -· j 

Ma1~olena ~amo1waniM :i~fi!;iw:.~~ M~i~wie i tony ~i1 
Zdema~kowany pan stworz~mia. MUe w sa lo nie - nieznośne 

w d o mu. 
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11Kurjer ŁódżkiH. Piątek, l czerwca 1928 r. „Kurjer Łódzki0• 

Wi~oki Iawania pof ~ko- niemielkieoo traktatu ~an~loweoo 
Z rady nadzorczej Banku 
Qospodarstwa Krajowego 

e:d W tych dmach odbył() s;ię zwykłe 
nńe.<;dięc:zne ~ Rady Naklizorczej . 
Bantkiu OOSJ>. Kcaj. w Wacsz:aiwU!e pod prze 
'W'Oehnretwem prezesa d-ra R. Góreckiilego. l 
Radia Nadwrcza prteyjęta do 'Wtlad!omości 
spra'W\OZoonde bif1a!l1501Wle baniku m kwiie
Clileń r. b .. spra1~ie z dlzJlaiła[100ści de
partamenillt budowfonego ora:z d!epairta
menńlu <liu~-0. Bnams kwrile• 
tnlilowy za:mknftęto sumą zll. 1,497,162,000. 
Lokiaity MilJlisterstwa Skairbu oraz wkłady 
wy,ra~v się na uHimo kW\Betmila kwotą 
ził. 671, 506,000. Kredyty kr61tllrotiermf.irl()
'Wle podJ11no.sty • z 280,380,ooo <l'V tt. 
290,095,000, Poż.yozlk!i gotó~ dtugo- . 
termitnowe dJo krwotv Ził. 399,362,000, emi· 
sje ba'l11ku o zl. 9,467,000 dlo SU'111Y zl. 
431,851,000. Po konfiec kwUJetmlila r. b. prz9' 
maioo 6255 p()Żye7Jek bnd~m:yclt na 
~ sumę zl. 205,163,000, z cwgo z.re
all!iizJow1a.111<> sumę d. 186,529,000. w .reszcie 
podiniileść nia!l1eży, :ie bałIJk t!lokowat w cza
sie od 1. 5. db 25. 5. papilerów własnej 
eml!sji nom. wari. zł. 23,255,800. Po za 
tem Rada Na~ przyjęta sprawozdla-
1* diyrekcji o po1tożienilu n'lnaitlrowem 
m'ila&t, korzystaJJącyoh · z pożywek „tne
nowtsklich" oraiz o st1an1ile płynności bainku. 
W•resroiie zartlwtilerdlzooo udz.lilelenńle 19 t>O
życrek budowlanych na ził. 230,000 oraz 
w obM!gacjalch badowOiainyioh na zit 765,000 
oraz 6 pożyoziek rw oł;])gacjach komunał· 
nych Tl'a Z!ł. 455,000. 

w świetle ostatnich wyborów w Niemczech. 
ex) W związku z wynik&em ostatnich 

wyborów w Niemczech stame się za
pewne wkrótce aktualną sprawe p0djęcJa 
przerwanych przed dwoma miesiącami 
polsko-niemieckich rokowań, zmierzają
c~ch do zawarcia traktatu handlowego. 
Nte ulega bowiem wątpliwości, że ani wa
loryzacja naszych ceł ani rozporządzenie 
o osadnictwie pogranłcznem nle były: .rze-
czywistym powodem przerwania tyĆh ro
kowań, a tylko zasadnlczy opór decydu· 
htcych w obecnym rządzie czynników nie
miecko-narodowych ł stojących za niemi 
kół wfolko-agramych przeciw wszelkiej 
współpracy gospodarczej z Polską. 

Wynik ostatnłcb wyborów zmienił 
układ stosunków politycznych w Niem
czech, a o ile do steru władzy w Niem
c-zecb dojdzie projektowana obecnie koali· 
cła weimarska i wyłoniony z niej rząd. to 
n1ewątpJJrwie ogólny nastrój w kołach de
cydujących dla traktatu handlowego z 
Polską stanie się o wiele przychylniejszy, 
a co najmniej droga do rzeczowych roko
wań stanie otworem. 

Tak, Jak obecnie sytuacja się przedsta
wia, motna z dużem prawdopodobień
stwem przewidzieć, że w rokowaniach 
tych postulaty naszego rolnictwa, doty
czą<.'-e w pierwszym rzędzie poważnego 
kontyngentu na wywóz żywej nieroga
cizny do Niemłec oraz obniżenia ceł na 
zboże. nie napot~ają na większy opór ze 
strony nowego rządu niemieckiego. Socia
lłści bowiem, w dobrze zreszta zrozumaa
łym własnym interesie, t. j. ceiem zyska
nia popularności w szerokich masach ro
botniczych przez obniżenie cen artykułów 
żywnościowych, jak i z ogólno-polity· 
cznych względów, byf.i zawsze i pozosta
ną zwolennikami traktatu handlowego z 
Polską, a specjalnie zwolennikami dopusz· 
czenia jak największego importu płodów 
rolnych i handlowych z Polski do Nie· 
miec. 

Tak samo zwolennikami takiego im
portu byli zawsze demokraci, a nie bedą 
mu się również zbytnio opieralii t. Żw. 
ludowcy (Deutsche Volkspartei), którzy 
reprezentują sfery ciężkiego przemysłu, 
zainteresowane również w obniżaniu ogól 
nych kosztów utrzymania. Zadaniom na· 
szego rolnictwa mogłoby Jeszcze najprę
dzej stawiać opór centrum, jak tego choć
by dowodzi dotychczasowa taktyka prze· 
wodniczącego delegacji niemieckiej b. 
min. Hermesa, lecz wobec utraty znacznej 
liczby głosów i mandatów właśnie w 
okręgach robotniczych, także i centrum 
celem odzyskania popularności w tych 
kołach n.ie będzie się obecnie zbytnio 
sprzeciwiało uwzględnieniu postulatów 
polskiego rolnictwa. 

Inaczej natomiast ma się sprawa z po· 
stulatarui polskiego przemysłu, a zwłasz
cza najbardziej w traktacie zainteresowa· 
nego przemysłu górnośląskiego. Na pierw~ 
szy plan wysuwa się tu żądanie dopusz
czenia ko-ntyngentu wywozu węgla i że
laza do Niemiec. W kwestii węgla rzad 
niemiecki godził się już na dopuszczenie 
kontyngentu w wysokości 200,000 t. mie· 
sięczni·z, lecz rząd polski, zgodnie z postu
latami polskiego przemysłu węglowego, 
obsiaie 11adał przy kontyngencie w wy· 
sokosci ~SO.OOO t. W sprawie natomiast 
:iełaza nie wystarczy zniesienie ooowią
zujacego obecnie zakazu przywozu, lecz 
koniecznem iest porozumienie między p0t
skim a niemieckim przemysłem hutni
czym, osiągnięcie zaś takiego p0rozumie
nia będzie zależało od odpowiedniego na
cisku ze strony rządu niemieckiego na n.ie 
mie\'ki przemysł hutniczy. 

Postulaty te mają tak doniosłe znacze· 
nie dla dalszego kształtowania się naszej 
sytuacji gospodarczel, choćby ze względu 

na trwafoce niemal bez zmiany ostre bez
robocie w zagłębiu przemysłowem gómo
śląsko-dąbrowskiem, ze rząd nasz nie
wątpliwie nie będzie szczędził wysiłków, 
by słuszne te i warunek dalszego rozwoju 

stanowiące postulaty naszego przemysłu 
górniczo-hutniczego zostały w przyszłym 
traktacie w całej pełni uwzględnione. 

P. ---s:---

Rozwói ł6dzkiego przemysłu budowlanego. 
Wzmożenu;? ruchu budowlanego w obecnym sezonie. 

ex) W związku z aktualna obecnle 
kwestją ruchu budowlanesw i svtuacj4 
orzemvstu budowlano - ceramiczneg-o, 
zwróciliśmy c;ię do jednego z wvbitnvch 
orzedstawiciel! tego orzemvstu. który 
udzielił nam uastępującvch informacyj: 

W związku z rozpoczc;tvm sezonem ro 
bót budowlanych oraz orzewidvwaniem 
znaczneg-o w tvm roku wzmożenia ruchu 
budowlanego. daje sie zauważvć ożywie
nie na rvnku materiałów budowlanvch. a 
!lzczególnie cegły. Obawv wvra·?'anc nie
raz co do grożącej zwvżki cen w tej dzie 
dzinie nie potwierdzają sie zuodnic i ce
ida miała ostatnio raczej tendencie zniż· 
kown. co wvbitnie zaznaczvto si..: w tra11 
zakcjach. zawartvch ostatnio nrrez nie
które przedsiębiorstwa budowlane. 

~wvm orzewvższa cegle nochodzącą z 
wvtwórni podn1ie.iskich - łódzkich CZ\' 
warszawskich. dlatei.to też kalkuluje się 
iej import dla potrzeb rvnku łódzkiego. 

Oczywiście, jak i w roku poprzednim, 
tak i obecnie znaczna cześć orodukcyj 
naszych cegieh1 podmiejskich wykupują 
lmrtownicv. Jednakże i to nie może wpły 
1:a.ć na podrożenie cen, gdyż jest to objaw 
11ormalnv. Wiele zakładów cegielnianych 
nie sprzedaje dla różnych nowodów wy· 
robów swvch bezpośrednio odbiorcom, 
woląc korzystać z dogodnego oośredni
c. twa 

Niektóre ceg-ielnie. rozumiejąc donio
~łość zastosowania inowacvj w orzesta
rzatvch metodach produkcji, poczynają 
obecnie stoso\.vać na szersza skale mecha 
:1izacje, \V czem współdziałał skutecznie 
akcja kredytowa Banku Gospodarstwa 
Krajowe.sro. umożliwiająca nowe inwe
~tvcie . 

Przemysł ceramiczny przvgotowuie 

WIDOKI EKSPANS.ll GOSPODARCZEJ 
POI.SKI NA DALEKIM WSCHODZIE. 

Tranzakcje te zostalv dokonane nawet 
r>o cenach niższych od cen iesienn~„ch z 
ubiegłego roku· Jest to zrozumiale, itdyż. 
cegielnie pracują pełną para i produkcja 
tei;?;oroczna. jak należy przewidvwać, za
spokoi w zupełności wymagania wzmo· 
cnioneg-o ruchu budowlane1ro. 

Należv przvjąć. że obecnie cenv usta
liły się na poziomie około 90 ztoh'ch za 
1 OOO sztttk cei?:łY recznej na CCP:it'lniach, 
przv cenie loco hudowa okolo 11.5 do 12;-i 
zlotvch za 1000. Transport wiec. jak wi
dzimv, pochłania PO\vażnv odsetek ceny 
ce1dv. Dalsze wiec obniżenie cel!iv było
bv możliwcm przedewszvstkiem ood wa 
runkiem polensze!1ia dróg- pcdmiejskich. 
co pozwolitobv na tańszv transnort sa
mochodami 

. ~;ię obecnie do wystapienia na Wvstawie 
Powszechnej w Poznaniu. W tvm celu 
r1rzv Związku Przedsiebiorców Budowla
nvch zawiązała sie g-rupa nod nazwą „Bu 
downictwoa. która pofączv architekturę 
oraz materiatv lmdowlane. 

ex.) Zawarcie tTaktatu z Chinami bę
dzie mialo duże znaczenie dla ekspansji 
p:ospodarczej Polski na Dalekim Wscho
dzie. RYtlki Dalekiesro Wschodu nie są 
cbce naszemu przemysłowi. którv już 
r>rzed wojną prowadził z Otinami żywą 
wymianę towarów. RYllki te wskutek woj 
nv i stanu beztraktatowe~o zostatv nieco 
zaniedbane. Obecnie tern usilniej należv 
r>rzystapić do odnowienia starych stosur. · 
ków gospodarczvch i nawiazania no· 
wych Należy mieć nadzieje, że oodpisa
nie traktatu z Chinami bedzie bodźcem 
dla naszych sfer gospodarczych do OŻY
wienia stosunków handlowvch z Dalekim 
Wschodem. Traktat ten oonadto będzie 
miał dobroczvnny wptyw na s:vtuacje li· 
cznie zam'ieszkałej na terenie Chin kolonii 
oolskiei. zwlaszcza w Mandżurii. pozba· 
wionei dotąd właściwej ooteki konsułar· 
nei. 

Dalszyrn czvnnikiem b~'dabv tu ;1,niż· 
ka tarvfv prz.e\\·ozoweJ. ::o znów wpfynt' 
tobv na l)Otanicnie cedv. nrzvwożonej z 
okolic dals:r,vch. Cegła na Pomorzu i w 
Poznm1skiem 11i'.~w(łtpli\·:ie Q:atunkiem 

W programie grupy znajduje się wy
budo\vanie modelowes:ro domu. którego 
pewne frai;rmentv pozostana niewykoń
czone. Dom ten bedzie służyć po zakoń
czeniu wvstawv dla celów pokazowG· 
naukowvch w budownictwie. Na terenie 
wvstawv stanie również 8 do 10 domków 
mies7,ka!nvch. urz::idzonvch całkowicie i 
r,awet mneb!nwanvch- Domki te będą 
sprzedane po zakC>ńczeniu wvstawy. 

s. 
--:o:-

Rynek włół1:ienniczy w Egipcie. NASZ EKSPORT WJ;OLA. 

ex) vVed'fu.g os1tiaitri:'i:l1 da1nych s,tatys:ty
c.~nvch fg:i.pt fmportuie coirocmf.le za 10 
milj. t. tkanin bawel'nianvch Łstg. t.30fl 
tvsfę.cy sukien w1elr1i1Zmvch i mi'1~s1z.a1nych . 
1Jt j. ba we! niano-w.et·n1;.a11vch i koto 701) 
tys. Ł. tirvk;ota.ży g"01towych . jak kamńiz.el
kii., kruJ.esonv. p01krocliv etc. Swfadczy 
to o dll.lży.ch rnzmita:ra1ch rynku i o z;nacze· 
n~1u iaki rvn·ek ten może mi•cć dla polskii:ch 
fa.hrvk włóklcn111'. i~zvch. Prz.ed wojną 
głów~1ym doslf.a1wca \vvrobów ba1v;1etinfa
nvch był.a AngHa. następn·;1e 7:niaiczinli'e 
rmieisize iuż Hośeii eksp101rtawa1ty \Viłochy, 
Aus·tm-Węgry, Nilem;cy, BeiJgj·a i Jaipoo~a . . 
Obecnrite s}ntu:ai'C1j1a u·leda z.aisra1dinkziej zmq.a· 
n&e ; .iakkolwrliek Ang:l}a n~:e strncffa siwie
g-o nfien,1-sz.e~o miejsca, \Vtochy f J.apooja 
zw'ekszYłV tak dalece sw6i eksprJlrt. iż 
n~eha;weln. rno~ą ziajać pii'erwsre mne}sce. 
21wlfiaszcza .laJ)'on.ia dz.ięl<"i żywiej d!zfa1fall
nofoi Jnstytuitu łfan<lllu Narrcidlowego Ja- -
ponii, posr.iada·jąc·egx> oddz.1ait w Kef-rne, 
szybko rozwi.ia swój eksport. W r. 1927 n~ 
ry'1lek e~1i'PS1kl eksp-01rt01w1a0no z Ja;poinj1i tka 
niln bta.1w1ef111iia.111ych z.a 780 (vs. t„ tryko1tiaży 
i iit1awch w'v·tobów włók1·cnn.ic,zych z.a 130 
tys. Ł. Pols.k!: pirz1emys.r włókif1einkz.y, zmu 
sz.ony do szukania rynków zastę!}czych po 
utraici•e rvnku rosyjska1e~ ma tkJ-bre wi· 
dok.ii do \~1prnwa<llz.en1~a s:ę nia pojemq1y ry
nek egipski. 

ex) Za cUIB od 1 do 15 maja r. b. eks
por.t pol:skfllego węgia wynf&lł 521,000 'i. 
z C7Je.go 15,000 t. J)rzypada na -węg1\eł 'dlla 
oim'ętów. 

Bilerwsze mi1ejsoe w eksporci•e 1.lalirnuie 
Sziwiecda (121), następnre Austria (100 
tys.), Da~ (49), Nnrwegjia '(40), Pmtaaro1a 
(39}, OziechosfoWa!Oj'a (37) ' łntnie. 

Nowo obowil\stti"ca 

„ Ustawa Automobilowa'' 
do nabycia w ksl•tr•rnl „CZYT Ar, 
l.6.U, Naretowlesa I. Cau aa egs. Zł. 1.-

Głównym warunkiem do osiągmęo1a 
tego celu jest przystosowanie chociaż w 
części produkcji krajowej do wYillagań 
rynku egipskiego jako też i innych ryn
ków Bliskiego Wschodu. Niezbędne tu 
jest zwiększenie elastyczności handlowej 
polskich firm eksportowych oraz prze·· 
prowadzenie standaryzacji produk'cjf sto · 
sownie do powyższych wYtTiagań. Pol
skie f.irmy włókiennicze często ~góle 
nie odpowiadają na zapytania firm zagra
nicznych lub prośby o przesłanie kolekcji 
próbek, często zaś odpowiadają odmow- · 
nie. Usposabia to jak najgorzej zagrani
cznych odbiorców do zakupów w Polsce i 
vrprowadza czynnik destrukcyjny oo sto-
sunków pomiędzy polskim pr:zemyslem mo to, że konkurencja na rynku egipskim 
włókienniczym, a krajami Bliskiego operuje kredytem. którego polskie fabn' -
Wschodu, gdyż tam już nawet tego ro- ki włókiennicze przeważnie nie są w sta
dzajn postępowan.ie w handłu jest nie- nie akceptować, często jest możliwe za
prz:vjęte. , warcie tranzakcji z płatnością got?wko-

W2.runki płatności dla niektórych to . wą za dokumentami przy potrącenm 3% 
warów są stawiane: gotówka pr~y oka. za gotówkę, jeśli cena towaru okaże się 
zaniu dokumentów. dla innych kredyt ty!- konkurencyjną i korzystną dla nabywcy. 
ko miesięczny. Jaoonja zawiera tranzak- \Vszelkich bliższych informacyj ~zt:
c.ie na cabots i Drills przy płatności za o- petniających i szczegółów może udzielić 
kazaniem dokumentów z potrąceniem 3% Państwowy Instytut eksportowy oraz 
skonta za srotówke, podczas gdy \Vtochy . wskazać firmom zainteresowanym PO· 
BclP.:ia i Czechosłowacja przeważnie zga- ważniejsze domy importowe i solidnyc~ 
dr.ają się na warunki kredytowe umawia - reprezentantów. 
ne oddzielnie z każdym klientem. Pomi- -....--40~---
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NOTO W ANIA ZLOTEOO POLSKIEOO 
w dniu 31 maja 1928 r. 1 

Londyn za 1 funt szterl. 43.51. Za 100 
itotych: Zurych 58.15, Berlin 46.55 -
46.95, wypłaty telegraficzne na Warsza
wę i Poznań 46.75-46.95, Wiedeń czeki 
79.53 i pól - 79.81. Praga 378.39. 

OIELDA WARSZAWSKA. 
Warszawa, 31 matła (Pat.) 

NQtowanla ofłcf alne. 
Ont6wka: 

~y 8.884, 8.89 - 8.91 - 8.81 
Czeki: 

Belgja 124.50 
Londyn 43.53 i ćwrerć 
N. York 8.90 
Pairyż 35.11 t pół 
Praga 26.411/A 
Szwajoorja 171.84 
W1iledeń 125.44 
Włochy 47.-
Mairka nittem. 213.42 ii pół 

PAPIERY PA~STWOWE I LISTY 
ZASTAWNE. 

Dolairówka 85.-. 85.50 , 
Pożycż1ra dtolrurQw;a 86.- , 
5-piroc. pożyczka konwersyłnia 67.- · 
5-prnc. pożycz.ka konrw~ lrol. 62.-
Pożyczka kol~owia 104.- . 

I 

S-proc. msty Ms.faW1lle B-tru Ooop. Kr. 
94.-

8-proc. L'ilsty zastawne memskme zl. 
80.--

4 J pól proc. Lfsff]y mstarwne zliien151kWe zl. 
53.75 

&,proc. tilSty mstarw111e m. WairszaJWy 
1J. 76.75 . 

8-proc. l~ty z.astalW!lłe m. Łocl?Ji 70.50, 
70.75, 70.55 

.. " · AKCJE. 
Noi'Owano w złotyclt. 

Ba1I11k Dysk;antdwy 134.-, 135.
Ban.k Uaind~owy 117.-
Bamik Polski 183.-, 185.50, 185.
Bank Zachodini 34.-
Spiness 162.50 
S nfra i Swnatto 180.-, 170.-
1~1vrl•ey 70.-
Laizy 8.-
Cukiiieir 73.-

Wys·cka 170.-
Węgfol 100.-, 109.-, 107.50 
Cegielski 46.50, 46.-
Ulpop 42.-, 42.50 
Modirrejów 48.-, 48.75 
nairawmy 57 .50, 56.50 

Off.I.DA PARYSKA. 

Pary!. 81 maia '(PAT)'. 
Notowanla koncov. a. 

Londyn 124,0Z · N. Jork 
Belgje. Mł,ISO Hisspanje. 
Włochy 133,90 Szwajoarja 

•Danie 681,00 Prag1r 
N orwegja 681,75 Holandja 

25.40 
425,00 
489,50 
75,lłO 

1024,50 

OIELDA ODA~SKA'. · 
Od~iisfi. H nmja '(PAT)'. 

Zamkni11oie notowałl kot\oowyoh w gul· 
denaoh gda6skioh. 

100 słotych polskieh 67,04:-H,-
Telegraficzoa wypłda: 

na Berlin H!2,487-1H,79S 
na Warstsawę 17,S7-61,-
011ek na Londyn ló,001/1 ' ,~, ·--- -

Plerwase ł.6dzkłe Stowarsyeze· 
nie Kapców Detalistów Wojew. 

ł.ódzk. 

Teatr il muzyka i sztuka. 
TEATR MIEJSKI. 

Dzi:ś po raz oota•tni w sero<IJ:ie „Róża" Stefa~a 
Żeromsilcie·go. Początek o godz. 8.30. Ceny naj
Wższe : od 50 gu-. do 3 zł. 

Jutro oraa; 'W oiOOzie!e ~em memwykłe 
intereS1UJąca komed)a detel!Jt~~ Edgan 
Wałlace'a ,,Nlettchwyitiny". Ceny milrone. 

JóZEf WĘORZVN W „DON JUANIE"' 
wy,s.tąpi na seeole Teatru M4ei.Jsikiegu jesmze drwa 
raa;y: w lllf.edziele 111aJblwza o godz. 3 i pM po 
!J)O!łudniu oraz w środę wlec:zio<rem d111ia 6 czertWICa. 

Ceny popułaime: od 50 gr. do 6 d. 

TEATR KAMERALNY 
Ostamłe dwa „rud~ :pmed ~

- cłem 5ezoo.11 odbęd• słę jutro i w niedzielę o goda;. 

9-el W'iec2l-O.rem. Odel'Jl'ana bę(Wie IZlllakomlta fu
sa HeoneQUiln'a ,,Godzie.nnle o 5-eJ". 

TEATR POPut.:ARNT. 
Dziś z ;powod11 generalnej IPfOby ~z.eids.fa!Wfte-

nle zawieszone. 
Jutro o godz. 4.20 po ipot. po cenach na·~ycli 

od 40 gir-. do 1 !Zł. tylko ratz Jeidert ,,Dziwioo„ tor
new:lskiie"; w(eozorecm ~a śwłetneJ egzoty. 
C21!1el opereiflk;i „GeJsza" z il). Sabiina Zte1tńską w 
roił1 Chiliozyika, wiła~oiefa herlbaciarrni. Biłety na 
,prem.!ere i naistęame ~wiienia do nabytCJa w 
otu kasadl tea.tm. -

podaje do ogólnej wiadomośd, it w nie
dzielę 3 czerwca r. h. odbędzie się w / 
lokalu Stowarzyszenia przy ul. 

Piotrkowskiej 69 

TEATR POPULARNY W SALT GEYERA 
rw sobotę o godz. 8.20 'Wiieororenn ~w me!d~ 

o ,go<liz. 4.20 i 8.20 wieczorem a~:Y1Wesola kroto
chwila w 3 aktach „Cze:rwooa ma.ska". Re:ż:vse
nde St. Deb!cz. Bilety od 50 gr, do 2 zl naOYIW&Ć 
imci.1!aa w ~ na ~oo. ZJAZD 

koncesjonarjussy 

Al~o~olowyr~· i· lJtonioWJl~ 
woj. łódzkiego. 

Z referatami wystąpią: 
Poseł Wacław Wiślłckł 
Dyr. Centrali Zw. Kupców 

Int. ZaJdeman 
Prezes Centrali Zrzeszeń Kupców wód

czanych w W ars za wie 
p. Szatens~tajn I inni. 

Początek zjazdu o g. 11 przed poł. 

TEATR REWJI W ,.CASINIE„. 
Dziś otJwiera swe 1>0dwoje łeait.T 1Te!W}i w „CAt

smfe" szla.gierową retwja w 2 częściach ip. t. ,,Bez 
rló!ma". Nie chcąc Zidiradzać sek.retu, kr:v:iąrego 

się' pod tym ityitwem, zazna.cza.my ien<> 'POkró.tce, 
że c:rle 11'1're1Slle t.odzia:n glov.nią s.ię .nad tern, Jak ro 
Ł61dź, o]crlytma mai!lufaartiury, może z.ostać bez 
pof(Jtna? Odporw4edł na to za•rste fratt>ui~ pyta. 
nie dadzą majs'trowle te1 miary, co Romnald Głe
rasieńs.'kii , Jemzy Bo.rońG-ki, Ko.rska, Macberscy, 
Haacz I ml, lpOll\:a:z:uJąc naszej Ptl'bHcmości, tak 
&ie świet.nle obywała bez ;ptótna. 

Po m tem nadmieniłamy, że ~'llkcje .mato-

\ 

mttego batettt A'11111Y 7.aboł1dny 4IO t:fds;) ...... • I 
nleza.M:Jrdcriie sen~ą dnila, a tanaiaty, !które one 
fyl w wo,isOOn Ronma4d GferasłeMki, łałro pedJo
wy Rapaiport w <lob.ie 6wdczeó iwojsloowy-oh, war
te s~ glęhszego ~ema.. 
R~ ,,Bez ip!ótm", zawderaMca 14 merza

wodalych sz.lqtero-wycli odskJft (DOllW deikoracle) 
stamłe się b~ąt])ieoia ~ seZOOl1 i ~ 
Ilia\ oowych ikaiwał<l!w, dowdlP&w, sat}Ty. 

„OONOH W ~ÓDKU, Cegielniana 16. 
Ostatoie dni ttJwtl. otW3l'ICia ~ t. ,.laozynamy" 

w ~ cał~ ~. Na czeto programu 
wybijają się skecze ,,Pce0Mt dla l'oosii.a" .j wielce 
aktualne „Cwiczema ~„ s llłubieticem Ło 
chi. <Aeslawem SkooletcmJm rw irdi giłówneJ. W 
próbach rewja ,,Na nity. na "'*9eW.!" 

c.odmmle dwa przedstaiwSlealia: o ł'Odz. 8 l 1 
l<kJ 'Włeororem. 

,MĘŻOWIE I żoNT"' ,,NA UST AaI ORZECHU" 
MAODALl'J'iłY SAMOZWANIEC. 

A 'Więc ~ o godz, &30 IWłeczo.rem w sati 
rłbail',tl1()Qji ~ ,,z mt 811TEeoba" Ma.gdaieny 
~niec grzesme łecri: ~ SiPOstrzelfe
nta l uwaigi () ,,męt!adi • !łlonadt„. 

Pełna 'W)'!lcwłntnegio r~ ~ aotmka 
~e w ~ l!lftf ,.pana ~ta"' 
PobU ~ W'e 'Właiśc3wem hfeCle ~<> rod?;ajt!, 

rmzjlleun mtimie si(! a-Owrde:t naszemi .· '!)3.nlaf!1i, 
ceyufac nad memi ~ Sllf°"'7 S1'.d. , 

P. Magdałeaa Samoiz:rwalec ma lbamdrro 'Wd:z;ię

C2111le za<lame, - sfachaoze • jef miły do spe. 
Ctrenia iwiecz6r. DzM o ~ I llCI. iBlhfy w n.ie
'Mddej }uf ~ do mbyda 'W' hm ~j!. 

,,MO RANT" 
Jedyny i najradykalniejssy środek 
do tępienia wnelkiego rod.aja ro

bactwa to proszek 

,,MO RANT'' 
Do nabycia 

w aptekach, skł. apt. i farb. 

DYŻURY APTEK. . 
D~ ayiżurują aipt<ti: . P. Wó)afcSego 

{Napllórtk~o 27'), W. J)adeleckliiego 
(Plicitlrikowska 127), P. Iffin~IC~ (Wólic.ztań 
ska 37), Leinlwlebelrtl (Pla~ W1ollnośor Z), J. 
łiair11mama (MbnairskaJ 1), J. Kńm (Atek-
sa1narowska 80). {p) 

41•*idi§lllll!Pllll ... lllll!mll„Dll„llB9llEl!lll!l!lla„„llllfilllmlllllll!ml!l#$11!11H„!!B!!Rilll!llli1811„llilllmllllB„„ ...... lllll„il'fmlS!ll„„llBlmllll'I!„„„„„„ ... „„„„.~ 

Dziś OTWARCIE sezonu letni eno w ogródku Udział biorą: PP· Walewska (pieśniarka), Lilian Flor (znakomita tancerka I 
~ wiedeńska), Ordon (humorysta), 5 Polonia-Girl• (balet), Rowena & Gaaton 

M I ff I Z h d • 45 (balet) i inne. an eu e , a~ 0 .,iJa • Pierwszorz~dna orkiestra JAZZ·BANDOWA. Codziennie w ogrodm DANCING. 

W· razie niepogody występy odbywat stt= będci 
w lokalu zimowym. Od dnia 1 czerwca codziennie o godz. 10-ej wiecz. 

W y s t ę p y ~~:~:;::· sił arttstycznych Naflepsza kuchnia wydaje yqborowe śniadania, obiady i kołacfe: 

I krajowych i zagranlcz yeti. 

z. 263/24. 
DECYZJA 

W lmle11l11 Rzec•ypoapolłtej 
Polskiej. 
Obecni: 

Przewodniczący Sędńa 
Zajkowski. 

Sekretarz apl. Rozental. 
Dnia 1 lutego 1926 r. Sąd O

kręgowy w Łodzi w Wydziale 
Cywilnym jednoosobowo na po
siedzeniu I?tiblicznem rozpozna
wał sprawę z podania Cemacha 
Padowicza o zahez?ieczenie ty
tułów i na mocy Ustawy o utra
conych tyfołach na okaziciela z 
dn. 26 lipca 1919 r. 

postanawia: 
1) aniewatnlć 60 akcj( Towarzystwa 

Widzawakief Manufałłtary Bawetnianef, 
dawnief „Helo:r:el ł K:anicer• Nr.Nr. od 
23741 do :23760 włączał• I od 15481 do 
15520 włącznie: 2) odph nlnieisse! decr
zfł doręczyć TowarzyGtwu Widr:ewsklel 
Mant1fał.::tury Bawełniane!, dawniej „Hełn
Hl i Kunicer"; ogło1!ć na kout octenta 
nłnlcjną decyzfę ras jeden w „Dsienni
ku Unędow11:J1Mlnl1ter SprawlecUivołcl" 
01az w „Kurfern ł.ódsklm". 

Sęda!a (-) Zajkowsld. 

Uwaga! Rodzice! Uwaga! 
SZYK DZIECIĘCY 

poleca na sezon letni wszelkiego 
rodzaju eleganckie ubranka, szpil
hauseny, sukienki wełniane, jed
wabne, waszzajdowe, aksamitne, 
paletka z czapeczkami podług naj 
nowszych wiedeńskich fasonów, 
wszelkiego rodzaju bieliznę dzie· 
cinną, dzienną, nocną i pyjamy. 
Przyjmuie się również zamó
wienia z własnych mater jalów-. 
Cenz przystępne! Waru n ki dogodne! 
Szyk Dziecf~cy, Ił. iQitłlłlDI J. 

Ogłoszenie o licytacji. 
Wydział Powiatowy Sejmiku 

Łódzkiego podaje do publicznej 
wiadomo~ci, że w dniu 14 czer
wca r. b. o godz. 10-ej rano w 
posesii przy ulicy T owarowei 
25/27 lKarolew) odbędzie się po
wtóm• licytacja 6-cio osobowe
go samochodu „Hanzy" przy ce
nie wywoławczej zł. 600,-. ·· 

Przewodniciący Wydziału 
Powiatowego St ar o st a: 

(-) A. Riiewaki. 

MEBLEll 
Dywany! 

Klubowe w skórę! 
Łóika metalowe ! 

·· Leżaki i łóżka 
polowe! 

Najtaniej i na dogodnych wa
runkach poleca 

\VI. Romiszowskł 
Łódź, Piotrkowska Nr. lu;, I I piętro front, tel. 1161 

'1· ~llil&&+iri!iilil:ll1lllilllll_ilillll _________ _ 

S wieżość i siła 
orzez używanie VIR!SAN, naj
lepszy specjalny f..,.-i -łek wzmac-

niający 1 p ·· -:: t. 12.50 · 
Dr. Malowan & .;o. G4ktisk. 

CEGŁĘ 
tegorocznej produkcji 

- poleca -

Cegielnia L. WE N S KE 
Radogoszcz, przystanek tram

wajów "Jagiellońska". 

Wielka 

OkazJa dla Uczniów! 
Najwyższe ceny za używane 

książki płaci księg- r.i ia 

I. Francuz, 
al, Plotrkowaka 3ł. 

Okazja I 
Trzy warsztaty elektryczne 
do ;robienia wstążek z ża
kardami, trzeci na ryps atłas 

do t;;p r.z;edania. 
Warszawa, Al. Ujazdowska 

Nr. 37. C'lełmicka. 

Zł. 2--, z 4-ch dati ZI. 2. "75 • 
... „„ ... „„ ......... „„ ... ~ 

Ji'rvwatne poleca Zwląsek Zawodo• 
W'fr Płelępłarek. Prayjmai• równld 
nrn6włen!a na zaalrzykl I maaałe, ulica 
Andraeia 34. prawa oficyq,a, parter. Se
kretarjat czynny od 10 rauo do S popoi. 

(pr6::11 świ2'0· telefon 47-35, 

Dolegli\vości płucne 
i gl;lrdłowe. _ Pismo objdniaiące 
Nr. 11 bezpłatnie Dr. Hugo Caro 

G. m. b. H., Gdańsk. 

Do akt. Nr. 94/lS r. 

~~łoJienie. 
Komornik przy Są
d•i• Olcręf!.owym w 
ł..odd ST ANfSf.A W 
DULKOWSKl, sam. 
w Lod1i, przy ulicy 
Gdański e! Nr. 6 nn 
sasad•ie art. 1030 
Ust. Post. Cyw. o
llł6ua, że w dniu 
8 czerwca 1928 r. 
od· godz 10-ej rano 
w Lod:o:i, przy al. 
Zakątnej pod nr. 34 
odbędllie się apue
daś pnez licytację 
:-uchomośd nald!\
cyeh do firmy „In 
dro.pol" wldc. Ger 

s z n Lader i ihła · 
d11;aeych el~ a ma 
uyn, ocenionych 
na 8umę 750 zł. 
l.'J dź , ~n . 23 - V-28 r. 

Komornik 
S. DULKOWSKI. 

Do akt. nr. 60118, 

Oglosmenle 
Komornik pray 

~ądzle Okręgowfm 
. ..,, 1.odal S. DUL
KOWSK:I. nm. w 
lodsl, przy ulicy 
Gdartsklel pod nr. 6 
na zasadzie art.1010 
\J . P. C. o~ła
sza, *• w dniu 
11 czerwca 19%8 r . 
od lfoda 10 rano w 
ł.odał pray nlicy 
Ze.chodniej nr. 68 
odbędal• się spl'za 
dat prau publ!Clln2' 
lłcy lacffł ruchomoś
ci naldą.cych do 
Ń nty Saypperai skła 
daj11,cych slfł s ma
szyny drukarsli:ief, 
rą csne l i rnaazyny 
lltogrs.!icznei oae
n!onych na s timę 
610 zt 
ł.6dł . dn. 31-V-JS r . 

Komornik 
I. Dałkowi.kl. 

Do akt.Nr. 555/28 r. 
OGł.OSZENIE 
Komornik pray ll!l
dale Oltre l!owvm w 
ł.odd ST.DU!.lCOW 
SKI. zam. w !.od11I 
prsy ttl. Gdańa1tlel 
Kr. ć, na llasadsle 
art, 10! 0 Ust. Poat, 
Cyw. ogłana. *• w 
druu 8 caer w ca 
19lt8 r.od i,!. 10 rano 
w li.od•!, 1m:y ulioy. 
Zawadakiof pod 
Nr. 12 odbędsle si, 
sprzedał pun lisy 
taej, ruchomości. 
naleta,cych do Ma
ury~ego Raka I 
alt~adaj~cych się z 
mebli pokojowych, 
biurawych i ma
uyny do pbanłA. 
ocenionych na au· 
m' 2730 ał. 
ł..Odt, d. J31V-t8 r. 

P.:omornik 

Bngafe włałcłoielu , ki mal2'ł-
k6w zlemtkleh 
goapl)dar&tw rol
nych aa wsi. -wła
tclcłelfd :dom.lnr l 
l Interesów handlo
wych w mlełcł• o · 
raz bardzo wiele 
paniea. wd&wek i • 
roaw6dek, poaiada
f2'cych znacsnyposag 
w Qot ówca, pragn11 
fesse1 e W' tym roltu 
wyjś6 aamąt. Po
wałał• myślący Pa· 
nowie seahcą po· 
dać aw6ł ndres i 
wymagania doAdm! 
nisłracf! .Matrymo
nium" Warszawa. 
Jama 13/15. Ścisła 
dyskrecf~ zaawara.n 
towana. Wyb6r o\
braymi. 

u:;ii~;; ~ 
Na dogodnych wa -. 

Cegielnia na 43 runkach! ł..6tka me-~ 
- tel. 41-3Z. - talowe, Wózki spa-· 

cero,re, materace: 
wyściełane , drucia-' 
n• oras do meblo 
wych łótek "Pa- 1 

tent• podług miary: 
umywalki i wyły- · 
man k! najtanie j w 
iabryeznym składz•e 

Specjalista chorób 
skórnych. wenery· 
cznyclt i moczo• 

płciowych. 

Naświetlanilt lampą 
kwarcową. 

Dla pań od 3 - 5, 
odddel. poczekalnia 
Przyjmuje od god;c, 

8-10 i 5~8 

~prae dam wćz , lek
u kl. w dobrym 
1tanie. Wrzehled· 
ak• 13, P...W. W 

uDob!l'opoł'~. 
tódt. Piotrkowska 
nr. '73 w podwónu 



__ 11.._ _________________ ~_.KURJER LODZKJ•. - Piatek. 1-go czerwca 1928 roteu. w · -. ____ .....,.._ ____________ _.,!1'11;:,!r.:.,• ~I""'=--

Obwieszczenie, 
Dyrekcja Towarsystwa Kredytowego m. Łod•I 

oodal• 4o powaue!mel wladomo6.cl, ł~ nitel wyHczególnion• nleruchocno~cf w tod\I połołone, ob
d~łone potycskaml Towarsyatwa, za n1n apłacon• raty wy1tawlon1 z:oełały na aprzedat pr11s t>ublł
nne licytacje, odbrwać się maf~ce o 4ods. 11-ej • rana o11 Kancialarfi Wydsiałn HipotecllDetto m. to
dsi, prsy ul. Pomorkiel nr. :u przed wysnanoayml notarjuuam.1. 

Zbl6r obfaśnleó l warunki lkrtacyln• ~naldul~ sił w k•ltgach hll)otecmnych odpowiednich 
n!erachomołei oru: w blurse Dyrekcli Towarzystwa Kredytowefło m. Lodsl i tamte praegl1tdane być 
mol!ll· 

W ruie gdyby daie6. wyz:nanony dla sprsedały był śwl,tecsn'Y'.m· 1pnedat odbtdde 1lę 
dnia następnego. -'<:i „ .„ 

<:o 
„ ""1 d 

Vadium Lłcytacia roz:pocz-~~: J! .g przy ulicy przed notarjuszem Dnia o () nie się od sumy 
Q," ·- ... ..,:j N 

·= -
320' 

538 
110ę.„ 

Gdańskiej 
Piotrkowskiej 
Sienkicwicz:a 

580 1· 9,720 
5200 

4.350 
72.900 
39,000 I W, Sa.rosiekiem . 

A. Karnawalskim 
J. Ładą IJ1.IX-2S 

30 8.28 
15.X-28 

Licyis.cie powvżne o tyle dokonywane b,d~. o ile poasuldwaae naletó.oili do cbyili 01tatec~ll•1ło 
priybiclll w dniu licytacji z:apłaconc nie będ\. ł.ód,, dnia 8 maja 1 928 roku. 

~ „ 
Dyreklia mmna1inm 

t ~!tkowitiei i W. Ma[ińi~iei 
w Łodsl (ul Wólczadska 55), 

podaje do wiadomości, te egzaminy wstępne wyzna
c:sone aostały na 4 czerwca. 

Podania przyjmuje kancelaria od gods. 9-ej do 3·ej. 

Magistrat m. Łodzi 
poszukuje w centrum miasta 

2 jasnych i suchych lokali, 
składających się z 6-ciu pokojów z kuchnią 
i wygodami oras 5-clu pokojów z kuchnią 

i wv~odami. 
Oferty składać należy w Wydziale Gospodar· 
czym, Plac Wolności Nr. 1,f. pokój Nr. 34. 

i·------------------------... 
~ Magistrat m. Łodzi 

pos:iukuje w północnej części miasta (w oko
licach Bałut) lokalu składającego się 

z 4 dużych i jasn eh ubikacyj 
na parterze wsglęc:lnie I-em piętrze. 

Oferty składać naleły w Wydziale Go1podarĄ 
csym, Plac Wolności Nr. 14, pokój Nr. 34. 

Cierpisz na: REUfllł\TYZ1'4, LRl'tllUtłE tm. 
uiywaj tylko 

„SRPDPIEłłTHOb NR TUlal' 
Og6lnłe :i:nany I prae1 licsaych lekar:i:y 
polecany! - Prawd1lwy tylko z: mark, 

oehronn' „PALMA". 

IJłlOrra: EOfifftJOSI MATULA 
. :.:'~ryka Srodk6w Leesnlc•ych w Krakowie I 

Dr. 

~ołowieiuvk 
Specjalista chorób 
skórnych ł wene-

PiotfkNSk~ ~~. 
- Tel. 44-92. -
Pnyjmuje od 1 t-4 
1>0 poi. i od 8-9 w. 
W nled:r:. i lwięta 

od 9-2 popof. 

Doktór 

W .t AtiDRD!!L 
Choroby ak6rne 
wenerycsne I 
moeaopłclowe 

Cidatiska4R 
Przr.jmuje: od 9 do 

10 /a r„ od 1-2 
~.2d S-9wia1:1. 

Dr. med · 

ftiewiaiiki 
Sienki• wlcu U. 

Tel. 50-40. 

Choroby !!lllme 
wenervctne. 

i moc:r:opłciowe 
Naświetlanie 

lampa kwarco. 
wą. 

Prsvimuje od 5 do 
9 po południu. 

W nle1fziale i 6wlę
ła od 11do1 pned 

połudale111. 

Do act. nr. 39,, 28 r . 

~ołoJienie. 
l'!omomlll prsT 

,~,dsle O~r11;t. .., 
todlli ST ANIU.A. VI 
DULKOWRU. :i:ara . 
..r Łodd, prn nl. 
Gdat\alllel nr, · 6 na 
:rasad•le art. 101() 
gf1t. Po1t. Cyw. 0• 
1łana, te w dn. 
q cn:erwc• t9JS r. 
o:ł l(od1. 10 rano w 
lod:rł, prsy ulicy 
:Zielonef pod nr. 5 
odb,dsle al, sprze
dał praes publłcs.ll 
eytaafę ruehomołcł 
nalet~cych do firmy 
Sslama PrHbnrfler. 
11dadaf,eych 1lę 1 
me.blf, massyay do 
pakowania towarów 
ł 30 sstak towaru 

plnssowego oce
nionrch na sumę 
4l0sł. 
Udf,dn. 24-V-28 r. 
Jtomoralk 

B.. Dllfbwlłl 

Do 11kt. nr. 599/:19, 
Oglosmen§e 

Komornik prar 
S,c!sle Okrt«iow•m „ lodllł S. DUL
KOWS!:T. :am. w 
~od11ł. l)ny ultcy 
Gdad11del pod nr. 6 
na zaaadaie arl. tolO 
U. P. C. 011ta
!1Sll, te w dniu 
S curwca 1918 r. 
od J(oda 10 rano w 
ł..odsł pny uHcy 
Piołrkowaltlel nr. 15 
odbqdda się spna 
dał prHll publlean• 
llcytacf• rucrhomoł· 
eł· nalea,cych do 
firmy .D. Lember
ger• ł składaf,cych 
sit'• 35 1tuk płótna 
ooenlonych na 1a
mę 1260 &ł. 
lód,, dn. !3-V ·19 r. 

Komornik 
I. D•lkow 1llL 

o°";;· akt.Nr.16871287. 
OGŁOSZENIE 
Komornik puy l11-
d11\11 Oltr,aowvm w 
loda! ST,DULKOW 
SKI. sam. w ł.odsl 
ony ul. Gdatisi:lej 
.!fr. 6, na sa1adńa 
art, 1010 Uat. Po1t. 
Cyw. oglaasa. łe w 
dniu 8 Cllerwca 
1918 r.od g. 10 rano 
w i.odd, pr:ryuliey . 
Zaw.adskiel pod 
Nr. 16 odbędsle iri• 
sprsedał pun liey 

SWOSZOWICE 
O.. med. D k 6 

tację 1t1ehomołcł, 
O ł r naldl\cych do fir. 

R ap RP ort u. WDłkowy!ki 2~#!~~: 
Ul. Pf. ftlf UfO\VfEIB } Zachodnia 57 • mę 620 sł. 
D&lelna) Tel.44 -10. SpecjalJ&ta . ~64• . d. 2~/V-tS r.. 
choby nerek. pę· Cbor6b skór· 1Comom1k 
chana I dr6g mo- nych ł wene• S. DULKOWSKI 
csowyah. Przyfmul• rycznyeh. 

od 1-2 i 4-8. Leczenie lampą 

obok Krakowa. 

Dr. 

Ogłoszenia drobna. 
po 10 i:roszy za wyraz. Dla po
szulrulącycb pracy S er. za wy. 
raz. NaJmnleJsze O&łoszenłe 150 irr. 

Rutrnowanr naucST 
ciel udr:łela pol

slrleito. łacłay, 11-
zy]d, małemałJki -
w ukresie ołmiu 
11111. Pn:v•1>a11bla 
do estz:amlnów nau
uyclet.ldeh ł dla 
eltsłem6w. - Kłaaa 
o4 miesiące . - 6-lfo 
Siel'l)nła 14 w pod
w6nu. 

• • • .,. + • + • • • 

Rn"n" ' ~"~"Ma' 
1111111n1nl Nllfla.\-r..,, ~ ~ ,; su tródło 
nkuti6w mebli ..,„. 
~clełanvch na r11.tv 
i za ~„t~wlłę polQ · 
r.a w dntv;n wv
born zakład łatil
r.:erskf B·cl CTaba
ł6w , N"-wMf Soto
m!ln'f, fotele klubo 
we, ts1:1cz:anv. ko
•etkł I kneeła. 
Uwa~I\! F!HI nie 
t>OSi1ldll"'lV. -----·----DIQIQI Jl.'°EB'(.E. 

' · Dywany. 
Mika me~alowe, o· 
tomany. letankl m;i 

terace natentowa
ne i młęftkie . lttz:e
sła ~ięte, meble ku, 
chenne . biurowe
biurka. biblioteki. 
etnhrki, Wi<>szad. 
Ja, białe saloniki. 
W dutym wvborz:e 
poleca na raty Mll
lfnz:rn Mebli Wł. 
Romiszewskiego ~ 
Piotrkowska 116 { 
p. front, tel. 216t. 

n ft Meble solid
. Ił, nej r o b o t v 

naltan!el lml)ufe się 
w firmie Pr~etdzle 
ck!. Pio lrltow1ka L. 
108. 5J61 

Dldad ł o w a r 6 w 
111 kr6t\ich l manu· 
fa.klur w na\lel)
nym p;inkcie G111-
dzl1łdsa przy \\';>ła
cf.a 10,000 d ; re 
Hłe aa dogodnych 
wantnkacll. 4 po
kofe i kuchnia wol
ne. Z1tł0Henlai Da· 
fn'8kl Blure Pe· 
średaleze, - Gna-
4silłdz, Plac 23 Str 
1tycz:nla 16. 

Samochody 01obo
w1 i cięł•rowe do· 

wynaltcia Nowo-Za 
rz:ew11ca «tel. 30-21 

Tremo salonowe -
duże czarne, oka 

z:yinłe do 1prseda
nla. Adru AleJa I 
Maja 25, m, 24. 

121 

Óomy duże i małe 
·~ sklepy. flos po dar 
Id, mamy do sµru
danla tanio: Biuro 
Pr6śb, ul. Krueia 24 

121 
U~hcykt-;"A.J.S. " 
2~1 fł6rae słeuwa
nie 350 cm. do 1prr.e 
dania. Piotrkowska 
291, m. 1. 124 

p o r d odkryty w 
dobrym stanie d1t 

sorzedanl a. Wlado
mołć: Targowa 47, 
m. 13. Zutać mo:tna 
młędiry fodw:. 4-6. 
•••••••••• 

Posady i orat1. 
- ·• 0 1=.., 1:llwane. · 

Urawcowa orSTłme 
'1 fa 11csenlce. Wia• 
domość: W61e:aatl• 
eka 18t m-cia off. 
cyna. Rn:łnłl:6wna 
~~~~.-.....___;134 
notrzebna młoda ii' 
'' letnia d1dewosy• 
na do t>Omoey w 
ctospoda~1twle aa 
vraycbodnłe l u b 
na stałe. Zl!łauać 
~łę \V 6lcradska 69, 
Markowska (orat
nla) T'771 
r.hce1~ołrsym--;ć' 
' n p.uadę? M111łn 
nkońc:tvć kuna fa
chowe ltoresoonden 
CTjne prof. SGkuło
wicz:a, Warssawa. 
Ż6uwia 42. Kursa 
wyuczaj!\ H1townle: 
buchaTterj!. raohun
kowości kupieckiei, 
konspondlrncii han 
.dlowef, stenografii. 
nauki handlu, pra
wa, kalłgrafji, pisa
nia na manynach. 
towaroznaw!Łwa -
angielskiego, fran
cuskiego - nlemie
c!cłe~o. 
Po ukodczen.iu łwla 
dectwo. Żl\dafcie 
prospektów 

'l d o la l blacharze 
~ł mogĄ się z:głaazać 
do firmy B. Grab
ski, Zak._tna 59161. 

ST 
flotrsebnł pierw
~· s:ii:orz,dnł stol!t.
ua na roboty meb
lowe. Zgłaszać się · 
ul. Plotrkowslra 2.55, 
• fabryce l111t1r, 
~otnebne ucaani
'' c• i po4t~csne 
do luawleczyany. 
Nowo-Tarjowa 10. 
m. 16. 151 

O~t;~bna ucaenica 
do dycla. Fran· 

oiukadska 1 t. Ry
c tel. 155 
91~\;.11bny ehlopiec 
f'ł o fotoitrafji. Na
r ufowlcsa 13. Zakład 
fotoiaraffcany. 7706 
notrzebni chłopcy 
r do sakładu ślu
sarskłe!ło do tenni• 
au. Zawadska 26. 

163 
Dległe hafciarki bie
PJ llzny li własnl\ 
maszyną i wsoraml 
na stałe potrsebne 
ir;arar. Spiesane sgło
szenia „Par• Posna6. 
Al. Marclnkowskle
go 11. pod "12,39" ---lłotuebna podr•cz 
f na ! ncsenlca do 
szycia. Zacaodnla 
39, front. II plttro, 
Pvciówna. 174 
notrzebna prac:!rn 
!!' do fralni. IS- .:! 1 

Sierpnia Nr. lO 
1 ~ . 

Uotr:i:ebni cuiaa
[' nicy stolaracy na 
roboty budowla•• 
l meblowe. Zgło
az:enia z:akład slo
larakI J. Nowi6.1kl. 
Stryków Uchlll -
ul. W arasawaka 4. 

iT6 
NaJellnłeJsse •droje swezane -
ll'adłoaktywne, bardso 11kutecsne 
d!a chorych na Jl'eamatysm, artre• 
tvsm, isc•laa - nast-apatwa po 
uHlmdzenlaob kołcł I ml~inl Itp. 
Znklad kąpielowy - nrsądson~ 
wedle nowoczeanych wymagan 

hlgłea.fesnyoh 

I KDR.KMtDiJ I Pri:;,:::~S· '· B RA Ul 

Do 1pr1edanla l•b 
samłany na willę 

podmfejskt atbo te! 
na kamienie~-fol
wark Strvle-Ksłi,te 
64llmoTitl a budyn
kami z: sa1łewamł 
osimfnJ, ogrodem 
oltoło 160 dnewek, 
' rsadsawkamł. zie
mia dobra. 4 kim, 
od 1taafl kolei taak. 
R6WGfd do sprae
danla tamta 10m6rg 
bez bndyak6w. -
Wladomomołć : u 
właśelalelkl we dwo 
rn w Stryjach 
Ksi.łych. pani Ra-

Praktykantki poHG 
kuf• mała biuro. 

Wymagana d o br a 
:inafomość i•• Y ka 
niemlecklego, Ofer
ty sub „Praktyka 

500" 

········~· 
otwarty od 1-go czerwca 

Wille zakładowe i prywatne. 
Obok z:akład11 włelld park, w111l•dnie la

sek 101nowy. 
Lekars l r11tauracja w mlajso11. Poł,cn
ał• s Jc:rako•em 111tebu1ami i pociągami 

ltolefowymi kilka l'lll„ dziennie. 
Stacja kolei .., młafan, Blituyeh mfor
maoyf udziela Zanąd ZdroJOW7• -

---=-„ „.„ .i. 

L li • ni.ck. i łwięta 
11-1 

KUl6akl•go HS 
: pr:ry Gł6wnei 
eboroby W""ne
l')'O•n•, s l. 6rn~ 
i dr6g mocz o• 
W)'eh p r:ryj mu j e 
od gods. 12- 1 
od eo-eh. 5'.łt-8. 

D1a pa6. od 4-5 
oddsielna 

poc;zekalnia. 

Południowa 23 
Specjalista 

Chor6b ak 6 r
n y c h, wene• 
rycznych ł mo• 
czopłciowych. 

Lecnnie światłem 
(Lampa kwarcowa) 
Przyjmuje 9 do 11 

od 5 -8 wiucz. 

csyńskłef, pociła 
l.11k. 164 ·-lpraedana plac 40 
!l na 63 łolrcl uli
ca Klonowa obolt 
kośoioła św. Anto
niego. Dosorca wska 
ie. Alela Kotciuazld 
nr. 4. ,154 

Poszukiwane. 
no1sakufe posady 
ti1 ebpedfenła w 
sklepie 1potyweaym 
" kaucją do 1000 llł. 
Tome.u6w Maso• 
wiecki, ul, Zawa
cka Nr. 140. Fr. 
Mor al. 88 

Frysfer damtko-mę 
11tl, dobra siła 

')Otsukul• p<>sadv. 
WiatłomoU Ogrodo 
wa 26, n-aa sieó. -
m E· Kamiński. us 
li z: o f e r ponukuje 
~ poaady gm. Ra
do~oucs uo1a Ziiier 
aka nr. 4a, Katl
miers Rogow11<i. -
Dofazd fta'l!'Wafem 
do ul, Jagiellodskłel 

160 „ • • + • • • • + • 

Lokali i mlm~anl~ 
ftldep dwa ooltol• 
i) • kuchni!\ do od · 
st,plenła nałych
mlaet. Osorltów ry
nek. Krupczy6.slrn. 

10~ 

nost:uknlę 2 poko
' i ł6w lub 2 poko
;9.., 1 kacrhni~ w 
t}lldcie na partern 
Wiadom.oAć u\. Za
!łalnlkowa Nt'. 55. 
u Hl\dcr. 127 
~okóf frent, pora~
· ~ dal• umabł. na 
[ p, • odds!eluom 
we!Acłem w111afmę 
intelłitentum• pa
nu. ul. Gdańska t 23. 
m. • . 148 
Dok61 umeblowany 
r w eentrnm do 
wynahcła. ~Telefon 
19-57. ~ods. 10-12. 

n frontowe .pokole 
' do wynal ,cła. -
telef. 21-C5, od 9-11 
rano 170 

Pok6j umeblowany 
Jl o•dslelr.em 

wefłciem do 'WJ'lll· 
jęcia. Sienklewłcaa 
67. 111. 27, młtdzv 
3-5. 118 .,. ..... .,. .... ~ ... 

Lntnie młH1k1nła 
n•n•lonat w l 1 t a. 

„Słonccii:na" 
Vlłodsłmier:r6w nad 
Plllol\. aa Piotrko
wem. Malownfosa. 
sucha. lasl1ta oko
Ilca. pł,be słoHC'I 
ne poltofe, smacsna 
:i:drowa ł o b fl t I\ 
knchnla. kom11nikac 
ja do~odna, autobu-
1em Sulefo11nklm do 
Puygfówa. Wf"· 
domoll!: Lutowska 
ł.64t Nawrot 2 m. 
\6 \·asa brama od 
Viołrlcowsldej , U7 

'1akppane. Pen1lo
Sł nat 25 ubikacji 
błł11to centrum. n<>
wocaesn• urii:,dlle
nla do dzierlawy 
od uraz. Potrzebna 
~ot6wka 10.000 si 
Zitłouenla Afenoja 
Slemiano11nkia~'l . 

Zakopane. 7v ' ' 
> "'+ ••••••• 

Dnvfmę pana na 
mla1zkanłe, ain•· ~ 

blowany pol61 prsv 
rodzinlr. Ł6dz:, ul. 
Główna nr. 46-29. 2'1 mala po polud-

1 nłu wyleciał lto.
narek li domn nT, 
67 przy ul. S!enkie
wlcsa. Pros:i:t łu
kawego s1111.luc• o 
i)Odanle swe;te ad · 
ruu lu'!> odd11n:t 

Uklei> do wynafę11ia . 
•l Wiadomoś~: Ki
liń1ki1go 121, Re,
łauracia. 1 "~ 

ltowarirysz:enia mo 
nJ !łłl etraymać lokal 
buplatnłe na ub
rula Wiadomość: 
Smagowa ::is. Mo
rawska. t7" 
Dok6f frontowy u
l(' meblowany z11-
ras do wynaftcla 
dl~ jednej lub ::1-cb. 
osób samotn„i:h. -
K0Dałantynow1ka 

~r. 79, m. U. 160 
Oklep mały 1 · u~zą
!l dseniem z: ar a 11 

do wynajęcia. Ul. 
11'ranclszkad1ta 25. 

16S 

kanarka doitorcy 
wy:tcj wsl)omniane
d~~2~- 7768 

' do 8 ł'f •· 11łotych 
~ pos.11kuję na I 
N1 hipoteki. Pro
cent od umowy. 0-
krły pod • H. S." do 
adminlstraaji .Kur 
jera L6dz:kle~oM. 

Pouokuję d:derłi
wy 6-10 mór~ 

ziemi na o~rodn\c 
t.ro około Ło:hi.
Oferły sub "Oitrod
nlclwo•. 167 

HE'* 

LUSTRA 
TREM.A 

NA ŻĄOA~h~ ł-!A SPł.ATĘł 

Dotycsk11 od 200 d12
1 

. 500 z:ł. poszakł• 
•aua. Wladocrnić : 
Bluto ?1~~b. ~(nt· 
eza 24. 156 

•••••••••• 

Hatal!a Skobel. ul . 
Dworska 39, "~" 

biła kart4 •d pas:s-
1>ortu, wvdal'lą w 
fabryce T. K. Poz
naóslcłe~o 173 

16.i:°tN;;,~k - N-;;;; 
Lntomieuka nr 5, 

ii:gubłł ltsil\łlc11kc 
KalJ' Chorych. wy
dan~ 'W' Łod:il. 

11i9 

JeieU cu1: :n i 
sachowae 

~wof e '!v• .:n y 

to radsę ci. na\ych
. m\ae\ ku-p\ć i za· 
•tosować lln nn" i 

Vfł't>t"6'1 o"!7an „ 

ptyn MUCT A~ 
DR. MED. 

Poważna instytucia. 
Dobrocz:ynno • Spo

łeczna 

Do a\ł. N·. 15 ' ?'3 r 

QgłQtten\e~ 
Komornik µny Są· 
dsi• Oltręl!o•vm w 
Lodsi STAN!StA \lf 
OULKOWSl(I, sam . 
w ł.odsi, yrz:y ulic1 
Gdat\skiei Nt'. 6 na 
usadsle art. t03'> 
U1t. Post. Cyw. o-
1tłatza. te w ~:i l u 
8 cserwca 19?.1 r. 
od ~odz 10-~ ran , 
w Łodzi. prz:v ul . 
Cefłle1nlanei nr. 3 
odbędsle si$. sprse
dał przes llcytac jP, 
nu:homości nale~':.
cvch do Chit11 
Maiera Zylbermana 
11kłada1~c..,.ch dę 7. 

h:uy ogniotrwałe! 
i uhnstek Wlłłniil. -
nychocenionvch n1 
r.umę 2700 111. 
!. ~di, dn. 23- V-?8 r 

Komornik 
S. DULKOWSKI. 

• 
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